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Wypowiedź 

min. Jagielskiego 

Program· obchodów Tysiąclecia 
akceptowany przez Radę Państwa 

WARSZAWA (PAP}. - Na posiedzeniu dnia 12 bm. 
Rada Pa11st wa wysłucha hi spra wuz.daai:~ z d·zialalności 
J\:omitetu Pr.i;ygotowawczcgo Obchodów Tysiąclecia 
Pa1isiwa Polskiego. 

nów krz,ewów oraz zakładanie 
De,rk6w. 

' . ł 

Uwaga, młodzi 1 
inżynierowie włókiennicy l 

WIELKA DYSKUSJA NA TEMAT ROLI I ZA
DA~ MŁODYCH INZYNIERÓW W PRZEMYSLE 
WŁÓKIENNICZYM ODBĘDZIE SIĘ DNIA 19 LU
TEGO BR· O GODZ. 10 W AULI POLITECIL"oUKI 
ŁÓDZKIEJ IM· PUOF. DR A. SOŁTANA. 

W NAR-4\DZIE UDZIAL WEZMĄ: MINISTER 
PRZEMYSLU LEKKIEGO, PRZEDSTAWICIELE Kf, 
j KW PZPR, PROFESOROWIE PL, DYREKTORZY 
Z.JEDNOCZEŃ PRZEMYSŁU WLóKIENNICZEGO, 
DYREKTORZY I NACZELNI INŻYNIEROWIE ZA
KŁADÓW PRACY I WSZYSCY ZAINTERESO-
WANI. 

ORGANIZATORZY NARADY, STOWARZYSZENIE 
INŻYNIERÓW I TECHNIKÓW PRZEl\'.IYSLU WLÓ
KIENNICZEGO W LODZI I REDAl{CJA .,Dll ENNI
l{A LODZKIEGO" OCZEKUJĄ BARDZO LICZNEGO 
unzIALU INŻYNIEROW I TECHNIKÓW w NARA
DZIE. Z PRZYCZYN TECHNICZNYCH IMIENNE 
ZAPROSZENIA NIE BĘDĄ WYSYLANE. 
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no temat 
moskiewskiej kon
ferencji rolniczej 

drukujemy na str. 2 
nada Pa1'islwa akcep towala uchwalone tJrzez k<>mi

iet zalo-żenia ran1-0we o hchodów na lata 1960-191i6 
wskazując, iz zalożcnfa te są zgodne z ide-0wo-p<>lilycz
ną k<>ncepcją i kierunkiem llsla1onymi clla prac przy
g<>IAJ·wawczych i samych <:bchodów Tysiąl'leoia w ur·o
czystych uchwałach nacty Państwa Sejmu PRL w 
lutym 1958 roku. 

- Szczególna uwagę glcsi 
uchwctla - należy zwrócić na 
przyg-0towanie i wydanie w 
masowym naklad7.ic popularnt~ ~ 
go opraCO\?ania his.tvrii Pol.s_ki j ł 
craz „B:blio·ieki T~·siaclecia" ----""""""-1-1'"1"'1"'1~----
Towarzystwa vViedZ.)' POWSZ(!- -------------------------------
cl;n.ej. Kom!let P!·zygotowaw-
czy Obch-0<lów Tysiąclecia 

Z posiedzenia 
KERM 

R;ula Państwa zalet>a wszystkim zainteres<>wanym 

Pails.tw.a P-0J.<-.kiego, woespól z 
Centralna Radą Zwiqzków Za
'.v·odowych. Towarzy.;twem Vhe 
dzy Powswchnej, Polskim Tv
warzvstwem His1.orycznyrn, 
l~ol.sC<:im Towarzystwem Arche
o.logiGmvm, Towarzystwem Roz 
"Noju Ziem Zachodnl<:h i wszy
.s~k:mi innymi or~anizacjami 
.<polec?.nymi skupionvmi we 
f'1-0ncioe Joedn-0,~ci Narn·::lu r-0z
'.~'mte sz.eroką al,cję -0dczylo-

WARSZAWA {PAP). 13 bm. od
było slę posiedzeuie Komitetu Eko 
nomiczne~o Rady Mrn1strow. 

resor!O<m. iust.ylucj<>m 11 aukowym j Jculturaln<>-oświalo-
wym oraz terenowym ra dmn nn.rodo:>wym pO·djęcie we
spól z komitetami F1:on iu Jeclnooci :!\a.rodu niezbęd
nych p1;;ygot<>wań do adaptacji zadań. w~nikających 
z tego prog1·amu, na wlasny1n terenie i odcinku dZJla-
'lania. · 

Na wniosek n1imistra zdrowia. 
11:omitet EkonCJniczny uchwalił 
projekt ustawy ustalającej na o
lncs _przejścjo,vy tryb nabywania 
uprawnień piel<:gniarl;:i. Projekt. 
ten przedstawiony będzie Sejmo
wi. 

Na tym samym posie cize11iu RadA. Pai\.'ltwa r:iiyfikrr
wała pod.pisaDe upruednio umowy międ:zynar<>do,ve. 

!i.01nitet Eltonon1j~zny powziąl 
uchwal~ ustalającą sposób ro.:
dzialu funduszu postępu technicz
ncvo n1ięrlzy poszczególne resorty) 
tryb two·rzenia tego funduszu o
raz wydatli:o,vanLa go na nagrody 
za uruchan1ia.nic nowych 1n1>eluk
cji, dos._l;:on.~lenie techniki i 'vpro 
wadzanie do przemysłu n~wych 
osJągnięć n~uki i techniki. 

WARSZAWA (PAP}. - Ko
mit.et Przygotowa·wczy Obcho
dów Tysiąclecia Pai1stwa Pol
skiego przyjąl uchwalę z.awi-2-
rnjacą ramv\vy pr,ogram obch•.'
d(iw Ty.-.iqdecia. 

Pow1ięta 2.ostala uchwala w s.pra 
"'ie prowadzenia przez Główny 
Urzad Statystyczny reprezentac:v.i 
nych bRdań a.nkie\owych, d'?t~czą 
cych warunków bytu ludnosc1. 

Uchwala stwierdza na wsl<~
p'e. 7.e Ty.siąclecie swego bytn 
pa1'1;,,81vowego obch•Xlzi naród 
""JC>1ski w 1ykre..s.ie pG\\r.a,.żnych <1-

~;iągnięć s!'.}ol.eczno-pC>li tycznych, 
iz·as.podarczvch i kulturalnych 
na &wej drodze budownicLW.'.t 
l•OCj~li.~lycwe!{o. Dla upamięt
ni·enia wielkiego jubileuszu 

j ~itamy naradę kobieł . j
1 

żynierów i techników 
J 

utro, dnia 15 bm. o godz. 13.30 w sali obrad Prez. 
Ratly Nair. m. Łodzi, przy ul. Piotrke>wskiej lM 
rozpoC?Jnic się konferencja, łóil.zk:ich kobiet. spe-

dali~tek Od spraw technilki. Przybędą na nią, kobie
ty - imżynierowłe. abs<>lwen1iki Politechniliki Łódzkicj 
i łód?;kich średnich uczeltti technicznych, kobiety -
mis,trxow.ie iz za,k!adów pracy i brygadzistki, znane 
w łó<l:llłci1ch zakładach nowatorki i racj1maHzatorki. 

Narada, którą org·anizu,je Zarząd Lódzk.i Ligi .h.o
biet przy udziale związków zawodowych poświęcona 
jest problem<>m wynikającym z uchwal IV Plenum 
KC partii oraz udziałowi kobi;;t łódzkich w realizacji 
tych uchwal. Wprowadzeniem do dyskusji będzie re
ferat z-cy członka. l{C PZPR Kornelii Pawłowskiej 
z ZPB im. Fornalskiej, która podzieli się z zebranymi 
swymi uwagami i wni0$karni, w oparciu o o·brady 
Plenum KC partii. Następnie w koreferacie uwzględ
nione zcstauą te wszystkie sprawy, które charaktery
zują sytuac.ię kobiet - absc#wentek uczelni teclmicz
nych w naszym mieście. Sytuacja ta łączy się z do
niosłymi zadaniami jakie obecnie stają przed nami, 
cra:7.: z perspektywami energiczniejszej działalności ko
biet ua polu nowej techniki. 

W
itając .serdecznie pierwszą tego rodzaju naradę 
w Lodzi_ chcemy jeszcze raz P-Odkrcślić wyjątko 

. we je.i znaczenie, wagę faktu, że właśnie w Lo
dzi, w mieście, w którym 70 proc. zatrudnionych w 

! 
p1zemyśle to kobiety, narada ta może odegrać pcważną 
I olę w spopula.ryzowaniu uchwal IV Plenum i włącze
niu szerokich mas kobi-ecych do dzia.łalnośei nad wdra
żaniem P-Ost.ępu technicznego w zakładach pracy. 

· Mamy wśród kobiet wiele wykwalifikowanych wy
scko inżynierów, absolwentów Politechniki Łódzkiej 
i innych uczelni technicznych, kiere>wników laborato

~ • 

wo - po.pularyzacyjną zwla.-zcza 
&J)Ol~ze11,Sltwo polski~ t»Xliqlo ·,•.; zakresie probl·em.1tyki zwią
.wlel-c prac i czynów dnbitr,i·~· zancj z ustaJonyml punktami 
:ivtiadczących o joeg') trosce <' wf'zhwymi obchodów. 
dzie1\ dzisiejszy i jutro nas'l<c' i Uchwala nawiąi.uje tnk~,c do 
<'.iczyzny. Centralne miejsce 3,,0-l;>cia prasy polsk;;>j. Wielką 
w~ród tych czync>w &!)D!eLz- r .i~ _ czy(uiny w uchwale -
n~·.ch ~?:biJi~ujc1~ych eniergi(~ i <idcgra w upov.·,Qz.ech!Jianiu i>'">
''.Jrnrno.'c nnJ:::ZRrszych rzcsz .n.'~ .'.lt:powych tradycji d.1:icjti'N 
rnd'.-1 - glo.?1. uchVv:tla - zaJ Polski i wydobywaniu najc·en
~HIJ€ wysunięta . prz~z Pobka \ niej."zyell war!o.-ici cl<.>robkll 
~:Je~noczoną Part.i_ę Robo·lni~;;::i kulturalnego narodLt prasa pvi 
l!1i<:Jcl·l.vwa upam.1ę!ll!erna .Ty- .ska. W styczniu 1961 r. • dzi · n
s1ąckci.a . Panslwa PoJs}<ic'(<> nikarstwo polskie obchodzie bq· 
·p,:r.n1es1en1e111 tysu1ca szkoł ;--;~ dz.ie jubile'..l.Sz 300 rocznicy u
~„odków spol:eczny~h" Hoz.wo.1 Jrnz<inia slq w kraju pif>rwsze-
iej akcji. .Je.~t swrndeclwem 0 . „ . ; 0 N·· . · d 
d )'rzało.śc' ob l 1 k' . ,._,,1 <•o czaso.p.~1na. aw1azu 1qc o 
c '' J · 1 )~wa es •ei ,,.. - wielbego w kl ad u i-.c·w<>l;icyjn~j 
~k~ego sp~olecz<ei:st~a. ko_ntynu- radykalnej pra .. -.y pol.<.;kjc•j, 
<1CJa 

1 
po:>lęPowei trn_dY<'JL nu- d7.i<o,nnikarstwo po1.<.kie, świacJ.t>

szyc 1 dz1e.iow .. w ktorych W<;t'.k~ me obowiązków wzgiedem sµo
o szkolę, o JeJ pow.sz.iechnosc i k.oczeósl',1,a, rozwinie akcjQ po-
program nauczarua grała tak ·>u laryzacyjną i wyd•)będzie w 
istotną rolę. ~·mnach Lir<}C'Zystc.~ct woeg:> 

Ucl'l'Vll'ała nawiązuj-e równiei. 300-lecia miejsce prasy w wal
do programu zadr:uewienia kra- ce o poc<.;lęp. o.~wiatq i kultur,?, 
_iu, przewidującego za.s.a<lzenic w budowJ1ictv<Jie socjalisly.:;..:-
100 milionów drzew l 60 mili'>- nym i walce o pokój. 

Przyjącie w Warszawie 
w łO rocznicę 
radziecko-chińskiego 

układu o przyjaźni 
WARSZAWA (.PAP). - Am

basado,r Chińsikiej Republiki 
T.udowej w PoL<.0e Wang Ping
Nan wyd.al 113 bm. przyjqc.ie z 
okazji Hl r<Jcz;nicy podpisania 
radziecko - chińskiego układu o 
przyjaźni, sojuszu i pomocy 
wzajemnej. 

Na przyjęcie przybyli: czlon
kowie Biura Poli.tyc,z;nego KC 
PZPR - I sek.ooLarz KC Wla-
0ysJa w Gomul!ka .. Jó,z;ef CyT.an
k1ewicz. Zenon Kil'i.szko i Adam 
Hapac-ki, zastępca przewodni

c2.acego Rady Państwa prof. 
Oskar Lange, wioeprezesi Rady 
Ministrów - Piotr Ja1,osrewicz 
i Zenon Nowak. sekroP..tarz Rady 
Pa1\.stwa Julian Hor<.>deoki. 

Obecni byli szcidNie i czlo:i.
kowie sz,eregu przedstawi
cielstw dplomatycznsch, a~re
dytowani w Polsoe. 

Podczas .przyjęcia ambasador 
Wa;ng Ping-Nan i ambasador 
ZSRR w Polsce Pi<'tr Abrasi
mow wyzru.enili toasty. 

Jako naukową pocl.sla.wę dla 
sz.c.•ro.kL>ej akcjL popularyzacyjnej 
należy doprowadziC: do czasów 
naj·nowszych „:Hi.stor.ię Pol.~iki" w 
opracowaniu In.s.tyl.utu Historii 
PAN, wydać do roku 1964 „Dzie 
je n:m1~l polski·e.i", podjąć nowe 
opra.cowa.nie „Hi.s.loriL kultury pol 
ski·ej" oraz .sz..er.eg innych oprn
rowa6 .sy,nlietyczny<:h. W opar
ciu o nle ukazać si.<: powinny o
pracowania popularne i mono
grafl·~ dostęp.ne .soersz.emu ogólo 
wi odbiorców ze &zczególnym u
względnieniem hislorH gospodar 
cz.ej Polski, rozwoju techniki, 
prz.emi.an ustrojowych, dzhzjów 
kościoJ.a w Polsce, analizy źró
deł .sLly i przy.czyn &labości Pań
stwa Pok.kk~go w poszc:ocgól -
nych okresa-ch jego dz.i·ejów. 
W,szy.sibkie te zagadnienia uka
zać należy na tJ.e porównaw
czym z uwzględnieniem dziejów 
otaczającego świata. 

Dal&z.a cz<:ść uchwaly przypo
mina, że n.a lata 1960-1966 przy 
pa.da .suer<eg rocznic wielkich wy 
darze1'i, które w i&tot.ny .siposób 
wplynęly na dzieje narodu pol
&kiego i które .stanowić będą 
punkty węzłowe obchodów. Są 
to: 1000-k~cie wystą;pienia Polski 
na: widownię dzlejową, 550 rocz
nica bitwy pod Grunwaldem. 
600-lecie Uniwersy,t.etu Jagielloń 
skiego, rocznice ~iązane z wal
ką narodowo-wyzwoleńczą nar<> 
du po<1s.kiego, :w-lecie Pol.~i Lu
dowej. 

{Dał.szy ciąg na Sltr. 2) 

Wbrew protestom opinii publicznei 
----------------------------------------------Francja dokonała wybuchu 
ładunku atomowego na Saharze 
PARYŻ (PAP). Kancelaria pre 

zvdenta de Gaulle'a opt1blikowaia 
\\: sobotę rano następujący k<>mu 
nikat: 1 

P1czydent Republiki i \\tsp?lno
ty Fra.ncusl<iej podaje do w1ado-
1ności, że 13 Jutcgo o godzinie 7, 
w związku z bardzo s1;rzyjają<'y
n1i warunka1ni n1eteorolo-giczny
rni, wydano rozlc.a.z s1>owodowania 
eksplozji ładunku atomowego na. 
nustyni S=thara w •rane:z.rouf na. 
J>cłucłnio-wy :i;achód od Reggane. 
I~adunek był un1ieszczony . na 

shczycic wieży. Jako n1:iterialu 
wybuch·c.-.vego uźl to plutonu. 

Agencja. France Pres.sc przypo-
1nina., że miejscowość R~ggane po 
Jożona jest w sercu Sahary .na 
,!>óJnocny za.chód od Uogg2.ru, 1.10 
km na poluclnie od Adra1·u. 1.200 
Jon dzieli Regga.ne od Algjeru, a 
pn.eszio 1.o~u km od Casablanki. 

Ladunek, którego wybuchu do
kona.n() w soUotę, zbliżony jest. 
do bo1nby a>ncrykatiskicj zrzuco
nej na Nagasalt.i oraz do pierw
szej bomby brytyjskie.i, z którą 
pr1.eprnwadz1>110 ek~1peryment na 
wyspach llionlebeilo. 

Oficjalnie - pisze Agencja Fran 
ce Presse - nie podjęto żadnej 
decyzji w sprawie możllwości 
przepre>wa.dzenia drugiej eksplo
zji doświadczalnej. "'iadomo je
dynie, 7.e w obecnej chwili we 
Jrancus·kich magazynach wojsko
wych '.hnaJduje się wystarczająca 
ilośc plutonu dla dolrnnanla eks
plozji drugiego iadunku atomo·we
go. 

Agencja Reutera podaje, '.te wy 
buch pierwszego francus.kiego la
d un.ku a~omowego obserwował<> 
o-koło 600 naukowców, oficerów i 
techników. Nie podano siły eks
pJo·tji la•dunku, lecz przypuszcza 
sle, :ie wynosiła ona około 20.000 
tO·ll tnt. 

Mózg elektronowy 
rozstrzygać będzie 
o wynikach 
w tegoroc.znej 
Olimpiadzie Zimowej 

NOWY JORK (PAP), w Squaw 
Valley :z.montowano ma,-,zynę e!etk 
trollową, d:Zię;ki której ko.ml·s je 
sędzio·wskie tego,r-0cz,nej Ol+m1)ia
n··· Zimo.wej będą dZiałać szyb
eiej, niż 'WlSfLYotkie ich poprrte-d
n.ico:ki. 

Po raz pierwszy w his~orii 
igrzy:;k o'1impij.skich zawodnicy 
będą dowiadywać się o reoi:ulta
taeh zjazdów, śli21gó•w, biegów i 
•koków - swoieh i wspólrtawodni 
~ów - jesz.C<Ze w crzasie trwania 
konku1renojii. Nazwiska zwycięz
ców większości kol!lknrencji mają 
hyć o,glaszane v.,-r niecałe d\vJe mi
nuty po zako1i.czeniu zawodów. 

Tech·nicy przez ki·l·ka miesięcy 
wyposażali ma.gnetyczną pamięć 
„m<n.gu" w od;poowiednie iostruk
cJe. 

Należy poclkrcś!ii-, że ł'rancja 
przeprowadziła ekSJJlozję łaclunku 
aton1ov.:ego mimo protestów kra
jów airyk::lńiikich, które '" Ibtopa 
dzie 19;,:1 roku w czasie debaty w 
Zgt·omadi.eniu OgOluyn1 N7. we
zwały rza.d francu_ski, aby Zi"t;:ZY
gnował z doświadczci1 nuklear
nych. 

Sfor.innJowanie kOlUttnikatu, że 
na. szcz.\'Cie wieży dokonano eks
plozji „l!J.dunliu atomo,,·egC!" skla. 
nia niektórvc~1 obserwatorow do 
prz;\.rpuszcze.ti, i~ ch.odzilo o wyb.u 
rhowy mechaniz1n atomowy·, a nie 
o bombę atomową w scislym tego 
słowa z.nacz.entu. 

Prasa i radio parysl<ie podaj;\ 
nieco szczegółów o francuskhn 
ładunku at(}mowym. Eksplo<ja. 
jest uwici1czeniem 10 lat pracy, 
albowiem prze-<! 10 laty specjaliś
ci fra.ncuscy postan0owili .skoncen 
trować swe wysitl<i na produkcji 
nlutonu- Bomba francus.ka koszto 
wala od 300-400 miliardów fran
l<ów (przed reformą walutową). 
Ek.sple>zja została przeprowadzlJna 
z wieży o wyso.kości 106 metrów. 

Oświa,dczenie 
Agencji 1„ASS 
w zwf ązku z francuską 
eksplozją atomową 

MOSKWA (!PAP). Vf :z:w:iąz:· 
ku z dokonaną w iscbotę ek.;
płozją fraoncuski-e·go ladt:nku a
tomowego na Saharze. Agencja 
TASS vpowaini:ona zw;iala dr> 
•>ou.l:J,liJ>::.owania na.stępującego 

oświadcz€nia: 

Stanowisko Związku Radziec
kiego w kwestii eksplozji ją
drowych je.'>t dobrze znane. 
.Z.SRR nicjednO'krotnie wypo-
1.,,·ia<lał się na rz,ecz natych
miastowego zaprrestania w.:.zeł
kich dO.Swiadcz.eń jądrowyeh, 
Rząd ra<lziecki pragnąc ulat
·wić i przyśpieszyć o.siągnięeie 
Porozumienia międzynarodow.::
go w sprawie za.przest.ania do
.ś·w:iadcz.eń z bronią '!jądrową P"' 
WS2Je czasy powz;iąl w dniu 29 
sierpni.a 1959 r. w 1rybie jed
nootronnym uchwalę, że nie 
wznowi eksplozji jądrowych, <> 
ile moc-arstwa zachodnie nie 
P'.rdejrną doe.wiac:kzen z b~ 
G.tomową i wodorową. 

Jak wiadomo. na XIV sesji 
Zgromadzenia Ogólnego NZ 
p-)wzięto w dniu 20 listopada 
1959 r. z inicjatywy BZJeregu 
krnjól",r Afryki i Azj! re.ZiOlUCJQ 
·wzywającą Francję, a•by po
·wst.rzymala się od prz.eprowa
d:uenia do.świadczień z bronią 
atomową na Sahar""..e. 

riów i dz,iałów po-s.tępu techndczncgo w zakładach pra
cy, lmb-iet-majstrów i brygad0istek, których za.a.nga
żowanie się osobiste w sprawy POSltępu technicznego 
fost niezwykle ważne dla osiągnięć całego .narodu 
w dziedzinie techn~1~i. 
Można. by tu wymienić dZli>esiąłdd nazwisk jak cho

ciażby inż. mgr chemii .Jadwiga Czaplicka - kier. La
boratorium w Zakładzie Przem. Włókien Sztucznych, 
<'1.fonek Prezydium Zarządu Lódzkiego Ligi Kobiet; 
.illk inż. Różańska - absclwentka. Pclitechniki Lódz
kic.i pełniąca funkcje kierownika tli;alni w Półn. Lódz. 
Zallładach Przemysłu Jedwahn.; jak inż. świdersli;a 
Prcwadząca Dział Postępu Technicznego i ·wzorów w 
tych samych zakładach: jak ini. Zein0<na Gładz,i1kowska 
z Centr. Labcr. Przem. Jcdwabn. i wiele, wiele innych 
Irnbiet, o wyso.kich kwaUfikacjach naukowych i tech-

Komisja Rozwoju Techniki przy KŁ PZPR 
W związku z tym nie sposó!:> 

l1ie wyrazić ubolewania z po
W{>du 1ego. że rząd Francji. 
nie liicząc się z op1mą świato
wą. dokonal w dniu 13 luteg<> 
<"ksplozji bomby atomo.v-eJ. 

Jeżeli eksplozje jądrowe bę~ 
dą kontynuowane. 1·z,ecz ja.;.-na, 
że rząd radZiecki nie będzie 
r:1ógl .przejść nad t?'m _do pv
rządku dzioennego i me w:;
c iągnąć odpowi.ednich wnins
kó-w ~\' e>elu zauę·,,_'Tl;enia be;;. 
pieczeilstwa wla;nego kraju, 

nicznych. . 
Obok nich mamy w zakładach łódzkich wiele ko

bit:t. pracując!ch w średnim pienie inżynicryjuo-te
chn1cznym, ofiarnych brygadzistek i majstrów, któ
rych praca p~siada duże znac7.enie dla „rawidł1iweg<.> 

~ ;i~ta.wienia. problemów nowej techniki w przedsię-

! 
OtGrstwach. 

Wszystk_im ucze1Stnk2.~om jutrzejsze.i nat"ad~'. które 
niz;vbędą Jutro z zakladow przemysłu lekki<:.!!"\ chemi
cznego i innych branż życzymy serdecznb lł;n{yślnych, 
cwocnych obrad. 

· K. WYRZ. 

....___"'----~---"--~~-~'---~'.':"'• 

ustaliła już program działania 
W DNIU WCZORAJSZYM NA pOLITECHNICE ODBYŁO 

SIĘ POSIEDZENIE pOWOLA NEJ P:RZED KILKOMA 
DNIAMI KOMISJI :e,oZWOJU TECHNIKI PRZY KŁ PZPR. 
OBRADOM KOMISJI PRZEWODNICZY!, REKTOR pJ,, 
rROI'. M. KLIMEK. BR.ALI W NIEJ UDZIAŁ : SEKRE
TARZ KL PZPR M. KULI~SKI, pROF. A. BORYNIEC, 
PROF. J. RACHWALSKI ORAZ INNI CZŁONKOWIE K0-
1\lrISJI. CELEM pOSIEDZJ::NIA BYLO USTALENIE PRO
GRAMU J'EJ DZIAŁANIA. 

IV d.y~,:<.u.s.j.i 2laibi1exaH głos 
ws.zy.r.;r:y zebr-.ain.i, 01na·"~;.rJ.a.j~·;:! 

za5~dn.:en·:a 21w~ąz.a:r..c z po3.lC:·
pem t.echn:iic-z.nyun Ol'la·z; z jego 
\VOt'ICIW..a1d1z2ITTi.s·m w łó61z„kir1 
p~~§le. l"bwjerowmo. że 
diła reaU.z1a•c-j i po.stę.pu techi1uicz 
ne-:zo p:-z.em.ys1 m1u.s<i ,(}b.-•ć o 
podn..ie<;iellie na w,yriri. po;i.io1n 

• 

kwa1'iił'i1k<ł·::.ji robot.niików, md
strzów i .imżyn.:erów. Pod.n.o
.sz.elliem l;waliffkacji ka.Ck win
n.l ~ie zająć jinżyniier{}1wie 'l...a
kladów pr'zemysl0t>11ych w ko
lach XO'l' pr"'y w._;ip.ólu<lz.a!•e 
%,N. Zaw. Przy1got,01w:<-·1'll:e~n ~n
'Żyn.:1c·:-frw () \VV~iJ','. ·r:h kWilli f:
ka{;j<11C:l1 Ol'~"' uz.u,pdn~ęni<:m 

ioeh technicz111ego wYksz:tak.cnh 
l11>U.Sli s'ę zająć PL przy mate
ri<1Jn-ej po.mocy przemysht-

Po dy<'.kuc"lji lmm;.sja przyje
ła IJYrtZJeoó :'Law.i101n~y przez rekl.01·a 
Pol!lechn'ki. J>r<>f. M. Klimka, 
ja ko przew.otdni.ez;:icego. p;-,>
gram. >d:zi:a~a<nia i fc·riny or:ga«·l
za-cyjnie pracy kom:l><ji. 

Do P!'()gramu dlzia lwn 'a ko
m i.< j i pow.iillilly ·wejsć zagadinie
niia: 

postę.pu t.ecihnicmego w a klucwwych zakładach wló 
k;en.nr.czych. h.am iozn)'\?h. ek·:;: 
t.rotecha1ócznych i met.alowyth 
lód·z:idego W:ręgu prziemysJo•x'~
"o· 
" ii.?_aJ.s.zy ciąg na 1>1lr, 2) 

Strajki 
we Włoszech 

RZYM (PAP). Jak dono,zą. z 
Br·e.,;cii. robotnicy miei>;.cowej hu
ty przystąpiJ.i do Z4-godzinriego 
str aj ku ria zriak protestu prze-c l w 
ko nieclott-zymywa.n.iu przez pized 
siębioreów umowy o prac<;. w 
dniu 12 - l>m. stra.ikov•a!o tak7.e 
l .500 robot.ników zakładów „Be
retta" w Brescii. 

Oct diwóch dni 1.rwa we Wlo
•zec11 strajk ekouom'c·zny ;,{) h"'
prrcownl<ów pa1'1stwor,yych insty
tu~ji .!'.n~i;~ov;yclł,_ 



Min. o naradzie moskiewskiej 

s nieją .szerokie możrwości 
zac ... eśnienia współprac" europejskich krajów 

sacjalistyc2nych w dziedzinie rolnictwa 
WARSZAWA (PAP). W 

r.ln.iach 2 l 3 lutego br. odbyła 
sle w Mookwi.e .nar<1da przied
i.;~wicieli ;partii komunisty.:z
n~·ch i rolwtnic:t:ych e11ro.pej
skich krajów sccj.alist.ycmych, 
p<.dwięccn.a wymi a.nie doo ·.viad
cz.eii w dzi1edzini.e- I"l>ZWOju 1'01-
nic~.v-a. 

Jak c,,;~>iadczyl członek na
~j d-elegacji - minister rol
n;cf:\\.<i, M. Jaglelsk:i w wywia
dzie udzielonym prz.edstawic1c
lowi Polskiej Agencji Praso
~j PAP -- glÓWfiYm celem 
tej ltonfcrem~ji byto przekaza
n;e wzajemn.vch informacji o 
f'~'"iuacji w 1nlnictw1e socjali
stycznych kra[jów. nalezących 
do R.ady W:<:ajemneJ Pomoc.y 
Go.spod.arczej <>raz :z.apoznant'-' 
się :.i; planami df4js;z-?.go r-0z.,.;o
JU rolniclwa w ty<.łi k.ra1ach 
<io 1965 r. 

Chodził(> ,praedoe wszystkim " 
io by podzielić się do.świa<l
czen1em. zdobytym prz,ez po
.szczególne h-iraje w walce ~ 
wzrost prodl.1 ·cji rolnic7..ej 1 

cbwiedzieć się o frodkach p-)
c!cjn:JIO'Wanyeh prz-ez kai'.dy z 
nich ce1em przysp.i.eszenia tego 
wzr-06tu. 

We w.s:zystkich naszych kr.'l
j:o.ch ro1nictwo p:>siaaa pods:a
w·:r,ve zna~zenie d1la g>O.<;podar
kl narodowej. Totei odn06Z<I 
s!<' on.c ze szczególną troską do 
.spraw rolnLctwa i zaklaililją "'·' 
swoich planach szybki wzro;;t 
;il·odukcji rolnej oraz przezna
cza.tą na ten cel ogroarne 
i'>xl.ki. Charaktery,;,tyczoną ce
<.ha wszystkich pł.anow jest in
ten.&yfikacja rolnict-.va, pod.no
szenie wYdajno.ści z ha. 

Jednym z głównych kierun
ków prod.ukcyjnyelh jest roz
'xój hodowli z1v!erL.ąt gospo
darskich - z wy):ltklern koni. 

Rozwój produkcji zwierzi:ce.i 
$est ściśle uwarunkowaony pe::>
ciL1kcją pasz, dJatEg<> też we 
wszvstki.ch na.szych krajach w 
c.-entrum uwagi stoi zagadnie
G1 le bazy pa.srowej. Problem 
1.e11 będzie rozwiązany poprzez: 
podniesienie wydajnc6oi. ro~lin 
!l.boż-owych, ·w-ielO'krotne zwię-k-
1>zenie uprawy kukury<l.:t.y 
(prZiede wszys~kim il'la silos), 
:t'<xiniesienie pl<>nów łąk i pa
.stwisk, mvięk.w.eni~ udzia.łu 
i-.•ślin pastewnych, a szcregol
n:e motylkowych gru~ i dro
bno-ziarnistych oraz przez 
wzrost plonów 21iemrriaków. 

Wszystkie plany przewidują 
znac:~ne zwięksrenie obszaru 
uprawy rośUn przemyslowyc'h: 
buraka cukrowego, roślin olei
~·t}'<:h, wlókni&t.ych oraz wa
rzyw i owoców. 

Omawiając następnie piany 
mechani.ułcji rolnidwa p-.>-
szcrególnych państ·•· socjali-
&tycznycn. min. Jagielski poJ
k."e.Ślil iż .Zwiąt..e,;: łtad7 . .-.-;Jd 
zmechanizuje w tym czasie 
m. in. W-S3 pr-0c. farm h·:>
clowlany<:h, zaś Czecho.slowacja 
d0starczy rolnicVwu 57 ty.<;, 
traktorów, Węgry - 35 ty.;., 
Humunia - 154 tys. traktorów 
w przeliczeniu na 15-konne l 

Bulgaria - 60 tys. traktoró~·1, 
a Pols:-:a - ok. 112 tys. trał'
torów i znaczne il<>S<'i maszyn 
towarzyszących. W wioelu kra
jach :lJC>$taly już vpraocw.„me 
sysremy maszyn umożliwiają:..-e 

kompleksową IDEchanizację. 
Min. Jagiek-<i<:i stwier<izil na

stępnie. że wszystkie kraje p:;
" więcają bardw wiele uwa,;i 
c.hem.ii rolnej. Wszędzie wzrn
śn~e poważ.nie pr-o<lukcja i zu
życie nawozów sztucznych. a 
także ...;rodków d-0 niszczenia 
szkodnil,ów i chorób ro.ślin
nych oraz chwastów . 

Z uwagi na 1o, ż.e kraje u
czestniczące w naradzie m<1-
skiews!riej odczuwają niedobór 
nasz, polożony będzk duży na
c i&k na poszuki'wanie dodatko-

wycli źródeł. celem pokrycia prawę kukurydzy we wszy.s!;
c!efi.c::ytu w tej dziedzinie. k'ch rejondch. Toteż w .sotruk
Wszystkie kraje planują wiel· turze za"i-ewów kukurydza 
lu wzrv!'lt produkcji mączek ?<~- zaimie do 1965 r. bardzo no
chod.z.t~nia zvrlerzęceg'-~. mączek w;żną pozycję "\V-e i..v.sz.vctkich 
rybnych. drożdży p„stewny?;,, krajach. Jednakre zwiększen:c 
mocznika i innych związkow obszaru uprawy kukuryd,:y 
;notowych oraz przE>widują wymaga zaopatrzenia w dobr-~ 
wzoogaceni-e pasz w antybioty- nasiona oraz ma.~zyny do sprz'; 
ki i witammy. Na!j.z plan w t<:j tu. Jak wykazala konfer,zncja, 
dziedzinie w porówi.aniu do f>bvdwa te problemy mogą byt 
;nnych krajów, jesL zbyt skrnrn. z pr1w0dzeniem rozwiązane w 
r.y i wydaje się, .<e nal-eżało- europejskich krajach oocjah-
by przewidzieć caiy :uesp61 stycznych. 
sro<Eców celem dalszego zvnę!c- Odpc·wiadając na pytanie w 
szenia produkcJl tyoh. pasz. sprawi~ wspo1pracy kwJow .so-

Zwracano uwagę na duże cjalistycznych w dziedzinie rol
możllwooci wzrostu orodukcji niciwa min. M .. Jagielski. o.świad 
rolnej poprze7. racjonalną g<>· czył, iż ucz,2.s.tnky konf-er-<:nc-ji 
sooc!.ar-kę na.;;i·enna. Prz.ewidu.1e wypowi-edzi·eli. si<' za dabzym za 
s.ię. ie w okr.zsie do 1965 r. c;esni,eniem i roz.;;.z,er:ucni-em za
produkcja kw2litikowanych na- kre.su w.s.pólprncy w !Jej dz'.,edzi
sion pod.stawowych gatunków nie oraz wzbogaceni-em j•2j form. 
ro~lir. osiągni.e taki poziom. że Uznano za c,zlowe zac1.2snieni,z 
pozwoli na oc·h planowe sf.1- wspólp:-acy w dziedzi11i,e badań 
sowanie na całej powierzchni probk•mów e;..:onomicznych i or
~siewów. ganizacji proceoów produkcyj-

Poprawa bilansu paszowego nych w prz2d,:>iębior,s.\wach rol-
1-~·iaże S:ę .ści.-;le z uprawq ku- nych oraz pr:.'..sds;ęblor.5twach 
kurydzy. Podobnie. jaic w in- pracujących na potrz.eby rolni-

. h 1- · · ·h t· ' ' , Po'- dwa. n)c '-raJaC · a.<z.e ' w • Wszyscy wvpowiedz!eliśmy .się 

n-0-g1°cbow-e P~'OdLtkowa1y u s!.:::?-

~ce u:-:rskane dotyc.h~za.« d·J- I za tym, ab/ kraj-2 posiadając·e 
-'wrndczenia pozwaldJą na u-, odpowiednie warunki kl1mat.ycz 

p rogra m• obchodo' w Tys1·ąclec1ua ~~~V i;ii~~a _n~;!~~~~zbr~~~h. kra1ow obozu &0CJal:styczn,2go. 
któr,2 takich waru,nKów nie ma-

akcepłOWaDJ przez Radę Państwa ~\i~~~~~~a~'l'aa p~~~~~~a w; 

(Dokończenie ze str. 1) 

Następ.na część uchwaly oma
\via iSZCz·:ególowo znaczenie i for 
my pe>.szczególnych wymle:ni<>
nych rocznic. 

Obchody Tysiąclecia. powinny 
t<>kże przypomnieć Nkład Pol
&ki do kultury i nauki świato
wej. Rok 1960 będzie Rokiem 
C'hopinow&k.fm, który obok 
JVIi~dzynarodowego Kon.kursu 
im. Fryderyka Ohopina, cyklu 
wystaw i koncertów przyniesie 
pomnikowe wydanie dziel wiel
kiego kompozytora. R<ltlę Pol
ski i jej postępowej ini~igen
cji w świaW.Nej nauce i itultu
rz-e uJccv~ą przede wszyslki m u
roczys.to.<lcl związane z 600-le
dem krakowskiej Alma Mat~. 

W waloe o swoje wyziwoleni-<:; 
naród polski wni.ósl jeclnocze
. .;nie zn<iczny wkład w walkę 
innych narodÓ'N o zrzucenie 
więzów feudalizmu i ucwku 
naroQo.wego. Ukazanie zmaga
nia się pootępowy<:;h nurtów w 
•!)-O'WS1laniach polskich z dążenia
mi W\St.ecmiymi, w.sipólpracy pa
tri,>tów polsldch i rewolucyj
nych sil Rosji oraz akcji soli-

darnv.ściowej wszystkich sił po
.stępo.nych Eu·ropy bę<:lz.:,e dla 
wspolcz.iesnego pokc;ienia na
·.v;ązaniem do jn[.ęrnacjonali.>

tycznych : patriotycznych tN
dycji narodu. Uchwala stwier
óza, że celem :nauk-c,wego przy 
gotowania popularyzacji ty:::n 
tradycji rozwinięte będą pra<.oe 
badawcze i źródłowe nad tym 
okresem ctz:ejów polskich or.az 
opracoi.v.any z,osil.anie wsipólnie 
µrzez Inst)"tut His!A.~rii PAN : 
Instytut SlowianozneiNSttwa A· 
kademii N~mk ZSRR zbiór do
Jrnmentów do dziejó-_v powsta
nia styc2lnioweg-0, przyspieszo
ne zostaną prace nad. wyda
niem źródeł do his.torii pol
e.k icll walk 11arodowo-wyzwo
leńczych i dziej ów p•.>.l.s.k.iej kla-
1;.y robotni:C'2Jej .. 

WieJ.e W!Ilio.s.ków dotyczyło za
c;eśn:enia współpracy w dzi,edzi 
n~·e m.ecbaniza<:ji rolni~t\v.a, przy 
czym podjęta w ramach RWPG 
wspólpra<.:a na tym polu dala 
już poważne efcicty. Dla przyi<la 
du można podać, że w wyniku 
lepszej kooperacji pomiędzy Pol 
ską a Cz,z.chos.łowacj-ą - prz,2wi
duje s.ię, iż w latach 1961--1965 
Polska do.s.tarczy Cz..e<:hooJ:owa
cji 7 a.sortymentów ma.szyn i na 
rzędzi rolniczych, a Czechosl:o
wa,cj a do.s.tarczy Polsce 9 aror
ty mentó.w. 

Wysuwa.no również wnioski, 
by objąć kooperacją między in
nymi produkcję ciężkich ciągni
ków gąsienicowych, urządz..eń 
techniczinych dJa hodowli, ma
szyn dla nasien,nictwa, maszyn 
m.2lioracyjnych, na które w po
szcz·ególnych krajach jest nie· 
wielkie zapotrz,Lbowanie, ni.z wy 
magając·e uruchomienia własnej I 
.seryjnej produkcji. 

Jeszcze z okazji 15-lecia „Dziennika" 

ie wolno milczeć 

Uka:mny też mstanie wkład 
narodu polskiego do walk na
rodowo - wyzwoleńczych i spo
lecznych na iświ-ecie l wydoby
te tradycje udziału Polaków w 
walce wyzM>leńcz.ej narodu a
merykańskiego, Wi·elldej Rew.,
L1cji Francuskiej, WiJO.Śnie Lu
dów, w waJkaQh K01IT1uny P.i
ryskiej, Wielkiej Socjalistycz
nej Rewolucji P.17.dziemLko
wej, Hiszpanii i w.szęooe tam, 
gdzie p<>slępowe .sily narodu 
polskiego 1oczyly waJkę „O 
naszą 1 waszą W<>ln<>ti6 ". 
Końoowa c~ć uchwa.ly o

maoma obchody 20-lecia Ft<>lskl 
Ludowej. Dla nal~ytego iprzy
eotowan:ia tej wie1ki4j roczni
cy należy rozwfaą6 w szero
kim zakre$Le prace naukowe i 
OOJ>Ularyzatorskie w celu uka
zania w pel1ni doo."Obku po!skic
ao ispo1€<2eństwa po .20 l<łtach 
pracy w warunkach budownic
twa nO'w-ego us~roju sprawiedli
vro;,ici spolecznej i różnic mię
dzy Polską okres.u międzywo
jennego a o.siiągni~ci.aml Polski 
Ludowej, 

Konferencja mo.skiewska -
silwierdził na zakończ,enie wywia 
du min. Jag.ielskl - potwierdzi
ła w calej rozciąg1oiici, ż,e .i·ed
nym z :nnji,slotniejszych czym1i
kó.w realizacji ambitnych, al·e 
jednocześnie bardzo trudnych pla 
nów rozwoju rolniC'lwa, jest ści 
sla współpraca i wzajemna po
moc, jaką iiwiadczą oobie na za 
sadach przyjaźni bratnie krajoe 
obozu .s.ocjali.styc:une"o. 

Pierwsi delegaci 
WOJ. łódzkiego 
na Krajowy Zjazd ZMS 

Do dziś jes:wze wielu w;yteJn.;ków l sympa.tyków nasze::<> 
plf;ma przesyła. na.m z okazji obch-0d,z,o,nego ni·ed•a.wno XV-le
ci.a „Dzid! o:ilka. Łódzkiego" gratulacje !i li!S't:Y. Są wśród 
nich listy krótkie i długie, są listy za.w1era.jąol! tyJl«J BZezei"e 
życzenia, a. są i ta.kic które obole żym:eń po.ru.srz;ajl\ istotne 
nieraz i ba.rd'lol> poV\-ażne problemy. 

Do bcb ostatnich należy m· j,n. l:h9t ks. płk. dr WŁODZI-
1\DIE:Ri\\ LA WRYNOWICZA. 

S k!ardiając pra>OOWlru'.kom re·
<la.kcj:i naijs.et'Cllec:zmiej-s;zc 

życzemJa wsrelk>'.ej pomyśln<>ś<'".i. 
- iks Włooz:imi.el'Z ł'-a.w;ryn o
wi cz oowiązuje do eksoesó-..; 
neol1Ctlorow151k:ich w Niemczec"'h 
Z.achodin1:ch. 

Uważam - pisze w iYm 
mJ~jacu - że nie tylko kapłan 
nie m-GŻe milefLCć, ale nie ma 
prawa. mUweć nik.t z P-0faków 
- kat-O.Jik6w, k,iedy czyta. sl-<>
wa. Adenauera., re „Bóg zledl 
Nieme-om ooowlązek obrony 
Zachoou". 

~ ·a1wiąz.ują'C d'O okro,pnośC: 
min.io1nej woj,ny, dJo koiniecz
n.o..~ :zrl,ec.·ydow:aITTego 1 wy
raźnego cr".1cięcia się cd „dz.1a
lacza katobak::1ego, pain.a .!\ d·"
na !.lera i j€go d"Z'·ejowej mI
.sji '. a takż.e po•df.<reślając ana 
Jog(<; d:z:.;i,ejswgo :p0to,tęp0iwa
ni.a woc1z3. Xiemi.ec Zach-0o::l1nJd1 
i p:€<r'W\SZY'C:h ;poc:zynlflń ~{i!J.e~ 
ra. aU.({J1r !'is.tu p.i,<:7e m. J,'.l·· 1z 
każidv kafo·hk ma. ob-0~nązek 

u;
0

il-0ow.l:ć wy1.Zucić z kośóola. 
t.ak'•ego „woorza". Ka~.dy ma 
prawo i ohowiązek - ozyta
my dalej - potępić ta.kie:ro 
sa.moizwańc,a., chociażby miał 
on a.p,r·oha.tę na.jwyższych auto 
rytetów kości-e>la". 

,.Sądzę - p•.,ze z myślą o 
0 ,bO>'-"i::rz;lcu ciążącym w tym 
zakresie na. epislmpa.c.le pol
skim ks. Wto,d-L.imierz Lawry
now:iaz - że n.~:i bi:<lę c·dos1>
bni0>n;y, skoro s_lw1ierd-zę, . :iż 
więkSŁGŚĆ ka.}>la.no~ _ J.>Ol~1ch 

już od dawna. euka. rui. taki 
właśnie gł-OS na.!.YL.ych pi-zelo-żo
nych ". 

l>~lej aru.~ 21wraca uwaga n.a w roku 1965 przy'j)adać bę
koni€lel;nC6c ~m;z.1enia po~'.)- cizie 20 rocznica wyzwolenia i 
J<>.wych rozwuązan problemo,~1.1>rzyląc:zienia do Macierzy rpo 
mtędzY1Tiarod'D'wych, roz.~tą~.11 wielu wiekach oderwaITT:ia i 
pmwa<lizących ?o młkoW'lleJ J- germanizacji l;iem Zachod.nich. 
z.ol31C"Jt sa~wcow W>OJtnY od Rok ten urcc.ście obchO<lzJony 
WISZystkich narodów. Powolu- be<izie w całym krfljU i wśród 
jąc; S:ię zar~w1no na t:rogi~zne polski.ego wychodź.stwa dla 
d1osw1adcren11:a. os ta tm"eJ WOJ ny, !X)dk.re6len:ia n:ierozet'Na] nej 
jak i nia wiie.Jow:iekowe tr<idty·· więzi między tymi y.Jiem1iami a 
c-je 001$Z-c®O nairocliu. ks. dr t,a_ ~tą Polski. Spi·<i·wa Ziem 
wiryinowicz przypom1tn.a z.ywot- Zaohod.nich i nien:::ruszaln>0.ści 
ne :i.n.tere..-.y P.oh"'!ki, ra-z po .raz eranicy :na Odrze i Nys-ie, ich 
!l;'.l·!l;r.a,za,nie prz.ez. n.a"'z;yoh agr;i- obrony przed at.a.kami rewizjo
syw:nych sąs:.adow "'~ 2n.akLl ni.sitów zacho<ln•iOlll.toem.ioeckich, 
.Adenauera. :i;~yp:iomma m. in. bedzie przez caly ok1·es obcho
;panm~bne oswia<lcz.e1me. Ad.e- dów Tys.iądecia jednym z isto
nau.era. .. o t:l'.'O:•=•«O<W'~~ a~m·- tnych elementów jednoczących 
:;i161ira.CJ1. kosc.~::tne1 na %1.emiach sooleczeństwo w l<raju i rocla
Za{'h-0dl~1c;?., ~ rna.'."'et o „ntc- ków na ~bczyżnie. 
m ;;e:a'.t!osct .i oru.n11 a ( ! ) . 

„Wydaje ma sic: - ccytam,y Uchwala ipoctkreśfa na ko-
dalej - ,;.e sp•rawa la n ie m0- rriec. że obcJ-.ody 'l'ysiącloc~a 
że być ob(}jętna dla Ż.."\odneso n}c 0g,raniczą się tylko do u.ro-
P-0.J.a.ka, be-z wzgli:<Ju na. jeir<> cz;ystoś.ci ce•ntralnych. Kazdc 
prz.eko1nania. po'1ityC>Ll1!e i wy- wojewódzhvo. każdy J'{'gion 
zna.wa.ną wia~·ę"· kraju 'Wydobędzie :s'W'Oje wlas-

OJ:x;,zp.Jrny swói - porUS-liflJO- r.e po.<>tępowe tradycj.ę history
cy pooza tym rÓw.nież i. wicie· czne. swój własny udział w 
jnnyoh p:-oblemów - list. k>. J.;sztaltowantu dzi-ejów pailstwa 
pJ:Jc. dr iVJo0dizim ',erz La1w•rynu- i narodu. Plany te stanow.;ą 
wi,ciz k·::>t1oz;v JP•l'O•śbą o pr,z,yjq- c-enne llZ.Upelnienie i istotną 
cie go w po1~rzet cz.lcł!lków 'l'o- czę.Sć składową obchodów Ty
warzy,"<twa Przyjac!ół I..odzi, s;ąclecia przy zachowaniu w 
gd<z!.e - ja'k p's2le - postat·a tęj dzi•edzinie umiaru i przy
sic; w mkl•rc: ,<iwyeoh możli- stoeowania zamierzeń do rze
wc~ci pracirnvać dla clloibra l <.zy,vistych potrzieb ~ m_?~W<>-
E(}l•eon.:bi"U oosz;~go mi.asta. lici. 
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\V.crzoiraj w jednym "' naj1wuęk
SZ)N:>h zakładów P'rzemystowych 
\VOi. łódzkiego - •W Pabimnic·k1ich 
ZPB odbyla się kornfercncja sprn 
wcw.cla~v,c:<o-wyb-0rcrza komitetu za
lctadowe.go ZMS, Udział w koil1fe
ren.cj i wzięli •n1. ln.: z-ca ce.tonka 
KC P2'..PR Bro,nisJa,w Ciula, poseł 
il1a Sejm PRL Jan B1;,oza. czlo
ntl.c KC ZMS Ludwik Mie•lczarek. 
I sekreta·t:Z KW ZMS w Łodzi Je-
1rzy Łarz.ara, kierowlllik \Vyid'Zlialu 
młodzieży robotniczej KW ZMS 
Jerzy Fronooak oraz dyrekto.r za
kładów Ludwii< Banas.iak. 

Na konferenoji wybran-0 dwóch 
delegaolć>w na II Krajowy zj,azd 
ZMS. Są lllłmi 27-letrni mhstnz 
Vkocki Adam Jurczył< oraz I se
kreta'l"Z iki>mit.O'lu .-.akłndowe.go 
ZMS i człof)ek plenum KW ZMS 
w Ło.drz.i Mirosław Szcze.:;:o. 

Podobna konferenc.i a odbędzie 
się dziś '\V To.1naszowskich Zakła
dach Włćfdcrn Se.tucz.nych. 

Po.zosta·11i delegaci .nnsrzego '\V-0je 
wód:ztwa ma II Kra.jowy Z,ia11Cd 
ZMS wybran.i zastana w dniach 
19-20 Jnarca br. pedcz.gs cibrad 
konferencji W".>jewóclrzkiej Z'V!S. 

(No-w.) 

24 premie po 3 OOO zł 
padły w Łodzi 
na książeczki 

mieszkaniowe PKO 
O·Sltabnio odbylo sic; w Łodzi lo

sowan•e premii na mieszl<anlowc 
książ.ec'Ziki oscz.c7.ędnościowe PKO. 
z 32 pre·miri po 3.0CtO zl każda - 24 
przypadły p.osiadaczon1 kslążeczek 
zamic·„zk.s:łym w Łodzi. a po~o
"tale: ii dla Piotr·kcwa Tryb., 2 clla 
Pab'an:c, 1 <iła Sk:erni~w'c. Oi!ó
lem ,~.rrirtoSć rozlosowanych pre
.mii wyniosła ?V.OOO u. 

• 

Komisja Rozwoju Techniki 
przy Kl. PZP1R 

ustaliła już program działania 
(Dokończenie ze str. 1) 

b podn oown'a kwalifilrncj i 
p.ra.L."OM'n:ków p:-=my.s.Ju 

na ·.,;,·;,,zy.s.:k'ch szc.z.ebl.ach; 

C 
pe:-.'l;ektyw:icrz.n~go _ro<:.
woju lód:niciego ok.r~gu 

p:~z:emyslciwego. 

K emisja powola la podikO'Inf.
s.j,~ dla przemy.stu: cherru1czne
go, el.ekt1roi1eichn:ic1z.11Jego i m~=
taloweg·o. Kc.m!1Sja zwra•~'a s:~ 
OO \\·.::r~ystkich s!owa:rzyszeń 
n,;rnko·,1;10-tc·Chn'czrnyc.h ~0·1' o
r:aiZ titc>lNa.rzy~:c21n:a. lnżynie
ró'A·-\\" ychowank&w PL, a z.e 
wzglę::J.u na <llcmi1nująoe zna~ze 
n:e pr·z:i:::tmy8.lu wló-k'.re1nn.ic:z~go 
w nasz.ym okręgu, w sz:cz.,€1gól
nościi c.::> 7.a~·ządu Stowarzy.sr.z•e
n·a Jnżyn:erów i 'J'eohn'.ii:ów 
Prz.emy.;.lu WJók:€fl11!liCZ€;g'O, a 
1.21kże do c~:1J:!Jz.z1u Jód121k:·ego p{',1 
&k~ego 'J'owarzy,.; twa l~ko1niomiez 
n.ego o pcdję·:::~e d.lJialalfr%0i 
zmierzająoej ó.o: 

I!! crrgwn'1ww<iinia w klwczo
wych zakla,dro:H::h prz.emysiu 1ódz 
k.'.ego o:,::·ęgu p::"Zemyslowego 
dz'ala.n:a zmierzającego; 

18 di::> zwiększeni.a W}'daj
ności p~a~y wszystk:ch p~d
C!0'-1„rnJkó .... v; 

ifE! wzmo'żen.ia oozc-zędin.ości 
SU!.""<>Wców, rnn·Ler-.i.a1ów p:::Amoc
n:czych, energii, pa1lhi\ra, ooz.czę 

dnoś·cl cza.on. p:d1n,cc,z.::m.ia ja
~C>5c:i kwal:fikacji robot.n!ikó.w, 
m:St.:-zów, techn:lków i i.r:unych 
piraoo•wiru'ilo::ów pr21::1myslu na .t:1e 
rowmioe:zych .s.t.a.l'l>aw'.,-.1ca,~h i ich 
p~zw"<l1owego ·wykc;;:·zys.ta1n'a. 

JWrr:t;zja uc:hwalila, 7.e jej z-e
brania odbywać się bę<lą raz 
w m·i2;oi!ąt:u w klu:::.zowy~h za
kla<l<ich p~z.emyi<;lO'\vych ló<lz
k'ego okręgu prz<m;rnlowe;,o. 
VV 1930 r. komisja zajmie ~.ię 

JO .za'.<ladami prz2my,~lu wVi
k'..en n; oz,e.go. dek tmte"'..lmri.c2!Tl e
go, metalowego ()lraz zagadt.'llie
niein bu1ćL0Wl!l i ot wa. 

W okresaic:h n~drz;y zebra~ 
mi komisji, ,pracami kierowac 
będzie jej prezydin.lrnl. 

L D· 

* 105 cennych nagród 
w akcji oszcuidzania 

*Dziś corso 
samochodowe 

W pai.dzi.e.rnillm UJb. re.ku 
PKO zo1:-ga.n!zowała <Jtlbrzym::.q 
a1kcje prem:m~;an;a pc.s;i.a<la.:zy 
kisą;i;e.::z~ik P.KO. "ar:o0,;ć ~i.;. 
gród praezin,0,.cz,01n~h C:o l<JS?
wani>a wynio:,:la w skah k.ra]o
wej mH:c•::i. złotych. .\he:szk~·1 
cy Łodii. i wnjewódzlw:a. wyh
sowali 103 na,gród rzeczowych 
w.airbo•ści 7.i tys. zl. \hr<>:!. 
na,gród 21najdują .s.:ę 1cdówn:i 
elekhrycz:ne, tt:l1evtizocy ,;rur
ku.:;", „~zaą·otkli", rad~oeo:.Jb· cr:
nJki, pralki e'1cktryczne, ai!)dra 
ty fot,o:grafi·c-zrue, zegairhl i ~n
ne. Pon.ad.to j·ed!Ilq z pt~m.l 
st.a;n,OOW!ll motocykl a :iinną ro
wier. 

Hzczc;ślirw.i pct~!ad.v·c..7~ ks::~
żec.,z,eJ< PKO mo,gą <Kieo • .ić nd
gwdy w \Yojewó::lzkim Oddz·a. 
le :Lódź, Al. .l~of,;:ilJ6Zki. l.i . .. a 
życz.en.Le dlX'bn'ejsze nagrody 
PKO będzie ·wy.,;ylać pocztą. 

Dziś, w :n:,z.::J.z',elc;, 1± bm„ 
c<l!będ.zie się urc•czystc w:ęc--l.'.J

nie ] l sa1mc•c:hc<lów wylo''<>wa
nych 0i>.ta.t1I1,io p:-z;e:z mleszkari
ców Lcd.zi i woj.zwód7 .twa, po.,. 
s.iada<:zom książecz.ek PKO 'Pre 
m~.-..1iwiatrl!y'C'h s:?mnc-hodami. () 
giodiz. 11.:JO odiix~d:z.'~ się oor.-.;.0 
s.arnoc-hodowie. ktÓ!'c przejed:ce 
ulicami Al. Kcśc't!G<ik-:i., %~v'r
ki. P.iot:rk-0n.v~ką, Pl. ~ -.~pod!e
gł.ości, Piotr.kO'WSką, Pla-oem 
WoJ:nv:iśc:i, ~:.l Li.pe-a. (kl 

trybie przyspieszonym 
* Zamiast do ślubu, zawędrowaf do.„ więzienia * Na przyldad Psut * Jeden kieliszek za dużo i.„ 2 tys. zł grzywny 

r ryb przyspieszooy -
bicz na łódzkich chuli
ganów działa. Dziś a-

wantura, jutro rozprawa są
dowa i kara. Amatorzy „mo 
cnych wrażeń" wolą unik
nąć takiej ewentualności. 
Czasem jednak wódka nisz
czy hamulce i wyzwala „bo 
haterskie" tendencje :;ycerzy 
ulicy„. 

Oto dwaj z '!lich: Zdzislaw 
Bena i Jain DąbrO\vski. W 
życiu codziennym nic7.ym się 
nie wyróżni.ający, chyba 
tym tylko, że Bona, sZ'Czę
śliwy oblubienice, za parę 
dni miał stanąć na ślubnym 
kcbiercu. Ślub ów będzie je 
dnak trzeba nieco odłożyć. 
„Ostatnie kawalerskie" bo
wiem, jakie .spełnia! mo
cnym winem Bona z Dąbro
wskim w „Lil:anie" prze
rodziło się z ich winy w 
niedwuznacznie chuligańską 
awanturę. 

Od niewinnych toastów w 
rodzaju „sto lat" i ,,n.a zdro
wie" obaj mlodzieńcy dość 
szybko przeszli do obelży

wych uwag pod adresem per 
scnelu U<awiarni, od picia ze 
szklanych naczyń do tłucze-· 
nia zast.awy stołowej, od 
„wyn10wnej gestykulacji" 
do„. rękoczynów. 

Nic więc dzi\vnego, że pro
sto z kawiarni zostali prze
wiezieni. ·„na koszt państwa" 
do komisariatu MO, a w 
dzieJ1 później stanęli przed 
Sąde·m Powiatowym dla m. 
Lodzi. 

I nic nie pomogły tłuma
czeni.a. że okazja, że śh1b, że 
wreszcie już geście są za>
proszeni ... 

Pan mlody - z mocy ·wy
danego w trybie przyspie
szonym wyroku sądowego
i:cisiedsi w areszcie 6 mie
sięcy, a jego „weselny druż
ba". Dąbrowski skazany 
zcst:ał na 3 miesiące a:resz
iu. 

* * * 
R 

ównież nudził się nor-
malnym tokiem życia 

Wojciech Ps1Jt. Często 
rozpraszał ową nudę kil/ko
ma glębszymi. pod \\pływem 
zaś kh zawartości stawał 
się coraz częściej bardzo a
gresywny. Dając ostatnio u
pust tej rozpierającej go 
agresywności, zaczepił prze-

chodzącego ul. Wschodnią 
nie znanego mu ,Józefa K. 

Ten usiłował szybko wy
cofać się z wiszącej w po
wietrzu .awantury. Nie rea
gował więc na obelgi, na 
słowne groźby. Taka bierna 
;postawa napadniętego nic 
speszyła jednak Psuta. Prze
ciwnie - natychmiast przy
stą:pił do wprowadzenia w 
czyn swoich pogróżek. 

W dwa dni potem ze skru 
szoną mi•ną wysłuchał wy
roku, opiewającego na łącz
ną karę 4 miesięcy aresztu 
i 150 zl opłaty sądoweJ ... 

* * * 
M 

a.rian Kolanowski cie-
szył s:ę wśród 21nających 
go Judzi opiniq dobrą. 

Uchodził za czlowieka spo
kojnego, be-l nałogów. 

10 lutego jednak wypił, 
widać. o ten jeden kiclisze,:<: 
za dużo. I nagle odczuł w rn
bie powolanie do czynów bo
haterskich. Nie podobało mu 
się więc, że zaczepiona przez 
niego Anna S. nie chciała 
mu towarzyszyć w samot
nym spacerze, za co posta
nowił ją ukarać „pogardl'.
wym" acz bolesnym kopnię
ciem. 

W sali sądowej był już 
trzeźwy. Bairdzo żalow.ał S\"e 

go czynu, ze likruchą prze
prosił poszkodowaną, przy
rzekł, źe on „iuż nigdy wiG
cej 'l'lie będzie". 

ów kieliszek za dużo ko
sztował go je<lnak nie tyl
ko wiele wstydu i upoko17.c
nia, ale i 2 tys. zl grzywny. 
Talką karę bowiem wymie
rzył mu już w kilkanaście 
godzin po chuliga1'tskim wy
bryku Sąd Powiatowy dla m. 
Lodzi. 

* * * Tryb przyspieszony dzia~ 

la. Kary ostrzegają„. 
(j. a. k.). 

Kronika 
~ 

wypadków 
Wcz:oraj przy ul. Rzgfl'W'-<kie.l 

198, pod samC>Cllód <>'ężar-0>' ':I 
S0-55-31 wpadła 6-l~'nia Kr:vstyn:i. 
Bodzioch (Rzgow,lrn 200). 1~1:ro;~ 
ca nie zdążył zahamować .i cfrZ.!C ~1 C2Yka dozn~ta ciężklch obratc. 
ci8la. W ~ta·nie ciężkin1 prz.~\\' :-
7•.ono ią do .&opitala 1m . .Ke>rcz~
i.a. ~ 



,\-.;o~ 0 czym chcę pisać, dotyczy tzw. „starej Afryki". 
u ~~~cze~n.a Afryka, budząca sic: z dtugokwale.go letar· :r ~ ielkieJ ko.łanizacji, Afryka terenów przybrzeżnych -
ob~la, zwłaszcza w ostatnim okresie. kola•~ln:o krok 

-;: kierunku cywilizacji. Toteż ko.ntra~!:v pomir:-d?~ starą 
'!<>Wą Afryką są często tak vv;eJkie, że tn•<'ln<> >vpro•' 

uwierzyć, iż jest to ten sam kontync~~. 

Tak rozpoczyna swq re/aCJę 
z podróży w glqb czarnego 
lqctu autor reportażu o. t, 

„Bassari 
dzikie plemię 

z 

Negare" 
który drukujemy na str. 4 j 

,,Jak io właściwie jest z tq 
szkodliwościq palenia papie
rosów"? -pyta w swym liście 
do "Panoramy'' pan Janusz 
Nowak - Bo teściowa twierdzL 
że każdy palacz wcześniej 
czy późniei dostanie raka płuc. 

C I , ? zy rzeczyw1sc1e.„. 

Iaiemnice ~leftitne~o ~~mftu 
SZ. PANIE, JEST PAN W 

POLSCE JEDNYM Z 9 MI
LIONóW PALACzy, K'l'O
RZY ROCZNIE PUSZCZAJĄ 
Z DYMEM PONAD 40 MI
LIARDóW l>APIEROSóW. 
DLATEGO ZANIM ODPO
WIEM NA ?AŃSKIE PYTA
NIA, pROSZ:FJ O CHWILĘ 
SKUPIENIA, 

UWAGA: 
Lekarz wsypuje tytoń z je<l

nego )laJ>ic1·osa do 50 gramów 
WUdy j !lO zag;>towa.niu SCtlll\ 

część płynu (0,5 cm3) wslrzy. 
kuje bialej m~'szce. śmien\, 
p<>przedzona drgawkami ciała, 
myszki, następuje po upływie 
minuty. 

który wysunął się obecnie 
pierwsze miejsce wśród 

Już w roku 16U3 król angiel 
s·!<i Jakub U wydał obszerną 

pracę o szkodllwoścl nalogul 
palenia, a król pruski Fryde
ryk Il zwalczał nałóg ,Jako zło 
społeczne w roku 1742 specjał 
nym edyktem. 

[ llJ; Dll1J1'J .1 
Plyn, w.strzykn.ięty zwi~ząt

ku zawierał najwyżej l/L•OO(J 
część grama nikotyny. 1/2tl gra
ma powodu.ie n.alychmi.a1S1tową 
śmierć człowiek.a, a 1/4 -· ko
nia. 

P,rzeciętny palacz w ci<1gu 
cJru,a wchłania okolo 1/10 gra
ma trudmy (po•rcja z 20 pa
pierosów), a więc dwukrotną 

ków. P1·zedstawiając graficzn'e 
można by powiee,zieć. że krzy
w.a wzrostu zap.i<lalnośd n.a h; 
chorobe na św~ec.e jest ró
>vnolegla z krzY""·ą wzrostu 
konsum,pcji pa.pierosów. 

Na 100 wypa<lków raka 
płuc. 98 stwierdza się u palą
cych. Oczywiśc:e nie każdy 
pałacz musi zachorować na ra
k..'I płuc. ale możliwość tak.a 
jest u niego znacznie więks.za. 

Być mote, te Fobo& Jest stucz
ną \Sta.cją międzyplanetarną.„ 

Z agadka - rz.ee możn.a. -· 
jcsi dość stara. .,Jyż 

bierze p-0ezątek jcsri:cr.re w 
1877 r()kU kiedy to astr-0116m 
amer.rkaru;;kl H1i11, <>bserwując 
w dniu 1 sierpnia tarc:zę Mar
sa zn J)O'łlt-OCa silnegi.; refra kt~•
ra fl'bse1-watorium waszyngtA>J\
skiego, zauważył w pobliżn 
planety słabą gwia'ldę, nie o
znaeroną na mapach· Po 6 
dni4tch wykrył ()oll drugą „zby
teezną" gwiaulkę i stwierdz'ł, 
u <>bie ))(>ruszają się dokoła. 
Marsa, Odkryte w ten sposób 
księż~'ce otrzymały na:zwy .F<>· 
OO. i, Dejmos. 

Nie ma nic dzi1wnego w tym, 
że k.s.il)ż.yce naszeg-o nadbliż.siz;.;.. 
go sąsiada w układzie slonec.'?.
nym wstialy <Ylkryte póżn.lej 
:n,nż ·ł ~ia·~l:Afl ~ężycę .Jowi~~. 
:s kS11ęzyc~w l:\aturna, 4 ksi~
żY<.'E! l:ra111a i 1 księ;i;yc Nen
tun.a. Rzecz p.'>lega tu nje tyl
ko na ich 1<>labym bl.a<iku: 
spośród 17 odkrytych uprze<l
nio księżyców ;plainet - o&iem 
było slabs.zy<".h niż ł'obos, a :i 
- niż l>ejm(}s. PodistaW<Jwa 
trudność w obserwacjach sta
nowi !eh ba-rd.w niewjelka od
ległość od :Mall'SG.· 

Odległość Fohosa od planety 
nie dorównuje nawet póltot·:i. 
s!""d·n ioom samego :M a•rsa zaś 
odlegl<>.ść Dejmooa n.ie prze-

Makabryczna 
biżuteria 

Jnbiler nowojo.r;;ki Sam Kra
tner wyk<>nuje surrealistyczną 
bl~uterię, w której głównrm 
motywem sa, 1>Ztucz11e oczy. 

DODATEK NIEDZIELNY „DZIENNIKA ŁÓDZKIE GO" 
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CZY MARSJANIE? 
BUDOWALI SPUTNIKI • 
kracz.a trzech i pól średn:i.:!. 
,1 asna ta.rcz.a pia.nety J;>rzeszks
dz.a w obserwacji tak slabYci\ 
k.o;iężycó~-. Dość powiedzieć, ż~ 
:Fobos jest 120 1·azy, a DcjnH>.'ł 
600 ra?y slabs:zy od na~slah· 
i;zych gwiazd. Tch b1ask cdpv
wiada 11.;; i 13 wiel'kości1om 
gwieLdnym. 

KSIĘżYCE-LILIPUTY 

.Takle są rozmia.ry satehlóvr 
Mar.re? ?\a wet n.a jmocniejsz-:> 
tele.skopy nie ukazują mim ich 

Okres obTotu Poroo;a w tvm 
czas'.e zmniej.s.zyl si'.ę o zni:ko
mą wielkość - 0,01 sekun<lv 
Ponieważ jed1n.ak w cJągu 30 
lat sra.telita wykonuje ::>k, 
ii/OOO okrąż~11 wokól swej plia
ndy, owe setne czc;ści sekun
dy kumulowaly się i daly w 
wyn:ku przyspieszenie, zn.ale
zlon<' w Loku oooerwacj i. 

"C's'lując wyjaśn'.ć ~ zagad
ki, wyl:>itny uc7..oiny radzieci•!, 
d<o1..:tor: nauk fizyko-matematy
cznych prof. I. 8zklowski prze 
śledził ruch &aiteli ty wstecz, 

Na marsjańskim niebie oba '!<się życ.e wyglądają tak male, '.le 
przechod~ąc przed tarczą Slo•ł~\enf~~ mogą wywołać jego za-

w postaci tarcz, lecz św'iecą
cych punktów. pood•obn'.e j<'.l> 
gwiazdy. 0c€'nj.amy ich roz
miary na pc<lsta•wi.e blask' 1. 

Pomijając w pf}pularn.Ym a!'

t.ykuJe szczegóły racl1unkow'i!, 
podajmy gotowe wyn:k.i: śretl
nica. t<Jl'.1-0sa wyn-Osi 16 km. zas 
l)cjmQsa - 8 km. Są to naj
mniejsze księżyce planet. . 

Dllższy z n.ich - ł'obos o
krąża 1\larsa trzykroln.i•e szyb
c'ej, niż wynosl szybkość obro
tu p!.a11Jety dokoła o.si. Na,J
dziwnie,isze jest jednak t<>, ie 
dla o·bsenvalora znajdujące!:'.~ 
.sic na Marsie, :Fob-Os wsch-0-
d'li na zachoozie. zachodu zaś 
- na wschodzi<>. Do czasu W.Y
strzelenia ,s.putników ra.d.zie,~
k:ch był to jedyny tcg.Q rodza
ju w;y9a<lek w ukladz:c slo
n.e.cznvm. 

l'OBOS PRZYSPIESZA 
SWóJ BIEG 

W 1945 roku cdkryto nowr 
zai:-wkowe zjawisko· Ucwnv 
amerykański Sharole.ss. p.~rów
nawS7.y wlasne obserwacje 7. 

ba:-dzo dokładnym.i danymi, o
prac<nrn.nymi 1a·zed 50 Jaty w 
Pułkowic tH-Ze7. Struwcgo. 
6lwierdził. że ruch Fobosa Wll

kól Marsa ,icst lekk<> przyspfo·• 
si:ony: w ciągu pól wieku sa.
teli<ta znalazł sie <> 5 sl-0pni 
naprzód w p-0°równaniu z miej
scem, w ,iakim p<>Wi!Jienby ~iQ 
zm1 i1:lować, gdyby jcg<> rm·.h 
byl dok.ładnie j«lnost.ajnv. 

w glqb w'.eków. Wyniki oka
zaly .się rcw-eJ.acyJne: Fobos 
nie mógt p~wstać dawniej, niż 
,jakieś 400-500 ·mili-0nów Ia.t 
temu. Sam Ma.rs, p-0<10-bnic jak 
Zit>mja, liczy sobie co na.i
mnic.i 4 miliardy lat. Dlacze
góż więc satelita jest 10-krot-

. nie ml<Jdszy od sw()ojej plane
ty? 

Biorąc pc<l uv.'<l.>gę sziereg m
nych momentów. które po.mi
niemy z u.w<igi na ich zloż,.,.. 
n.ość (m. in· rozważa.ni.a narl 
gęs~oocćą ~lars'1. i gęstością Fo
bosa) - prof. SzJklowski ro".!
cy.Q.owal się p:-i:.eji;ć c·d śc:sl€j 
analizv faktów do fainta1zji na
uk.01wej. 

SZTUCZNY SATELITA 
MARSA? 

Faa1taiz.i.a bynajmniej nic "
z:nacza n:'.<ed1or-Zl€:Lizrn1o~ci. Uzyż 
my. łudz<l·e, nie stworzyliśmy 
sztuci:.nych satelitów '.6iemi I) 

wadze pon.ad tonę? A prwcież 
to d<opi·ero pociątex. Już w Lej 
chwili projektuje się budowP, j 
w ielkiclt sztucznych księeyrńw · 1 miasi z 20 tysiącami mieszkań
ców· .le.;;t to wp;:-awdz'e spra
wa daldtiej przyszłości •. w w
satlz'e jednak projekty takie 
są realne. 
Przypusćmy - Pow!.ada prof. 

SzJ<J,ow,oJci - że ()ok. 500 ntJJ.i<>
nów 1a.t temu pa.nowały na. 
Marsi.e bardziej sprzyjają.ce 

r00wojowi życia warunki niż 

t>o raz pierwszy tytoń przy
wędr<>wal do Europy w roku 
J519 a zwyczaj palenla został 
pr-lejęty od Indian. Początko· 
wo tytoń był uznawany za ro 
ślinę leczniczą. w rolm us.~ 
poseł francuski w Portugalu 
- ,Jean Nicot zaaplikował go 
królowej J~atarzynie Medici, 
co zrobił<> kolosalną reldamę. 

dawikę śmiertelną , Jeżeli nie 
n.a&tępuje śmierć, to tylko dla-· 
tego, że zatruwamy &-ię „nn 
ra1.y". a nasz orgainizm posia
da me-cha.r1:;zmy c·dtruwając~. 

Po tym srokującym wstęp1·e 

radzimy ro.niej o<lważn.ym za
koi1czyć lekturę. a przym,j
mniej dla lepszego e.amopoczu
cia - zapa1Uć (kto s.ię odwi..
ży ~). 

,,Dobroczyńcą" palacz:v E11-
r-0py wschodniej moina by na
zwać P<>la.ka - inż. Bessin:;<'
ra, zamieszkałego obecnfo w 
KenH. Jego metoda fermenta
cji tytoniu, pm':ięta. w P»l
sce, ZSRR, Czechach i innych 
1>oblisltieh krajach. usuwa z 
pa.pie1'-0sa wiele składników ra
kotwórczych. Pa.pierosy pol
~1kic są więc do pewnego stop
rua „zdrowsze" od zach·'.'d>nicn, 
a proren·t :zia.chorowalno§ci na 
ra.ka płuc u n.as - mniejszy. 

Pytanie: 

CZY PALENIE 
SZKODZI ZDROWW'? 

niie nasuwa d.z;ii;, niestety. 7,ao
nych wątpliwości. 'L'rzy sktad
nilki dymu tyto1niowego -- ni
lwty111.a, ciała smolowatc i tle
ni!>k węgla powodują w orga
nizrn!e sipusto<>'zeni.a j ułatwia
ją roz'Vlrijan.ie się chorób. 

N'iikotyna powoduje pr:zyśpie
:szenie pracy serca i zwięks.7..a 
ciśnienie krwi. Poza tym 
u pałil•CZY występuje większ'I 
sklom•ność do zawałów i du
mmicy bolesnej (angin.a pecto
ri1'>) · 

:Mimo że wszy$C"J chyba pa
lacze zdają sobie s.prawę '1'.e 
szkodl!iwości tytO'l'liu. mało kto 
rzuca pałen:e. Dlatego waiio 
zae:naczyć, że 

.TEżELI JUŻ PALIC, TO ..• 

„.ta.k, by skutki byly ja.k naJ
mnie.i szkodliwe: 
Należy więc: 

li Używać tzw. „<lula.w.ki" 
lub papierooów z filtrem. 

• Nic „ciągnąć" papierosa 
d-0 samego końca. bo tam wla
śtifo zbiera sie najwięcej ciał 
smol<>watych. Z tego samego 
·względu racze.i palić powoli. 

• Nie powinno się p1-zc
kraezać dziennie ,ie<ln<>razowd 
dawki śnnertelnej, wynosząct'j 

Zakaz palenia na 
fnięto w Berlinie 
roku 184!. 

ulicach co-1 
dopi<?ro w 

-
50-65 miligramów n.ikotyny 
(1 p.apicros - około 5 mig). 

• Palić pa.pierosy d-0brf?. 
Im gorszY. gatunek, tym wię
cej nikotyny i ciał smołowa
tych. 

• Sto.s<m·ać przerwy w pa
leniu, by dać odpoozynek plu-

Katarzyna Rou
vel. Ma dwadzie 
ścia. lat. Odl<rył 
ją reżyser Jean 

Xaj.sitraszn,:ejseym jed.nak Renoir, który u-
•kutkiem n~Je:nia J·est rak pluz-, •nal, iż p<>dobna 
~ ,.,.... jest do typu 

Nieprzebywalna 
„bariera 
. . . ? prom1emowama „ .• 

Zdaniem 1\f, D, RoSiS.a, boha
tera ostallniego wysokościowe
go lotu ba·lcinowego, ochrona 

dzlewczą t, które 
tak chętnie mało 
wal .iego o,iciec. 
Dał je,j małą ro
lę w fillllie „Te
stament dolctorn. 
Cordelier", jed
nal<że akurat 
część taśmy, w 
której występo
wała Katarzyna, 
tostala W:'rcięta 
przed wyświetla
niem obrazu. Za 
to gra ::Iówna ro 
lę w filmie Re
noira •• Sniad;1nie 
na trawie". l(a

czJ.o·wieka ~red działa111iem rierę rozpoczęła 
p:om.ieniowania w przestrzen; j jako bileterka w 
kosmicznej jest j~zcze obec- te~trze amator-

. bl · . . . skun, po czvm 
me ,,pr~. emem praw:e. . me- uda Io jej się do
rea.lnym . 'V okres:e duzeJ m- stać na znane, pa 
tensywnośct plam, Slońc:e w.?- rys•kle kursy dra 
syla strumienie obdarz.onych matyczne. 
o·gt'omną ene•rgia protonów. wo 
bee których blednic niebezp1e
czeństwo stwarzane przez obec 
ność otaczającego Ziemię pr>-
m:eniowian.ia p'erścieniowego 
1\a;i;Jen;c tego rodz.aj u 
p1-.rM1•ie:niowa111ia Słońca, któ
rego wystąpienia nioe spo
sób z góry p~zew:dzieć ·
wynosi w p!'reStrZ€1lli poza
at.moo:Ie::-ycznej około 1000 re'1t 
genów na gadzim~. Oslabie
n(c jego dzi.ałania do bez.piecz.. 
nego poziomu - wym.agaJoliy 
za.stosO<Wania w<ręc-t: gigant.ycz
n,ych. ekr.a.nów o.sionnycll. 

* Cotygodniowv 
astrologiczny 
kącik 
,,Panoramy" 

* 

com, choćb.v w niedzielę do 
wieczora. <.'Z:v na urlopie. 

• Oczy";iścic nie palić 
<"'t.c-.to i w czasie znacznego 
silku fizyczneg<>. 

JAK SIĘ 
ODZWYCZAić? • 

n-t 
WY 

Tstnleją za.saooi<.'ZIO dwie me 
t.o<ly: nagle rzucaq1ie palenia ' 
powolne ograni<"zande, pri:y 
czym tylko p:ei·w.s.za okazu
je się · &kutecz:na 

Na.stęp\Stwem naglego ,.o<l-
tstawierua'• papierosów j~ 
tzw. ,.ahstynencja nikotyno
wa", która objawia się głów-

(Dalszy ciąg na str. 4) 



Tajemnice 
błękitnego 

dymku 

dzikie plemię 

z NEGARE 

(Dolrońozen:e re str. 3) 

nie nerwowością, czasem za
dys.<Jką. 

Dla ulatw:eni'a -odzwyczaje
ni,a s"ę, naileży kon:.ecz.n'e Z'l

tru::linić cz.:>mś usta - najle
p'.ej Bsiarr·em cuk:€T'ków lub 
gumy <lo żtN~'a. 

. l€•dno::zesn'e wairto używa~ 
ŚI"Cd'ków, które obrzy<lizaja 
s'.na.k p~ip~€roE:3., pluk~ć u;;r.a 
sl<lb}m rn"Ztwn:·ern n.a•dmani'(a
n'anu potac'ltl (cali) lub azota
niu srebra (la.p:iS). Daje to w 

Najbarrlzlej prze•widttlącym 
okazał się w roku 1672 lekarz 
angiclsld Maynwnr!ng, który 
za przyczynę szkorbutu 11 ma
rynarzy poczyt~·wał pale·Ui<' ty 
tonlu. Angl!k nie-' wi<'llzial 
J~szcze. nic o tym, że nikoty
na zabija wltamlnę C, nlezbęd 
ną dla organizmu. 

p'e.rw.~ym wyip.adku l'l!naik 
v•n !l -„h liści, w dTugim -
rnetRJiczn.y, przy z.aciągni.ęC:u 
s:ę dymem palJJ''cri<J«•a. 

„ku.s:zą". Dlarte.go wa.rt.o cdz:wy 
cz.aj.ać się „kolektywn:c · -
w b'..urzie, w rQdzi:me. na woza 
<'•3.Ch itd. Po•do•bn,o '.dz;ie z.naciz
n.:.e l:a•tw~ej ! 

PALENIE 
NIE JEST NAŁOGIEM 

w d-ost'.Jwnym znao.zeniu. 
Merlina, alkohol itp·, wcho

d7..a, w skład prooesów JH"TAl

bit>l!ających w organi'7..mie i 
nagłe ich „cdstawoienie" może 
sp·owod.ować śmierć lub cięż
ką.· ch11a·obe. 

Natcmfa.Śt nik.otyna ndgdy, 
nawet p.o 60 la.ta.eh palenia, 
nie staje się skladnikiem tych 
prc-cesów. Dlatego, wbrew za
lmrzen.!c-nym cpi!llJiom, nie ist
nieje tzw. „głód niko•tYnowy" 
organizmu. 

Palen:e tytotnlu to prnede 
WIS;z:ystkim ziespól przyzwyoza
Jen rąk, ust, d!róg oddecho
wych i'tp.. w mlt'l!ie.i~7YTI1 wś 
stopniu przyzwyczajenie do 
pobudiz.ająoago d1Zla.Jania niik'Cl
tyny na pracę seirca. wnyslu. 
:narządów oddiec:howych. · 

(Dokończenie ze str. 3) 

P rawdziwe tam-.tamy us.ly
szał·em w San-Baylo, odle
głym o dobrych 1000 km od 
sto!Lcy Republiki Gwinej

ski·ej - Conakry. Po całonoc
nej cykadzi·e owadów, która 
nie po2lwolila mi oczu zmrużyć, 
zrobiJ:o .się zupel:nie cicho. 

Z ulgą przyjąłem tę naglą 
ciszę. Stalo się to tak raipt.ow
nie, jakby ktoś wyłączył na
gle„. maginetofan. Painuj.e tu 
bowiem takie prawo natm:y, 
że wraz z pierwszym brza
skiem dnia, owady nagle za
padają w głęboki E•en i millkru\. 
Wlaśni·e w owe.i chwili u.s.lysza 
łem dal·S>khe dudnienie bębnów: 

cylimdrycz:n.ej chaty, bez drnwi 
i okien, cały pogryziony przez 
setki, tyiSiąoe owadów, noto
wanych i nie notowanych w pod 
ręcznikach do nauki o przy
rodzie. '.tak zaczął się dzień. 
Ruszyłem samochodem w dro

gę, w kierunku wzgórz Negare, 
na których żyje do dziś w dzi
l<im sta.nie stare plemię Ba~sa
ri. Przemierzyłem już wieleset 
kilometrów. Bl•walo tak, że na 
przestrzen·i 300-350 km nie spo
tykałem żywe.i ludzltiej istoty. 
Smutne g<>dziny jazdy przez 
busz, uprzyjemniały jedynie sta. 
da małp, liczące dziesiątki i set 
ki sztuk. Od p<>dnóży wzgórz 
Negare do wioski Ba•sar•i o te.i 
samej nazwie trzeba dojść 
pieszo. (Wlo&ka Negare leży na 
samym pasie granicznym Gwi
nei i Senegalu). 8 aE15ari - do ni.edawna ple-

mię koczownicze, prowadzą 
oe woj.ny z pol:>liskimi pl·~mio
nami Coniaquis i B-~diarank·e. 
Dz.iś osiedli tu, na tym wzgó
rzu, które }est dla nich całym 
światem. Na małych WY?alo
nych w !:>uszu poletka-eh, w 
skwa.rne tropikalnego s.lońca 
uprawiają kan1ie:ni.s.lą, rdzawe
go koloru zi.emię. Sieją na niej 
anemic2my ryż, wrzucaj.ąc jego 
ziarno w spulchnioną prz.y p<>
mocy motyk „glebę". 

du.żo i przewamue bardzo mlo 
dych, Przioc'.ętJDy w:iiek - okoJo 
30 lat. Więk.sw.ść stanowią ko
biety w różnym wieku. ŻycLe 
to2zy się na zewnątrz pomi~
d:zy domkami. Cały dzień ko
biety gotują „brahę", coś w ro 
dzaju nas'21ego zacieru, z które 
go pędz.i się samogon. Braha 
stanowi - poza ryżem i ziem
nymi orz.eszkami - ich podsta 
wowie oodzi1enn-e i niiezmioennie 
pożyv;ienie. Braha po.sia.da 
po.z.a tym jeszcz.e }edrną wlaści 
wość - pijąc ją, w końcu mo
żna się upić. Owoców tu żad
nych JDie ma. Bas.sad polują 
obecnle bardzo mało. Praca 
jest zbiorowa. Po.siłek również 
przypomina formę zbiorowego 
żywienia. Po pros.tu zbiera się 
w dużych grupach cala wioska 
i przy pomocy naczyń z tykwy 
wydziela,ją sobie równe po.reje. 
Jedzą rękoma. 1We wsi jest spo 
ra ilość tr~dowatych, którzy 
nie są &epa·rowa.ni. Do jednej 
i tej samej tykwy wkładają rę
oe, l•epiąc z ryżu kulki, ci zdro 
wi i ci, którym częściowo pal
ce poodpadały lu!:> też są w 
stanie zupełnego roz.kladu. C ale plemię Bassari jest ra-

czej wątłego zdrowia. Choru 
ją tu na wszystkie choroby eu
ropejskie i afrykańskie, a gru
źlica zaczyna być chorobą S•PO
łeczną. Często spotkać można 
Judzi obojga płci z nieudanym 

je. Musi f<ię o.n również liCJZYĆ 
ze stara.zyzną wios.kL Niemały 
też wpływ mają tu czarownicy, 
jak i stare kobiety uważane za 
jęd:ue. Duży wplyw na życie 
tutej.s.ze wywierają także zle 
duchy, zaklęte zwyltle w ja
kimś drz.-ewie. W tym też miej 
scu zwykle odbywają się ws.z.el 
kie uroczystości, które trwają. 
często dwa, a nawet trzy dni 
bez prz,e-rwy. 
Spotkałem tu francu!!'kieg-0 ml 

sjonarza usiłującego nawrócic 
ten ludek na wiarę katolicką • 
Wątpię jedna.le, C'TY Jego misja. 
da pozytywne rezultaty. Medali· 
ki, jakie rozdaje - B~"'<a ci no
szą Ja.ko fetysze. Zauwaźytem u 
jcd.nej z młodych dziewcząt na 
skórze okrywającej jej biodra 
z tyłu, nabitych co najmni~J li 
kilkadziesiąt medalików. częste 
wkładają je sobie do nosa, uszu 
lub włosów- Te same czary, 
które odprawiała tetyszka za 
mną, kiedy odchodziłem ścieżką 
- e>bficlc plując, zauważyłem, 
że ro.biła i za wytrwałym misjo 
narzen1. 

Kilkudniowy p1>byt wśród ple 
mienia Ba.ssari wzbudził we 
mnie wiele smutnych refleksji. 
Później do.piero dowiedziałem 
s.fę, że młode władze Republiki 
Gwine.isklej, zamierzają przystą 
pić do szybkiej cywilizacji za
równo Bassari, jak i Innych ple 
mion żyjących w stanic dzikim. 
Nie bę1lzie to z pewnością „pra
wa la.twa.„ 

TAD"USZ JAWORSKI 
Obok tego n3.l€1Ż.y :mżyw-ać 

środki uspok.aj.ająae np. bro
mural. 

Z takich dwóoh składn'ików 
- ol:>rzy•dz.ająCl€'go i u•>;}c«.;1ja
.iąoe~o składa Bię wla~n'c ,.An
tin'.rotin" - .nowy p0<l•'1ki śr<>
do~k, który wkirótce uka•i:e się 
w 21ptekiaclJ.. 

Dlatego przy odlJWyczajan.iu 
się choodzi tyHw o opat1i0warne 
tych nawyków. Nie bójmy się 
- orga1n.kmn nie „wola" o ni
kotynę. 

Wyraźnie z sobą rozma.wialy. 
Dźwięk krótki, długi, praery
wany. ciągły, j-ednak; okr.eślo
IllY· W sum.ie - ooś IJJiepokoją
ce.go, nadzwycz.a.j:nego. 

CyHndryczne dorny dużej 
rozfeglej wios·ki, ukryte wśród 
drzew, zbudowane są z olrrą
glych kami.en!. Male wejście, 
brak otworów okiennych, stoż
kowaty daszek z ryżowej sło
my, dopełniają reszty. We
wnąt.rz - wąskie i krótkie pry
cze z ga.lęzi. W zwiei1czeniu 
das:oku - wiązka ziół przeciwko 
zlym duchom i oparty o ścianę 
łuk. Oto wszystko. Jedynym o
kryciem Bassarl je...t Icawalek 
skc).ry z tylu na biodrach. Poza 
tym, cale mnóstwo fetyszy za
t~iętych w r.ozmaitych częś
~·ach ciała. U kobiet - obręcze 
zelazne na rękach I nogach. 
Czasem w ręku nosi męźczy7..na 
torebkę damską lub parasol, któ 
ry tu przywędrował nie wiado
mo w .laki s·po.sób i sluźy rów
nież jako fetysz. 

tatua.żem, który wyrodził się w--------------

Opraicow.al: J, BR, Wy&vedłoam z murzyń.<>kiej, 

Czy Marsjanie 'ro wsz.ysffi;:o wYma.~a 
.i·edn.ak zaan.gażowa111tla si-
ły wnli. Bez wmvnęt.rz:negio 

dzikie mięso, narosłe do nie
prawdo-podobnych rozmia,rów 
ks'Ltaltów. Twarze są rówmez 
zniekształcone tatuażem. K<>bie
ty mają pokryte tatuażem nle 
tylko twarze lecz cale ciało, a 
szczególnie podbrzusze, brzuch I 
piersi. Ten tatuaż polega, jak 
mnie poinformowano, na na.cina 
niu i wysaurpywaniu tkank.I. 
Smiertelność wśród dzieci je.st 

CO WAP.TO Ił 
l'P-. 'tE C'l.Y'r!C i . . 

i~: ?(~:/·i·~-~~-l.t;:~ . ' 

budowali prz.ymill«U nigdy nie oc:Lz:wy-
czciimy się od pa•lenia. sputniki? szczególnie duża, spotkałem ich ____ _ 

tu niewiele, chociaż kobiety· 
choozą permanentn.ie w ciąty. 
Ma.tl<a karmi dziecko pier,>ia 
częsito do 5-6 roku życia. Higie.: 
na o.soblsta zupełnie .nie ls1>nie.1e . 
Wstrząsnęła mną scena mycia 
niemowlęcia. Przekręciw•zy dzle 
cko z pleców na kolana, matka 
obficie splunęła mu na twarz i 
roztarła ślin~. po czym wytarła 
suchą Już ręką. Poranna toale
ta dziecka została za.kof1czo,na. 
Przylepione do pleców matki 
dzieci zala1twia.lą tam s•woJe po
trzeby fizjolo.giczne, a mllosier
ne słońce szybko wszystko wy

Przcsz;kiodą porizy odZiwYOZa
j ?illi;u się są :z;nra•jomj, którzy 

z notatnika 

(Do·końoz.en;e ze str. 3') 
obecnie. Żyły tam Nfl:tlmne 
1'!toty o wysokim sroi>niu roz
woj u, które zbudowały dwa el
ga.ntsczne s.putniki - Fobosa. 

nłu Dejmosa, R.aiz; mipocru\ltlro
wany, proces ten winien bYl 
pCllStępowiać z c::zaoom. Obeon•ie 
}'·ol>O\S pr>z.>eŻywa o.•1\1a.tn.le miliv
n,y l:at swego i.stn•!.em1i.a. 

Mężczyzn je;>t l'>t.O.'lunkowo in.ie 

astronautycznego 
• PRACOWNICY Uniwersyte· 

tu Ca ll!ornia poddali niezwykle 
wnikliwej analizie chemlc1.nej 
jeden z kamiennych meteorytów. 
jnk! s;:oadl na Ziemię w roku 1950. 
Opublikowany niedawno \VYnHc 
tvch badań jest bardzo lnteresu
jRcv. !vlasa n1etc0rytu zawiera 
około 2 proc. zwiqzków 01•gnnlc1,
nych, J<tórycb znaczna czę"'-! Jest 
t:-.·oo\~.:a dla przen1ian biochemicz.~ 
nych Jeżących u podsta·w życia. 

e WYDAWNICTWO MON przy 
ęotowuje do druku polską edyc.i·~ 
sły0111e1?0 pl'7.cd :JOO laty dziela 
pt. „Artis magnae artillcrlae pars 
prima". Wydane po lacinle w 
Amstf'cdamic w roku 1650, dzielo 
to napisał w••bitny polski artylc
rz>·cta. generał Kazimierz Siemie 
11owtcz. Zatviera ono m. in. bar· 
dzo no·Narcrskie, jal< na ~V'OJe 
czo·;y, opisy ro?.Wlllzań z ala:esu 
71>.5lo,?wań techniki ra:<ie!;qy.·.ej 
w artylerii, 1>oparte szczegclowy
ni lTS'.rnkami. 

i Dejm-0sa. W ich wnęt.r<:u 
mieściły się hangary i J>O>la 
startowe dla rakiet na Marsa. 
1 na sąsiednie planety - Zie
m.ię, Wenus. 

,\-wług zda•n·i.a f'!?,jdow<tkie
go, mezn.ane przyczyny spoW<>
do<waly sit.opDJ!owe wy·mier'łnie 
Mair.'<jan, Czy wpły111ęlo .na to 
pogorn;en!e naturalnych wa
runków MaTsia, czy też :inne 
czynn:>ki - trudno .powiedzieć. 
A le p-OZJ01s;!.aly sztucrz:ne księży
ce i w icll wm ęt.rz;u - bYć 
mme piamdątki. kultury 
maxsjań.sikiej. 

W pJywy 1:-\liońca mogly wy
wołać om·~iś niewJellk'ę zirn.1.any 
w po.lo'ren>u l!lla•telitów. naru
szyć ich równowagę. Jeśli kie
d,-ś Ili9. :.'llars'e i5trnały oce:aro. 
joh przypływy równ.!eż sprzj'
jaly st.o.pn.i.owemu przybliżall1iu 
s.l~ l!'obo.sa oo 1falt'&'1 i oddala-

Jeżeli jedna.k Marsjanie by
li tak wysoko rozwlnit:lYmi 
jsfoia.mi. dla.c?.ego nie p1'7.e&ie
dJili się n.a. Ziemię, widząc, Żi! 
warunki na Ma.rsie po-r,a.1'Slilają 
się? Rz,klowski odpowl<id.a i n..l. 
10 pybain.e: waru,nki, punujacc
wówcza.'$ n.a Zicrnl były <lla 
J\f ars.jan ja<!ZC'Ze mm iej ocl,po
wjed;n[e. Nie bylo wówczat'! 
je.'\7..c:ze <Lużych zwierząt Jąd{>
wych, w mo=ach plywa:ly 0-

pa!OC>erZODe ryby, na Jądiz'e zaś 
OO!Sly ,pa1p;robrui.aki. Być m>()'.ie, 
że Marsjanie odwiedtzili Ziemię 
i przekonali it.ę. że tutejsze 
warunki ni.e s~ dla n.ich c<dp·O
wi100.ni.e. Oiężkio"ć 2,.'i-kNJ•tn,:ie 
wlększa, utrudin1iająoa ruch i 
o'snąca na 5Z>'kielet Joo.s.tn:r. 
zbyt gęsta i wl],gotnia atmo1'>fr
ra - ot.o wa'1"u111ki. do któryoh 
nie mogli się przyZJWyma.ić. 

(H. $.) 

susza. 
Cale plemię Bassarl bez prze

rwy żuje w ustach korzeń 71wa 
ny l\<laJa.ngą. w ten sposób czy520 
czą zęby. Korzeń ten podobno 
zawiera dużo chlorofilu. Te.n 
sposób mycia zębów jest zresztą 
powszechny dla całej czarnej 
Afryki. Stąd też bez przerwy 
plują. 

p lemieoniem Ba,•.sari rządzi 
. s:zief, który jeJ>t wybiera.J -
~y. Ma on, oczy'Wiście, decydu 
Jący głos we wszystkich suo
rach . dotyczących życia cal·ego 
plemienia zamiesz.kują-oego Ne
gar>e. Żyje }ed.nak w id:entycz
~ych wa-runkach jak poW\.Sitali 
Jego wsipólpl.emi·eńcy, gdyż ni•e 
przysługu.ją mu z tego tytułu 
zadne nadzwycz.ajne przywil•e-

~~~~~ ................................................................................................. ..,...,...,.~~~""""""""~~~~~~ .......... ~ ................ ~ .............. ~~~-...~~""""""""" ......................................... ""' ............................... "' 
roku 1945 jedyną, sceną. mo-
g·ącą przyjąć zespół teat.ral-
ny i <J>tworzyć swe pod
dla publiczności był prT.ed" o

,ienny Teatr Miejski n.a ul. Cegielma
ne.i 63, 

Inne sale teatrów były alb-0 zdewa
~ sto·wanc albo w remoncie - '.l'eatr 
ł Scala na Sródmiej~kiej, 'l'eatr Popu
ł larny na. Ogmcfowej, Teatr Kameral
ł ny w Grand H11-telu, Tea.tt- Domu Lu
.ł duwegio na Przejazd, a nawet sala 
'k<Jncertc1wa n.a. ul. Na.rutowiC'ZJa, 

J.{iedy więc dnia. 2i3 sty=nia 1945 
roku przybyła do Lłxlzi w<&lówka •rc
atru \Vojska. Polskiego, 7Atjęła jooyuy 
i g<l'tcwy do p.rwd!łla.wień gmach przy 
ul. Cegielnianej. Oświadc-wno, że ·re
a.Ir Wp gościć bl:dzie w mi•eście dwa. 
tygodnie, wystawi „Wesele" a może 
i „Dożywcc.ic", P·O czym w ślad za. ar
mią powęc\ruje da.lej· 

ł Sprawa staleg<> ł<'<1tr11 dla .UOdrt 

! 
b~'ła więc otwarta.. Zwią.T.a.ny z mia
stem swą pracą w p1-zedwojennych 
teatrach Lc.c17.i, altl'°'r i reeyser Hen
rylt S7lety11s1>1, po p.rzyb~·clu do mia
s!.a zgłosił się do dyspo~yc.ii włati'I; 
mic,jskich. Tymcza.s-0.wy wiceprezydent 

ł Ja.n J'aguś mia.n·ował g<> w dniu 5 lu-

! te~o dyrektorem Te.atru Micjskieg>o! 
zlecając 7J(]1rgani1ZOwa.n~e zeslJ'(>łu. I 

pr?.ckazując mu gmach Teatru M!ej-

! 
skicgo przy ut Ceglelnia.nej, z dm~m 
10 lukg.e> l!l45 r. Obji;cie gmacnu 
1~rzeoi:; Szletyńskiego nic było jedna.k 
rzeczą, la.twą. ReprC'len.tu,jący admini
stracj~ Teatru WP, chfl1r11-ży HoQUender 
C·clmówll oddania. gmachu, powolu,jąc 

ł się na zarząd-,,enie przybylcgo do Lo-

l 
dz1 dYT· M. Dl"<J>l.mera z Min. Kultu
ry i Sztuki, 

Odwoł. al się wiP,c Szletyński do Mln. 
Kultury i Sztuki. W dniu 17 Jutcg~ 

l 
r.·c!ncmoonik mini.str.a. ob. Barchaez. .1 

dyr. depa.ri. Drobner skłonili Szletyli-
sk'-:go, aby rclZp()'cząl praoo p.rzygo
t':lwa.wme Tca.tru Mic.lskieg>o· Zawar
to r-Odu .. i układu między Szletyńsk!m 

ł i pełnomocnikiem minist·ra :Barcha-

czem, z którego w układu wYnikało, 
że: -

l) Tea.tr WP będ>z~e okresowo o
pusz,czał Łód:f. (-O•d 4 do 12 tygcdni), 
a wówczas Teatr Miejski będzie gra.i 
w gmachu przy ul. Ce1r.i.elll!ian.ej; 

2) warSl'llta.ly tea.tru będą do peln.e.j 
dyspozycji dyr. Szletyńskiego celem 
prz,y g-O<to~vanl.a 611Jtuki; 

3) w chwili, kie-dy preyg.otowa.na 
przez Too-tlł' Mdejski sztuka doja-L>Cje 
oo takiego moo.m6Iltu, że za miesiąo 
będzi·e można wyjść z premierą.. dyr. 
Szleiy1iskl.i za.wiadomi o tym władze 

DN.I KTóRE 
S~Y: SIĘ 
HISTORIĄ 

nadro·r<me Teatru WP, a te 2JObow;l~
zane ~,ą dać ~;:.eh teatru do dy8{)0'" 
zycjl Tca.tru Miejskiego. 

lnlelyński pocrząl wiP,c orga.nl!Wwać 
teatr, a. pra.ce p.rzygot>owa.wcze p.ro
waidził w Stu.1J;ium .Dra.ma.tYCllJTlYJn 
Tea.tru MiejskLeg0 pr7,y ul. Wań
ski("j 32 (d>i.wny letni pala.c P{)J7111ań
sk:eh). Sta.n11•wisko, jQJki.e zajął Teatr 
WP, nie r<>kowa!o do•brej współpra
cy, l\IIam przed sobą si.arą kM'tkę -
notatkę, której tresć przytoo>zę: 

Dyrekc.}a. Teatru WP doma
ga się JM'Zćkamania jej w cba.ra.!i
terze ,;ro-0byczy wojennej" maj~t
ku Teatru M;icJsl;;iego, wywiezlio
negio fl'l"U'.r, okup:i.nta do Lesri:.nia.. a. 
odzyskanego na skut.ek wi0adiom.o&
ci i czy:n1neg>0 ud'Zli.aJu pef'SMleł u 
Tea!ru Miejskiegio. Przedatav'icielc 
Teatru WP st.ale niepok.o-ją, int.en-

denta Tea.tru M.iejskiegO z ;ramie- powiadomieni.'\ wladz miejsklich. Do-i 
Jlia. mi.a.sta, usilu,ią,c wejść w za- J?lero IM> uchwale MRN dyrekcja zł-0-
rz!\()Jz.a.me tym mają,tkiem i pne- zyła wizytę w Ma·l!'ist.racic za,w1a.da.
kaza.nie go 80b~. mi.a,ją,c, że teatr ten życzy SO>bie po

Nc>ta.tkę tę J1l'7<Yta.c'mm, aby uzmy- zostać w Łodzj przez długi okres 
slowić tru.clJl!oścl, ja.kie :m.ia.l Szletyń„ cza.su. 
ski. -Tymczasem pra.ce orgaruizacyjne 

N<nve władze - Rada Narodowa Teaitru Miejskiego były w pełnym to
m. Łod?.i na dru.gim swym IM>Siedze- ku, Teatr ten nie mt.ia.t gdzje grać. l ; 
nłu w dniu :zo ma.rea 1945 r. podjęla. z angażowaniem ak.tolł'ów n.ie było do-I 
nMtępują,cą uchwalę: b~, woleli oni )>Ójść do ta.kiego ze-

„Zwa.żywsz.v. że Łódź, centrum spo-lu, który dysponowal sc6Il~ i da
przem.yslu włókiennicreg.o i po wal mQfi.boś6 grania. Szletyński p1·ó
zbw:'2lellli.u Wa.rsw,wy pn;eo: hfitle- bowal WY•tawia.ć .-y kameralne, 

w maJ:ych sa.lk.a.cl1. Nde pokrywało ro 
wyda.tków, deficyt ;rÓlił. ~P•I'awa bu
dynku opada się o najwyższe wladze 
Wobec tego, że Tea.tr wP był na peł
nych obrotach - gl"a.ł, a prze.z to ścią
gał aktorów do si>ebie - usta.łono, :i;e 
to ()ID. ?JOSta.nie w 11D1J11.ChU· Miasto roz
wią,'lill>ł-Q umm1·ę ze &letyńskim. Ni•c 
on więc sprawę teatru „położył" 
wyka!Z.a.ł ma.ksim.um dobrej woli, in
tencji i orifani'lla.cji, 

6) 

Ze wspomnien 
Eugeniusza 
Ajnenltiela 

rowski.ego okupanta, n.aJwiększe 
mi~sfo w kraju, winna stać się w 
odrodwnej, demokratyc-znej P-0lsce 
jednym z najpcwa.żniejszyeh ognisk 
żvcia kultura.In.ego, Miejska Rada 
Na.rodowa ])(JSta.na.'\\<1ia nieprzerwa-' 
:nte k-0•ntynu.ować cią,głość Teatru 
Mie,jskiegio przy ul. Cegieln:i:anej 6:>. 
Pieczę nad m.a.ją,tkiem tea.tru i a.d
rn.Lndistracjt: po-wlerrza się Za.rządo
wi MleJskiemu m. .C.odz:i. Miejska. 
Rada N a.redowa po-leca Za.rządow:i 
Miejskiemu umożliwić pr7ejściow·3 
k-0JI"LYstainie z Teatru Miejsltieito 
przy ul. Cegiclnia.nej zespołowi 'l'e
atru Wojsk.a. P4>1skliego z tym, że
by ~ł Teatru Miejskiego mógt 
Jron,tyinu.o.wać swoją d7iia.lai\no6ć" • 

Teait>r WP wybrał jedinak dla siebie 
timą, po11~»cję i l)Ol!Jlł.ainow:ił osiąść w 
Łodzi na. stale. Decyzję powzdęto bez 

W JlJ8Stęp11ych miesią.cach poc.zęto 
ada.ptoiwać salę Towa;rzystwa śptklwa
czego prxy ul. 11 Listopada na salę 
teatralną - organJirxują.c tam Teatr 
Powsreehny TUR. W sali na ul. PrZC
ja.7.d występo-wały najpierw zespoły 

wojskorwe, tea.tr kuki.elek, p~tem zaś 
7~rga.n1Wu>wat się ta.m. Tea.tr Kameral
ny. Operetka wileńska „Lutnia", pod 
dyr, &.w.za.wiński.ego c•f.rLYm&ła l-0>kum 
w Dmnu Kultury Milicjanta. (daw
u1ejs= świątyn,ia baptystów pr:z:y ul. 
Na.wro.t), poitem dioipiero uzyskała 
możność występow.a.n.ia na deskach 
lł.obo>tmc-ze.go Dom.u Kultury, da.w
nli.e.is'I.cgo Tow. $piewall7Algo Jll"ZY ul. 
Pi{lltrkowskiej 243, W Grand Hotelu 
za~l grać Teatr „N a piętel"ku" z pa
;ruosooową ob«adą· Dużą salę po ki
nie, też w Gra.nd Hc>te.Iu, za.c'Zęto 
p.mera.1'iaó na salę . teatn;y~u „Syre
na". Na Poludruiowej występowa.l 
tea.tr lekilciej murzy „Gcng". 

życie teatralne za.c-zęl.o się w Locki 
l'OfllWliJać. nabrało l'OllllruWhru. było 
głośne na cały 'kraJ. 

# ... --.... --.... -------.~~~~~~~~-3~-~~~~~~~.i'!!<>~~l!l>~~-·-··8ftl 
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„„. - Czy mogę . tańczyt z 
panią ten jeden raz, ten ostat 
ni taniec? 
Był to Dag. 
Adelajda nie wiedziała już 

nic o żadnym poruczniku. Jak 
w fanta!>'tycznym śnie powsta
ła ze i.wego miP.Jsca. Pierś jej 
podno,si!a się i opadała drżą
cym oddechem i jakieś cieple, 
jasne oszołomienie ogąrnęło 
całą jej istotę. ostrożn•ie, .lak 
gdyby była piórkiem, Dag 
ująl jej rękę, a równoco;eśnle 
drugim ramieniem, krzepkim 
jak żelazo, delikatnie otoczył 
Jej kibić„." 

Na pólkach księgarski.eh u
kazało a.ię wznowienie tny
tomowej pow',o.ści pisarz.a 
s:lca.n.dy.nawskiego Trygve Gul 
brar..ssena w wvctaniu dwu
tomc•wym: „ ... A LASY WIE
CZNIE ŚPIEW~.JĄ" i „OZIE 
DZIGTWO NA BJORNDĄL" 
(wyd. Wdawnic:two P07lilań
&kie, oena obu tomów 45 zl). 

Autor powieści (która .do
c:ziekala się wielu ~kładów 
i wznowi.eń) - pot,omek sta
r.ego rodu chłopów norwes
kich, choć sam byt już kup
oem, zachował w pamięci 
świ.etną znajomość p.sychiki 

Iudrzii współżyjących z na pól 
dziką przyroda i głębokie u-
miłowanie t·ej przyrody. 
Powieść, będąca saga kilku 

pok<lll.eń je<lnego rodu, wciąż 
prz.yciąga czytelnika imtere
s.ującym wątkiem ~bulannym 
i sw.ego rodzaju egzotyką 
krajobrazu i s.umwych oby
czajów życia ludzi na PólwY 
spie Skandynaw,s.k!m. 

* * * 
„ •.. A więc dyrektorzy te

atrów, które mogą powstacl 
Aut<>rzy nie napisanych utwo 
rówl Aktorzy bez repertuaru! 
Słowem - Drodzy Przyjaciele? 
'.::zytaJcie sobie, wspominajcie, 
ale starajcie się ta.k działać, 
ażeby kiedyś za ileś taro lat, 
mógl być wyda.ny nowy tom 
wi;ipomnień o nowych oslągnię 
'!iach nowych teatrów z nowy 
ml tekstn.mi I o nowych a.rty
sta.~h pięknej szł.ukl, jaką 
chcleU.byśmy widzieć na na
szych ..cenach, M>enkach i nad 
scenkach! ... '' 

Tak apelu.ie do swych C'l.Y-:
teliników Kazimierz Rudzki, 
w pr2'edrnowie do tomu w.spo 
ronień o kabaretach, z któ
rych pierwe.zym je.o,t „Zielo
ny Balonik". Tom nosi tytul: 
„DYMEK Z PAPIEROSA, 
czyli wsp0D1nienia o scenach, 
scenka.eh i na.dscenka.ch" 
(wyd. Iskry, str. 503, cena 
40 zl). Mie&ci an ws.pomnie• 
nia Karola '.Frycza, Adama 
Grzymały - Siedlecki.ego, .Ar
nolda Sz.yfmailla, Kazimierza 
•Wroczyńskiego, Andnleja 
Prunaszki, Jana Br1.1eCh.wY. 
Lud.w1ka Sempoliń.s.ki.ego, Ta 
deuis.za Zeromski.ego, A!ndY 
Kitschmann, Jernego Juran
dota, Adolfa Dymszy i in
nych oraz tekis.ty: Boya-że
leń.s.kiego, Nowaczyfu>kiego, 
Leoma Schillera, Qppma:na, 
Tuwi!ln!l, Własta, Hemara, Ju 
randofa itd. 

Interesujący, nie tylko dla 
tych, którzy owe C'T..llE>Y i OJWe 
ka,barety pamiętają, tom .. za: 
w.iera Il1Jlló.stwo HustraOJL l 

fotografii gwiazd dllW\I1ElgO ka 
baretu. 
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X 
Rossana Scha

f ino, najpiękniej
sza brunetka 
Włoch, wyruszyła 
na podbój Paryża. 
Włosi twierdzą, 

ii od ozasów 
Odrodzenia kraj 
ich wydaje wy-
łącznie dzieła " 
sztuki... 

X 

Wojna 
W edlug rela·cj1.· .,'l'ime lllli

ga>Z'.:ne" wyspę 1b:lway') 
na Pa<eyfitku zam1eszku

je 64.j.OOO albatro.sów. Od o
statn:ej WOJnY wysp.a ta je&t 
róW111,!eż amerykańską bazą 
strattigkziną. nal<0żącą clio U.I'.'. 
ł\avy i jej lotnictwa. 

Pod·cz.a.s gdy wspól:i.struien!e 
floty i alba.trois.ów ukladia. się 

*) llfodwiay leży w ziesn;iole 
W y•.oip H.awajoocih. 

z 
bez wrzutu, z lotrri!ctwem co
dz:;,zirnn:-c d o·chc<lzi. do kon.Hitk
tów. J\:aiżdiemu .s.am.ol-otowi pod 
cz3s stairtu i lądowania towa
rzyszą w.wsz.e chma1"Y albartro
&ów. I O•czywiśc2e nie obyw-1 
soę bez kolizji· Łamią s;ę śm1-
gla i. urzą<l:oonfa. radarowe, a 
powlokę sram•olotów s,pt-ysikUJe 
krew nieostil"'02nych p~aków. 

P<JQ"l:rewa:ż. dowó-dztwo oba
wia się, że ewolucje albatro
sów mogą sp.owcrd!0<wać i::ilważ-

Kochany 
„W ędrujqcy 

tatuś 
Bawół'' 

-----
Angel 

- najwyższy 
wodospad 
świata 

We-n"zuelskie góry niewiele 
•I\ w~ższe od naszych Tatr. Naj 
""Ytszy bow!Pm s:llCzyt Rora1ma 
Jllierzy 2.711 metrów. Góry te 
:leclnak SI\ niezwykle dzikie, pel 
ne urwis!< • niemalże prostopacl· 
łych_ ścian, pow. tym wije się 
wił Sr<;>d ni„h wprost niezliczona 
Ośc huczą<0ych potoków, 

siklaw i WO<lospadów. 

, 

Tu Właśnie w n35 roltu zo
eta.ł . prz:vn'l<'l'kO<Wo odkryty 
na.JWYZSZy W<>d<>spad swiat.a 
- dl3;teg? przypiadk<>Wo, po
ll!ewaz Je.go Odl<rywca pilot 
Jimmy . Angel,. nurkując na 
swym samolocie w,;ród dolin 
szukał nie dziwów natury' 
lec_z .•• tyl złota. Od.kryty prze'. 
ze!' wodos.pa_d mierzy 976 me
tr?w i choc1at budzi w czło
wieku niezapomniane wnaże
nlf' zwtedzllo go dotąd zaied
~ó~·. około SO śmiałków. 

Wod<>!IPad t<>n zosta; ! 
.,ochrzczony" na'l'J\\oisk.lem od-
krywcy. I 

------~-----;;<c;;:m~) --~-I 

Parę mi·esię.cy t.emu pewien 
Angl i.k, dawny wy.chowa;n.2k 
Uniw<0rsybetu Oxfordzki.2go -
pam. Miles Philimore wybrał 
.się w po:l.róż do Kanady. Pra-

. gnąl o.n zapoz;nać się z pięk

n-em tego kraju i z obyczaja
mi rozmaitych ;;.zcz.epów :iJl1-
dia1'lis<kich. 

Wódz j.edn.zgo z wielki.eh 
szczepów „Wędrujący Bawól" 
przY.i<!l nia-.J:ychani·e &erdecznie 
zamorski·ego. gościa Ba, zaprzy 
jażnił ;;.lQ z nim tak bardzo, ·iż 

p-ewn-cgo dnia oświadczył, że 

pragnk! go zaadoptować i :na
zwać „Bialym Bawolcm". 

Pan Philimor•e, nadz.wyozaj 
wz;ru,,:z.ony, podzlękowat za za
sz;ezyt, ja.ki co <;.potkał i oi>wiad 
czyt, ż.e w rewanżu zab!cr:z..c 
„tatuisia" ze .sobą do Anglii. 

Stary 111di.anin zgodził się 
chęt.nle, jedrriakż·e pod warun
ki·em iż w wv.ci·ecz..c-e będzi-c 
też {i.cz.estn.!.czył jego ukocha
ny siostr:ocm.i·ec. 

Stącl. londyńczycy mieli ni.c
dawmo o'rnzjq ,<;.potykania na I 
mieśde dwc\{'"t1 Indian w tradyJ 
cyjnych s.trojach, do których 
pan w czarnym mel<lliliku mó- 1

1 
wiJ .. kochany tatu&LU'' i „dro
gi kuz_yrnk!". U k) 

Sport narc~&k.i, który stal 
s'.ę modny dopiero w lałach 
dwudz:.eistyoeh, ma ba.rdz,o sta!"e 
trndy-cj.e. Swego czasu odmal.e
ziou-io w moczarach Hotirrig, w 
Szwecji najstarszą bodajże pa
rę nart, która spoczywala w po 
kladz'.oe torfu, li.icząoego wbie 
ok. 4.500 lat. 

W pólnocnej Norwegii znale 
ziono znów na ściana.eh jaski
ni Roedmey ryty rylc·em rysu
nek, pochodzący pr"awdopodob 
nie sprz..ed 2.000 lat. Prz.e.dst.a
wiony na nim człowiek epoki 
ja&killli·ow.ej miat na j-ednej no
dw nartę, ksztaltem przyporni 
ńają-cą tę z Hoting (metr dlu
go-ści na dwadz:escla centyme
trów ;;.z .erokości), zaś na dru
giej d2.skę krótką, w kJSzt.akie 
rak.:.ety, częściowo podbitą skó
rą. 

W okr·es.'e dynastii T'aJllg je
den z poetó-w chiliskich opiim
je Turków „którzy po.ruszali 
s:ę po śn:.3gu na dr.::?w:ni.anych 
koniaeh". 

W po3ma[a.ch skandymaw
ski>ch z lat 880 mówi slę o Ska
di. „bogini nart" oraz o bogu 
nart - Ul!, który umiał dogo
nić i wyprz.o.Azić wielkoludów, 
grzęzmących w glębok.im śnie
ru. W tym samym czasie król 
Harold Harfagr Dlugowlo.sy 
wychwala ry<:.zrza Vigharda, 
umi.cjąc.ego „szus.em" z}echać z 
wysokich, śnieżnych zlxx:zy. A 
w r. 1060 król Arald Srogi zmu 
sza Hemilllga Askalona, który 

ną k.a.tash·ofę powietraną, po
starn.ow ilo z.a wsz.elką cenę wy
ck..«milować z 1\Jidwayu 6ik.rzY
dlatych mirestztk.ańców. 

Najrp:erw wypróbowal1!>1 
więc ruarz.ędz'a postrachu: ra
k'.ety, kanonadę z dziaJ i ogn:e 
bengaJ:s:k:e. Okazało &ię jecllwak, 
że alba-t.r.crSy wcale si<: tym nie 
przernzHy i wyapy nie opuśd
ły. W ówcYarS 01-n.itofodzy dio;rra
dzili cowództwu, aby zarządz1-
10 wybienH1:ie jaj z gn.iiaoo. 
Heż to natrudzili &ię przy tej 

roboc.ie b:edn.i 'l'ommys! ... I 
psu n.a budę się to :zid,ało, gd.y1. 
albatrosy orpróżni<l'n·e gruia.zda 
natychmiast za~ełniaAy nowy
mi jajami. 

P 
o tej n:eudiarnej próbie 
w y.p!OS"M!n1a al ba.t1"<J<Sów, 
zaiczęł.a . .f.ę przymusiowa 

ewa!ku.acj.a. .Ma.sowo chwytarui 
up.arrtre pt.aki, lraidorwait"l>O je ca
łymi cctkami do .samolotów i 
wywoocmo n<i. wy~y odlegle o 
u.UUU kJ.cmetrrów cd .M.hdwaY 
L€CZ 1 to nie pomqglo, gdyż 
wszys!lkJe albatrosy pow1·óc;ly 
d;o ,9wej starej bazy. 

Pow ii~dzlrarrio siorbie tedy w 
d1owód:z;twie U.S. J\avy: ilillllr'>j 
rady n:e ro.a, a więc śmierć 
clbatrooom. Lecz z.a1n.'m posta
nowi,eniie wip1t1owaidZJ0:no w 
czyn, ornitolo•d:zy i WYb'.tnl 
czlo,nloo•wie towarzystw ochr'C'
ny przyt"lcdy takire podinieciE 
l«rum w 8tia.n9.·C"h Zj<Edno•c.z.,:r
nyc::h, żre dowód'Z•tw.O floty sk.a
pituto .... va.I-o n.a•tychmia•s.t. 

Co wcbec tego r·oblć'··· Kto.3 
dc.r.adz:H: je.st przecież w po
bl'i'żu wysipra Kurre, trzeba ją 
tylko odpowled:nio Ulfządz:ć, 
czyli stwonyć p-Gdobne wairun
ki teręnc•we jak nr.:i. l\fidwayu 
i albatt.'06Y z całą pew.nrością 
tam się przeniiiolS<\. 

,,białego 

szaleństwa'' 
mu .się narazil, do zjechania 
=s.em" aż na brzeg prz,epaś 

~i. Król li.czyt zapewne, ż-c 
wróg zgi.ni.e w głębi czeluści. 
Jednakże Heming A.skalon po
trafił w ostatniej cbwjJi zaha
ITL<JIW<IĆ bi>e;g, przez OC> 2Jllslym.ąl 
jako znakomity narciarz. 

L€cz umiejętność jeżdżenia 
na n.artach ni.e byla tylko przy 
wił-ej.em J'.i.Qrwegów. Mnich wę 
drowny (}ui.llaume de Ruy.s
broek opi.!:·~ije bowiem Tata
rów, ktci!rzy „?<A"uwają:: .się po 
~nicgu na długich, wypolerowa 
nych kościach, potrafili dości
g-nąć najszybszą zwi ,crzynę" . 
Ni·eco później or,owieści t'.! w-
stają uzupełnion-e także ilus.tra 
cjami. M. in. Olaf Wi·zlki, wy
gnany z3 Szwecji, opisuje i ry 
&uj-2 naró~.rzy lapot'!skic h, któ 
rych wid.ział w czas'.e polo.wat'!, 
a nawet urządzających za:wo
dy. 

Tal{ więc narty nie są taką 
nowoścLą, jak wielu z nas pa:zy 
pus.zcza. (jk.) 

:Sez słów 

RozrZJUlkl 
u.m7.Jt>low~ 

KRZYZOWKA 

Po7li<>mo: 1. Ma.teriał tkany w 
drobną kratkę, np. bialo-ooaroą. 
4. Odg•!os toczącego się po twar
dej drodrze pojazdu. 7. Biesiada. 
9. Chwast pospolity klujący. 11. 
Materia! jedwabny, wełniany lub 
bawełniany, bardzo ma.cny, z bic
!(nącymi wz-dłuż prążka-mL 13. W 
rnitoJo.gii greckiej - neka zapo
mnienia w państwie poclzie.mnyrn. 
14. Kolczas·ta, cze.piająca ~ię głórw 
t<a, np. ost-u. 15. Ptaki żyjące uad 
brzega.mi wód słodkich i słonych , 
żywią się wyłącznie rybami. 18. 
Wyraz twa·r.zy. 19. Cienka war
sterwka drewna. strużyna. 20. Z•war 
tość dziel arnhitektury i sztu
ki. 24. Postać z ,.Quo Vadis". 26. 
Soort. drużyna, zespól grają.cych 
po jedne.i stronic. 28. Potrawa z 
mięsa wołowego. 29. Spójnik. 30. 
RE'-kcjeść na.r?>ędzia . 31. Chęć od
wetu. oddawanie izta za zło. 32. 
Ustęp tekstu zac-.t.ynający się od 
nowego wiersza. 

Pionowo: 1. Przewidyw8ny wy
kaz do"hodów i wydat.ków. 2. 
Imie mę.s.kie. 3. Twórca d:z>ieła 
sztuki. wynalazku, pomyslu. 4. 
Narzedzie kuchenne. 5. Rodzaj na 
czy-nia albo sp.rzętu plecionego z 
wiklinv. łoz'r:iy itp. 6. Potocznie 
usposobienie ŻY"'Ne. ernergiczne. 8. 
Liczba. 10. Nanzędzie o·grodn!cze. 
12. Szuka·nie korzyści osobistych 
bez ogladania s·ię na p·otrzeby o
l!ółu. 16. Term'•1. szachowy. 17. 
Rzeka w zach. EurO<Pie. 21. Odro
bina. kruszyna. 22. Próbka wYro
bu. 23. Obraz reli~ijnv w kościele 
prawosławnym. 25. Stoliea euro
pejska. 27. Bajkopisarz grecki. 

ROZWIĄZANIE KRZYZOWKI 
z ubiegłego tygodnia 

Poziomo: 1. Pe1·kcri;. 4. Katngur. 
7. Ampla. 9. Pion, 10. Gros. 11. 

Po•ni-ewarl: wyspa Kure posi'3.
dala olbrzym:e i gęste zaT0<5lia, 
pu.5zc~onl() w ruch buld0<żerY. 

Porwst.aly więc l"iczne p0>1a!l1y i 
p rzytutne zakątki, lęe'z - nie 
stety - alba triasy ńiire chcą na 
nich ZJarklarc1ać sw<Xch g:n,i&l>d. 

lJ pairly się przy Miidwa;yu 
na nim chyba już poeio.staną. 

(cm) 

i Targowica. 12. Ropa. 13. Tyka . 14. 

I 
Wiano. 15. Sia·tka. 16. Lewdca. 

P.ionowo: 1. Papirus. 2. Kon
takt. 3. Zaprawa. 4. Kapitol. :;. Ne 
gatyw. 6. Ros:za.da. 8. Ploza. 

Masz Telef onUsTugowy 

303-0'1 
NA PIENL\OZE TRZEBA POCZEKAC 

E. :z.: Wpł.aeilem w swoim c:r.asie 8 tys. złotych_ do Spó!
dzlelni „Osiedle Mło1lych". Chcę teraz je wyoofac, a.Ie me 
chcą mi zwrócić. Dla.czego? 

RED.: Prz.red zamknięciem bilansu spóldzielnia nie ma 
poct.staw prawnych do zwrotu tej sumy (baink nie wy>J>l.a
ci). 28 luit€go br. odbę<lzie się w „O.Siedlu l\IIJ:odych" w~ 
zgromardmen:iie, nra. któil"'Ym 2'lost.an.:e zatwlJe!·.ctrzxmu' bilans 
i wówczas otrzyma Pan pieniądze z powrotem. Trudno, 
tr.zeba pocz,o...kać - przepisy obowiązują, porządek fi.n.aru;;o
wy mlliSli. lbyć zac:howa.ny. 

KLIENT CHCE - SKLEP l\IUSI„. 

H. M.: IW sklepie przy ul. Próchnika 4 odmówiono mł 
sprzedaży 5 m białej bawełnianej taśmy okrą,głej i o6wiad· 
cz.ono, że mogą mi sprzedać jedynie cały motek. t:m. 100 m. 
Czy słusznie? · 

RED.: Zu.pel'llie odmienne stanowisko w kj 6'!)rawie r-e
. • prerentuj-e Dyrekcja MHD Artykułami Chemicznymi, któ

ra twierdzi, że sklep m us i sprbt><lać żądaną ilość tej 
taśmy. Pros.i. Pana jednocreśni.e. aby b;Yl Pa.n ła.i>ka.w zgło
sić się .t-es.zcze raz do tego sklepu, który po remoncie i od
powiednim poin.sitruowaniu pr;;r,ez dyrekC'ję obsJ.uży Pana 
należycie. 

NIESTETY, NIE SKUPUJE SIĘ 
H. S.: Kto skupuje korki od butelek po winie? 
RED.: Informowaliśmy się w tej sprawie w za.rząd~e 

S'))Ółdzi-ellni „Zbieracz", która zajmuje się zb1e»anirem ai
row<:ów wtórtnych. Powiedziano nam, że nie.st.ety, w tej 
chwili nie prowadzi .się skupu korków, po!llieważ 111.ie ma 
na me zbyt.u. Prawdopodobnie masę korkową produkuje 

; s~ę wol:J.ec I.ego z importowarnych p.Jyt korkowych mielo- ; 

! 
nych i 8 pajanych powtórnie. Do sprawy surowców wtór-

1 nych i odpadków użytkowych w.rocimy jesi..cze niebawem 
na la.mach na.s.z,ej gaz..ety. 

T. P.: Czyp:~:~ui:E:~:::i:~:':~~!! prawa. wyż~ I 
szej uczelni, a. w Z\'l'ią,zku z tym. czy rodzicom studentów 
przysługuje dodatek rodzinny, mimo że student przekro-
czy l 21 lat . życia? 

RED.: Rozmawialiśmy w te; sprawie z dyrektot'"'..m Stu
dium Nauczycielskiego w Lodzi. Okaz.uje .si.ę, że aprawa 
ta nie j.est jeszc:re uręgulowa1na. Studium jest ucz.elnią ł 
o charakterze pólwyższym, choćby dlatego, że przyjmuje ; 
&ię do niej po maturz..c. Dyrekcja wystąpiła już z pismem 
do Mi.n. Oświarty z prośbą o uregulowanie tej s.prarwy 
i załatwi€<nlie jej tak, aby rodzice studentów, którzy nie 
prz.ekroczyli 24 la.t życia, otrzymywali dodatek rodzinny 
:podobni-e, ja!<: się to dziieje w przyrpadku rodziców, których 
d•zicci stiurd:iują na ill1Ulycb wyż.&zyd~ uczelniach. Sprawa jeo:.t 
więc w toku z.alatwial!1ia i należy się spodzi-ewać, że już 
rriiedlu.)!o ~tanie .sfinalizowana zgodrnie 7-e zdrowY'lll. roz
c:ąd.kiiem. 

„KLIENT NASZ PAN .•. " 

M. S.: Czy sklep ma J)t'a.wo odmówić sprz.eda.ży us-zko- l 
dronego artykułu? W tym wypadku chodzi o pra.Ike elek
tryczna., której niewielkie uszkodzenie mógłbym sam llllt

pra.wić? 
RED.: Nie ma zarząd7.Enia, które by zabraniało ~

daMncy s.prz.edaży a:rłykulu ze.psutego na wyra.7ne życz..enie 
klii.enta. Ten ootatni mu.s.i jednak złożyć O.Swiadczenie na. i 
piśmie, że przyjmuje artykuł u.szkodz..ony za rlobry J. za
płacić pełną oenę. Pana wypadek· jest co pr":~:da dość 
rzadki. Na ogól zdarza 1>ię, że e.klep spr.l'Rdaje artykul I 
u.szkod.ZO<ny za dobry wbrew wyraźnemu życz..eni.u klienta. . 

JAK SĄ, TO SĄ„. 
BOCHENEK: Dla.czego nie ma w sklepach baterii Okrl\-

głych, tzw. „paluszków"? l 
RED.: Baterie nie napływają ciągle. Prz,ez pewien czas 

dawał .s.ie odczuć dotkliwy brak baterii płaskich, natomiast 
„palUISILków" było pod dos.tatkiem. Teraz jest odwrotnie: 
są. plaiskie, a brak palusz;ków. Dzi-eje się to na za..<;.adzie 
swoistego „rytmu" w zaopatrz..eniu dystrybutora detalicz
nego przez wy•twórnię. Trz,eba. w.ięc trochę poczekać, aż 
zabraknie płaskich baterii.. a wtedy chyiba ukażą się „pa- ! 
llhs.z;ki". A swoją drogą, może wreszcie nasz ha.ndel prm-
191.amie pracowai· zrywami, dogada się z wytwórcamŁ i za
czmie zaopatrywać klient6w w pełny a.&e>rlyment artyku
łów? Cz.as ju.ż chyba najwytszy, aby tak si.ę stalo. 

NA WLASNĄ ODPOWIEDZIALNOśC 

HALINA BAJ\TOLIK: Czy mleko butelkowe jest paBte
ryzowa.ne'? I czy wobec tego można. je pić w stan.ie suro
wym? 

RED.: ZasięginęlJiśmy opirniL fachowców. Otóż, zgodnie 
z polską normą, mleko .spożywcze mu.si być i jest p.ast.ery
zowarne, wszelkie więc grożinc dla zdrowia bakterie :z.o«>iają 
zlikwidowane. Poro.stają jedym.i.e w mleku bakterie tzw. 
p{zed.trwalnhkująoe, które nie .są chorobotwórcL..e. 

Tym niemniej pić mleko w stani.e surowym m00na tyl
ko na własną odpowiedzialność i ryzyko. Bo c:hoć butelki 
mają alum.ini<l'we kapsle, 10 t-e ostatnie :nit .są aż tak her
metyczne, by wyklucza!y moi.li•wość zakazenia. mlek.a. bak
ieriami chorobotwórczymi. Radzimy 111.aJtomia.st pit ml~o 
k.wa.<ine. · 

NIE ZAWSZE UDAJE SIĘ KUPI() TANIEJ 
.JĘDRZEJ: Jak.a .}est cena. rui. pa.piel'<l6Y amerykańskie 

„Uumber"? W 3 miejscach zapłaciłem różnie - 12. 15 
i 18 zl? 

I 
RED.: Jeżeli w piernra.zym i drug.im wypadku, to były 

naprawdę pa.pierooy „Humber", to albo udało s.ię Pa.nu 
kurpić . w komiisie, ałbo te?.: spr~awca pom)l'lirt się. Obo- i i 
WJ.'łZ.UJąca lbowi.em cena na te pap.llell'<l6y wyml61i. 18 U. 

M' ATA Z KOLDRY DO GREMPLOWANIA 
Z. B., ul. Wschgdn.l.a.: Gdzie mO'D:l.a dać do gremplowa-' 

nia. wa.tę ze stacej kol1lry? I 
RED.: Gremplują watę pUJl'lkty u.s.lugowe Spólclzieln! 

im. Kowalowa - ul. Główna 10 i Stacy Ryn-ek 6. Zgodnie 
jedina;k z odgó~ zarza,dooniem (n<J\Iloon.sownym, na
i;;zyim zda1niem, w wypad.ku .s.ia:nej kol!cky!) pullllkit lli:iolugo
wy może to wyikoinać tyl!ko w polącz..en.iu z da1srzą, prze
róbką. 

ZNIŻKA PKP DLA DRUGIEJ POLOWY $ 
JERZY KUZNIECOW: w jakim wypadku na. drugiego 

z małżonków roizciąga się pra.wo dn zniżki kolejowej? -
RED.: Wszystko zależy· od tego, l!dzi.e się prarcuje. Tak ł 

np. w rada.eh narodowyd1 obowi.ąz.uj.f' u.stawa o IJ)ari&two- ; 
we.i służbie. cy:wiQnej i ż.on.ie w każdym wypadku ,przy- ; 
:;:.tUJgu]'e iz.m21ka z tyit·ulu ipra,cy męża. N.atomia.s.t iw ilmlejini- ł 
ctw:i-e: na pod,s.t~ie prn,grnat~ \SłuriJbow.ej ma prawo do ~ 
zo~riki: koleJ<W:'IE!J ~owm-ez mąz - _wóvK:zas jesli :nic pra- ~I' 
CUJ•e i 2l!laJdUJe &ę na ubrzymaruu Ż-00'1Y - pracOWlllicy 

e TO I OWO • TO I OWO ~ PKP. e TO I OWO e TO I OWO e TO I OWO e TO I OWO e TO I OWO e TO I OWO I' 
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Na Targi Lipskie 
pojechały 

maszyny z Łodz' 

Między mrozem a odwilżą Zimowe igraszki 
• \V ·ratrach 
li Turcja w 
• W Łodzi 1 

halnv 
•/ • Szkodv „ w oziminach 

Wyroby ŁórJtklch Zakl<Ldów 
Budo\t"Y l\'lasi;yn Przemysłu l.'e· 
rcntHYego znane są nic t.y!ko w 
kraju. ale i u granicą. W tych 
dniach 7.al lady wysyła,ią do 
Bułgarii :100 sztuk '"·ioratori>w 
elektryc.i:nych pogrąża;nych. Do 
Li}lska na ta,rg1 wysłano szli· I 
flerki do lastr1ko 1 tcrazo. D<> 1 

Francji, Wietnamu i Chin przy., 
gotowywany jest transport ma
s"tyn budowlanych Ot'aL. zl:łpa~ów 
do nich. Maszi·ny te przy;,t.t>so
wane są dn wa..runkOw tropili.al
n~·ch. 

zaspach 
okolicy 

śnieżnych 
padał deszcz! 

W laboratorium zakla1lowym 
rodzi się prototyp elel<Lrycznego 
podbijaka llo torów lrnlejo-wych. 
Do tej pory f rgo rodzaju urz>\· 
dzenia ·sprowadzam.V z zagrani
c~·. Produkcja Lóli.z!<ich Zakła
dów Budowy Maszyn uniczale'l:'
ni na9 od importu w te.i dzie-
dzinie. (Ka-s.) 

Trrnba być chyba z :i:ela.z:. ab~ wyh-z;ymac tak wysokie 
simki t.e;n11eratur, ,ia!~ie przynosi nam te:.orocz:o.a. <~ma. J<J·s•z
cze killrn dni temu mieli.śmy (rza3kający mró-z, kLó-ry w nie
ktc}rych rej<>nach na.sz.e.g-0 kr~j u dawał tempera.t.tu·~ ni:i.<;ze 
cd minus 30"C, a o;l r.•iątku w n·n-c;y cab nkm1al Pofo;1ka i w-0~ 
j.ew<łtl7 two ló<lzkic <N.l'<l·rJl~la cie l}ła. fa.fa plłwfo,tr.za, którą tH"t~·
niósl oliJrz~·mii.•h H»~.mi.a,~1\w 11lż, oil',gnący on Fra.n.cji, P!"l•~z 

N;•0mcy, a:i: po Ska.n.d.yna,wlę. 

W.cw~aj w Lcdzt i okol'::y 
p<:d'1l dc.:zcz - zjawis'.w d•:,86 
rz;..1dki-c w po1ow:e lu t.e;?..o. 
Ten\p-cratura \VZ.r8·-;:ła od -I· 4 
do -l-6°C. O:i<'~lilo :;'ę z.o1::icz
n:e i w Talruab, g-d.z:c ku roL~ 
pa-ozy .amatorów „białego .sza-

le11stwa" ;r.;,;cząt si<;o wiatr hal
ny. Warunki na triłs.a.ch nar
ci<ir.;:ik:ich raptQwni·e silę po
gorszyły i są w tej chw~li 
ni€be.zp;.ccznc na"'"'t dla nar
ciarzy bardz.icj zaawansowa
nych. 

Czas przystąpić· do budowy 
Szkoły Tysiąclecia w Pab•anicach 

Silne mrozy. zw·ias-zcza na 
polu<ln:u v.rsc·:1cdzi-c 1"r~q'J. 
po=zynqy do..ść z.nacZin-e sz!~o
dy zwla,-.·z.cz.'.• w drz.cwo<;·<1-
nach owcc·owych or:tz ,.., ozi
m'1naei1. Ozirniny w nierl'.tó
rych rejonach poludniowy<,!1 
pogor.s-zyly s!('. a 1ni-ej.scer.-ii 
nawe~ wymanly. W naszyrn 
województ.wic sytuacja jest 
znaez.n:e pomy.-llniejsza. z po
wcdu do.ść grubej pokry·r.'Y 
i<\n '.eżnej nic zanotowa·no wy. 
marz.nięC:a zbóż ozimych. 
Trzeba· jednak wziać pod uwa 
. .:i:c:. że z powodu susz.y, ja'..;.a 
panowal<i w je;;'eni s!:~ '1. 

ozimil!l w wojewÓdz;l.wie iód>
kim jest <lość sfaby. N'.e <l'>
iE•iano oko·:o 5 ·proe. zbóż oz'
m:1yh, Q:·az 8 proc. p~:zenicy. 
ktore t~z.eoo bęclz:c za.;;tapić 

Jesimią ub'eglci;(o roklt miala 
być rozpoczęta budowa pallia11i
ckie.i ~.hkO·łY Tysiąclecia. Na plac 
budowy :z;wiczicno j i.U ccglę. 

Karty turystyczne 
ważne 2 lata 

W Łodzi przcszlo 4 tys. os<ih 
posiada karty tury,tyczne, w~·<ia 
nc na mocy k<>nwcnc.ii z Czecho
sł<>wacją. Dotychczas karty te 
wydawane hyły na rol<. Obecnie 
okresi '"·aż.ności pr·t:edłużony zo
stał o rok. Nasz J{omitet do 
>praw Tu1·ystyki przystąpi! już 
do wydawania nowych kart z 
wa:bno&cią na dwa Iata. 

Kto może nzyskać kart~ tury
styczną? Każdy, kto zgłosi w 
Miejskim I<omitecie Turystyki 
·wni-0-sek i ,vyJca:i.e się odpowied
nim przygotowaniem turystyrz
nvrn, Wymagane jest posiadanie l 
JH·zynajmniej brąt.owej gór&liicj 
o<l.z;naki turystycznej. (!<) 

Fakt godny 

Pó7nic'j okazalo sic:. 7.e wyko
na\\rca nic zgodził s.ię ua rozpo
czc;:ci c bu do·WY. 

- Dlaczego? 
Prze1.staw1oielc Mir,jskicgo Ko 

m1tetu Budowy S7i<Oly Tysiącle
cia pragnęli 'Ji.:ybudowaC jedną 'l.. 

n;:1jpiękniejszyoh tego rodzaju 
szkól w województwie lódzkirn. 
w tym celu pojcchan'.l do War
szawy. gdzie wybrano jeclną z 
t„·,owych szkól. budowanych w 
stolicy. Po przedy•skutowan.iu 
~prawy okazało się, że kc.,;z.t bu
dowy takiej szkoty je·.>t stosun
kowo za dui:y. Pojechano więc 
do C"t.ęsto·chowy, sk~r:ł równie:i. 
przyvvieziono projekt budynku 
s'Z.kolnego. Tym ra.ze1n ·na jego 
budowę ni n było wyk cna we~··. 
Brak bylo bowiem odpowicdn'cj 
ilości materialu, ldórcgo wiek
szość stanowić miało aluminium. 

Obecnie trwa pO$ZUkiwc:-nje in
nych projcl<tów s-z.kól. Oby trwo 
Io on<> tylko nled!ugo. Nowy ter 
1n:n roxpoc::ięc1<:l budowy \vyzna
czorty 11a marzec b!'. już· tLtż. 
tuż. Chcemy wierz:vć, że t.rm 
razem będz.ie on dotn:rm<ny. 

(n. i. w.) 

zanotowania 
Byłoby przesadą, i;-dybyśmy chcieli 1>0chwalić si<;. że „Rok 

Słcwackfogo" uczczony zostaJ w L<>dzi naclmiarem r<iżnych ar· 
tysiycznych imprez i okolicznoś ciow~·ch ob('!Hldów... SI w apli wie 
Id notu,icm~' fakt, że zespól teatralny Tccllnikum Chcmicz· 
nego wystawił mlatnio w T1>ab-ze Mł<Hlego Widt.a 5-aktową szlu 
k4l Juliusza. Slowaclocgo „Uallailyna". 

Czynimy to fyrn C'hęf niej, 7~ 
nie lal wa ,g.tuka ta (\>.r r·cży..,eri i 
dyr. Alojz.~go Ja111ro1.aJ opra
<.-o·,, ana zOGtala z widk.im pie
t~·zmem i z ogromnym nakła
dem pracy, a w tym ujc;ciu zna 
lazła wż pdM· uznaa1ic publicz
nood, re!<ru!ująoej się przeważ 
~lie z mlodz"e!::y. 

Nie chci<!llbyśmy jednak po
przestać na kronJkarskim zano
tmvaniu tego !a·!<tu. 

Fol.o - \Y. Kraska 

Jeśli choclzi o fo wlaśnie 
prz,2d.s·taw'.·1;.nic, ma 0110 d<>dat
kowe warto6ci. 
Odzywa.ją si.; (lS(a!nio glosy 

o zbyt. wielkim oclhumanizowa 
niu szkół za.wod<>wych. Ma 
więc p-ewną wymow<;! fakt, że 
premiera .. Balladyny", w wy
ko.nani.u zespołu T0cchnikum 
Cherni.cznego, zbiegu ~~iQ Z \vy
.:>taw'l &Zkól zawodowych (w 
Tt?ch.nikum Wlókie.nniczym 

inn1~mi płodami. · 
Ja.'~ na jromię losu, gdy w 

Już wkrótce 
w sprzedaży 

garaże brezentowe 
Po:•'csz.ająca wiadomośC: dla 

wl.aścic'eli aut o>o0howych. hk 
s'ę dowiadujemy. j·uż w mH.:-
cu Rej<mowa Spóklzielnia Pra 
cy U.>1 ug i Handlu Sprz~;tem 
M'.l-tor.Y'Z!łcyjnym (ul. 'Pabla
ni<:-ka 10). bc;dzic po<:.iadala w 
i;•;n·z€d<iży przcno,i;mc gar<iż·2 
brezent-owe. DQ-dajmy poJ."ZY 
tym. jż garaże te 1;ą dostoso
wane -do o;amochvdów ró:i.nyeh 
1n~ir-ek, a "'';~-::: z pewnością 
br;dą s.ię de.szyly dużym po-
wodze1ą:-em. (kr) 

Ob. Bo:i:f}na Iwa.nowkz: życze
nia ola Polaków za granice\ n1oż 
11a nadawać przez RozgłoSniG 
'Na1·szawską Polskiego Radia 
!Komitet do Soraw RadiofonU 
Polskie Rt"':.dio. \Varsza\va.. z do
piskiem: ży·czenia dla Polaków 
za .e-ranicri.l. \o\lskazaJl. vv s.ora\vi.e 
()Clchudzanid n1ożc udzielić jedy
nie lekarz .specjali.sta. 

B. Oracz: Je:łeli to byto pierw 
sze zHtrudnienie żony, to zasi
ielc chorobowy przysluguje po 
28 dniach pracy. 

Ob. H. Zubklewkz: Prawa do 
świadczeń przystugttją malce. 
ktora powinna sję zgtosjć do 
ZBoWiD. Piotrlrnwska 211. In-/ 
llY<'h członków rodziny to nie 
do1yczy. 

Leszek B.: InJormacji udzie
li Panu sel<relariat „Glostt Ro· 
botn!czego". 

J. Jędrzejewska: Be« Pana 
7.gocty loł<ator nic n1a pl'aw·a ni
kogo u ·s!ebie zan1eldować. 

St. l\:aż1nier~ki: Proszę si1-: 
zwrócić do Oddzialu Oswiaty 
Rolnicze.i Prezydium WRN, 
Lódż, ul. Zachodnia 47. 

Pol.sec mamy cdwilż i pl·J.5 
6° ciepla, w Tur.::ji pa.nuj-e .śu- 1 

rowa. z:it11a. z o.oadami śniegu. 
L;;iwiny z2sypują w:.c;k:, i.giod 
niałe wilki czynią bpustosz<"-
nia w.śród sla:i owie,-. 
~1.et.eo:·olog-0·\Vi(. .':ią w t.rJj 
chwili w kropce. Na pć•J-
no-~ od ne.E··z-c_g-o kra-
ju \'FJ rcjon;e repablik Es~oii

s:;c'ej i Łotoew&'.i:iej n;;.-dciąg<' 

wyż z póln:x:y. który nie<e 
bardzo chłojn~ n12sy po·· 
w'.drza. \.., tym rcjon'e tem
p3::atu-ra sięga rn.:inu.5 ~W°C. 
Czy ~wyciicoży niż clu"op..ajsl;:, 
C"'Ey też wyż z pó:.nocy. przc
k0:1amy .s.ię w dn:u dzisi0J
s:zy1n. 

Sk •. 

Klub spod ... zielonej gwiazdy 
WSZYSTKO BYLO TAK, J A.l{BY MNIE ZAPROSzo-.;o 

NA ZEBRA.~IE JAKIEJŚ„. LOŻY: PRYWATNE i\UESZK"i
NIE, PRZYCISZONE GLOSY ... I TE TAJEMNICZE ZNAKI 
ZIELONEJ GWIAZDY W KLAPACH MARYNAREK ... 

W niedzi~lę, w pogod:rrv organizacji n:enormatywnej -
zimowy dzie11. wybralcm .,,'ę <lobrnwolnego zrze~z.e,n'.a i.o-
do m'ies.z;rnnia pat'istwa W., warzys~dego ludzi, poląc.z::i-
przy ul. PioLiikowsk'ej 266 -· ny2'h wspóh1ym, u:·o·czym 
gdzie zas:talem grono młodych hol>by", zam;1owaniam rlo 
i <,'tarszyeh Iud1zi, śp·icwa,<1- j'ę-zyka p.~zyjażni, międzynaro-

Przy o:rnzji ink·rnrnjemy 
wszy~tkieh za:nk~~esowa:iycr1, 
2:.2 z.a.;i·sy do klubu (któ;·e·~o 
podstawową dzialnlnc13c'"• 
rze::z: jasna, je.0 .t p-owadzen'.e 
kur.su języka c.;;peranto) 
przyjmnwaine są w środy o 
godz. 16 w Ló::lz:'.<im Domu 
Kultury. ul. Traugutta. 18, l V 
piętro, po!-cój 402. 

lt. G. cych z zapałem pwsenki ·,v dowego języ1rn esperanto. 
zup.el•n:e nie zmmym mj .ięzy- ----=------------------------·----
ku. N:e ma•rtwcie s.ię jed.nak 
czyt-elinicy - wasz sprawoz
dawca nie popad1 w ko~iZJC 
z .pra·wem, i nie ucz€s.tniczyi 
w żadnym tajnym zgromad<:~'-
niu. To po p::ostu KJ.nn 
de Esperanto-Amikoj, czyli 
Klub Przyjaciół Es.peranta. 

P'ose<nki śpiewano po zebra 
11iu załoiycielskim klubu, kl ó 
ry pow.s-ia-1 z in'.•C:jatywy St>1-
nis:awa Walidciego, wykladn-.1<' 
cY es·perant.a na kursie w 
Ló<lzkim Domu Kultury. 
Czł-0.nkami założycielami 
kJu1bu są słuchacze dwócc1 
kursów e.spora•n1a, prowadzo
nych µrzez togo sympatyczne 
gO, star.~'z.ego pana: kurou 
otwartego w Lódz'.i.im Dorr.·u 
Kultury i przy Związku Pr;, 
oowników Slużby Zdrowia. 

Niez;alcżnie od ws.pó.11~-cj 
nauki - a moie wla.śn~e dzie 
ki wb1·a.11oiom kursowym -
!'i>luchaoze dos.zll do wnioQ-S!m, 
ż-e dol>rzc byl<J•by .s;potykac 
się częściej. ws.pól1n!c nrgar.i
zować wycieC'zki, zebrania oo 
warzyskie... Iniejalywa ~„; -
ta-rla do wykładowcy - i z<>- \ 
stała za.mieniona w czyn. 

Obec:n.:e zebrania klubowe 
odbywają się raz w tyg<Jdn1•.~. 
w nied?:ielę, w prywatnyci1 
m'eszkaniac.h, z udzlalem wy 
bit.nych espera.ntystów ló·:lz
kkh, jak np. tłumacz i pis<>:-,_ 
w języlm esperanckim p. 57.y 
mon Wejland. W c1:~re.';'.e let
nim klub zamierza zorga.nizv· 
wać s.zere.g wycieczek, mają
cych na celu daL<.ze do.skon"
leni-e s.;ę we w1ada1ni.u język;em 
i :propa.ga1ndę ·nauki e.,,peran
ta na terenie miast pa-.v!.atc
'W'YCh naszeg0 wojewód·zlw.~. 
Klub J.iczy 30 c·ztonkó.w, c1 

swój akces do w~'J)ólpracy c: 
ndm zg-os'ii m. in. p. Je~·:1 
Cwikliński - aktor - i j~
go żona. 

Z przyjemnością reje.s.trui•> 
my nową, pożytecz;ną form.:; 

Nowy bar 
przy ul. 

- kawiarnia 
Naruto1t i eza 

Wcrz:oraj. przy ul. Na.rutowicza 
nr 92 nastąp:ta od dawna zapo
w·!a.dane otwarcie e3tetycznie u
rząd"lonej kawiarni-baru. Ta pia 
ców:ka gastronomiczna w tym 
rejonie miasta będzie świadczy
ła usługi nie tylko mieszka1'1com 
tej ct.z,iehnicy. ole i licznym stu
dento.m wyższe.i uczelt11i. 

Nowo otworzc1.1y ba1r-kavlia1rnia 
zaopatr.zony jest w duży. a.sorty-

T<lk jak w ubieglym tygod
ni.u o•tw'eral listę p!'<'-
mj.er Ii1lm przygodowy 

„Imperi.um elońca", tak w 
tym tygc.:Jiniu mamy podobną 
.sytuację. Od wczoraj znajdu
je się bowiem n·a. ekra.n,e 
„Ba.ityku" amerykański film 

„SKARBY KRÓLA 
SALOMONA" 

który już od jutra gra.ny bę·
dzie nie tylko przed polud
niem. aloe na wszysfa'cn 
<eami.ach w Coiągu dnia. Tr<'ś
cią f:'lmu je.-t wypra·wa po le
g.endame skarby króla Salo
mona posz.ukiwa.ne w Afry
ce. W fiolmie wys~ęp1Uje ki:ka 
dzikich sze.zepów afrykań
&kich, a akcja rozgrywa się 
nawet czę.4ciowo na terenacn 
nie zbadanych u.przednio 
p!·zez białego czlowieka. Gtów 
ne ro-Je .grają Deborah Keer i 
Stewart Gra1nger. 

„N.IEBEZPIECZN'A 
PRZESYLKA", 

nv~nt zakąsek zimnych gQoi·ą
cych. Nie sprzeda.ie się w ni.m 
wódi<i. a jed;ynie napoj~ alkoho
lowe niskoprocentowe. Będzie 
t~m można zamawiać ·wyroby 
garmażer)'.ine na przyjęcia demo 
"\\:e, prz~' czym przy za1n6wien±u 
wyższym od 1 kg nc:c deny <1sor
tym0nt stosC>wzny będzie 1·abat 
5 pm<:. (S) 

wreszcie Z(Jl;taje schwytany, 
lecz prze6wk0 ~kazaniu .:i.o 
występuje ge.s•tapo. Twierdzi 
s.ię b-0wiem, że publiczne 
uj<~wnienic przes!ępslwa bylo
by kom9romitaC'ją dla iden1'.J.
gii hi tlerow.>ikicj. Film więc 
posfada ogromny ladune-k 
oskarżyc;elski. Reży„-.erowat 

R. Siodmak. 

,.Nocą, kiedy przycho:izi 
diabe:' będzie następną pre
mierą w „w~~óla1vm pokoju·' 
wy.świellal!'lym ob-ecnie w „Po
lonii". 

„BĄDZ MOIM SYNEM" 

to nowy film z serii radzie-~
kich dramatów p.sychologicz
nych w re:i:y~ierii M. Chucij<•
wa. .Je.~t 1" h'storia dwóch 
przyjaciót - dużego i male
go F:odo·ra. „Duży" Fiodor 
wr,aca·jąc z foo~1u w roku 
1945 przygarnia małego sie
rotę. Przyj;,iżń trw11 do chwili, 
g-dy na wid w~i pojawia się 
n:~rze~Z<>!la „dużego'" FJock·i·a 
- Nataisza. „M,,.lemu" F:oco
rowi wydaje się. że traci mi
ło.~ć cpielmna i rohod:.:i :n.a 
d.a.lStZy plan. Działalność amatorskich wa

trów .s.z;kolnych z wielu wzglę
dów zas1ugujc na pdną opiekę 
i poparcioe. „Zabawa w l-eatr" 
daje mlodzieżr nic 1.ylko kul
tm·alnq rozrywkc; najwyższej 
kliłlSy. Próby sztuld pogłc;
biają wieclzc: o Jilera!urz.e, wy
rabiają w.śród mlodzieży umi
lowanioe pięfonei;:o s.lowa. Z mlo 
dych amatorów wyrao>lają też 
potem kadry za.palonych miło
śników sceny: moment, który 
dziś. w okresie .s-ilnej konku
rencji radia i tcle:wizji, nie po
winien być obojętny clJa tea
trów zawodowych„. 

przy ul. Ż€romski·ego 115), 
gdz;e zaix·e7...e11towan<> czy.sto 
techni<:zne 01."iągnięcia na.szej 
mlodzi<?ży. Na pl'?;yklaclzic .,Bal 
l:Flyny" w;y.lrnzano z kolei, :t.c 
uczniom s.zkól 7.awodowych nie 
są również obojęme pasje hu
rnanii,"ty czn,e. 

Teatr Powszechny 

i>o tyt.ul tumu fra.neuskiego, 
klóry będz'emy mogll oglą
dać w „Wcll!l<l\Śei" oid wtorku. 
Fi.im o.snuto wokól · zma2"ań 
dwóch konkurencyjnych b:i"nd 
handlarzy narkotykami. Pae<l 
miotem, wymie·niQ1nym w ty
t:ule, je.;;.t. p;~ka .fu t.bo.Jowa, l;l.() 

ra rzeko:no zawiera przesytkę 

z narkotykaimi, w rzeczy
wLst.o,ści zaś„. ładunek wybu
chowy. 

Nowy film radziecki będzi.:i 
wyświetla.ny w kinie .,Wlók
nia.rz" od cz;wa.rtk-u lub pią:
ku. 

A więc wiqoe>j takich imprez. 
Więc-aj ta.ki,ch zespołów, jak ze 
&pól teatralny Toeclinikum Che 
micznego! Więcej takich clyrek 
torów, jak Alojzy Jamroz, któ 
rzy rozumieją, jak poważną 1·0 

lę w dokształcaniu mlodzieży 
odgrywają właśnie przed.stawie 

nia szkolne! M . .J. 

==--==-- pamięta o „Dniu Kobiet" 
W '.bWią~ku z-e 2lbli?Jając~rm 

E:it} l\lię<l'Z'ynarc·dio·wym 
Dn.iem lfobiet, dyre)ccja Tea
i1r11 Powm-echneg!> przyJ)O<mi
na. ~ z.godnie z; trady<iją, 
r&wnle-i: ; w t~·m roku <>rga
ni1uje akademie w swojej 
saU teatraJ.nej i w Teatne 

Ro7.maitoścl (M.wnlej Teatr 
Mrodeg0 Widza). Po cz~ści I 
ofie,ialnej z.a.kłady pracy i in-
l'ltytucje una.·d!za,jące akade-, 

•**Z miasta w killiu zdaniach*** 

ro.ie, mają do wyboru s-zero-ki 
wachla.nz s7ltuk, a móanowi.cie: 
„Dotyll'ać nie W-Obno" - wę
,gierska komedi"t muz;v(';'Ln:i. 
Gyarfasa i Visk.y'ego. „Bł~kit
ny patrol" sztuka gl-ośneg·o 
a.n.g:ielskieg"O auto•·a W. Ha Ila. 
„Angelo, tyran Padwy" dra
ma.t W. Hugo. „Klub ka:wa
lerów" ko.media Ba.Juekieg~. 
.,Pokój ']>ełen dymu" sziuka 
<>byCrŁaj,owa. tódzik,iego autora 
K. Obidinfa1ka oraz „Stuby 

1 

Ł ODZKI DOM l(ULTURY or
ganizuje 15 bm. o godz. 18 w 

saai przy ul. Traugutta 18, 1>dczyt 
red. Wieslawa Beka pt. „W~gry 
z bliska". O<lcl.yt ilustrowany bę 
dzir pl"zeunczami. Wstęp woln~·. 

Ł ODZKI DOM KULTURY 
DZIELNICY BALUTY prz~·j

muje zapisy n.a lel<cje gry na gi
tarze, c<>d't.iennie w godz. 10-18 
przy ul. Zgierskiej 71, Nauł;.a 
11ezplatna. 

Z ARZl\D DZIELN. ZBowm 
„ZACHÓD" organizuje 14 

bm. o godz. 10 w świetlicy Łóclz 
kiej Wytwl>rni Papierosów, ut. 

KOilJcrnika 62, zebranie sprawo
zda1wcze. 

KLUB KOBIET przy Zarząrl'de 
Łódi;kim Ligi J{obiet zawia

ru>.mia, że 1.; bm. o godz. 18 w 
lokaltt ZL LI>.. ul A. Struga I, 
odb~dzie się spolkanie towa1·7y. 
skie. po-dcza~ J<:tóreg-o red. 11ac·1. 
„I~o-bie-t~ i Zycia" - 1o·eHcja 
Struntiń~ka ora7. z-ca nacz. red. 
K•·yst.:vna Wrochno będą mówk 
„o wr~żf'Pi•ch 7 p1>dróży po kra 
jach Europy zachodnieJ''. 
K J,UR TPP·R prz~· ul. Naruto

'"i C7.A 2~„ organizuje 14 b 1n. o 
gottz. 17 w sa.Ii pr~ ul. NUUto• . 

··-------
6 DZIENNIK ŁóDZKl w- ~ (4lla) 

wicza 28, s.potklnlc aktywu ,'.J:o
warzystw Przy,iażn! Polsko-Ra· 
dzieckie.i i Polsko-Chińskklj z 
pik. Stanis·lawcm Więckiem, któ 
n· wygł1>sł pogadankę pt. „Sta- '! 
rP i nowe Chiny", urozmaiconą 
fihnem. z ARZĄD L0DZKI 'l'PP·R za- 1 

wi~<tamia, źe l3 b1n . o godz. i 
11 w sal: przy ul. Nan1t1>wicza ! 
28, edbędzie si~ plenarne posie
dzenie ZL TPP·R poświęcone za 
daniom ł<\dzkiej organlzac,ii to
warzystwa w iwleU. 1&chwal 
VI Zja.zdu. 

pa.meń.s1!tie" Fredir:y. W 
sc'llt·uka eh tych udmia ł rn-orą. 
cz-0 tawi aik'!.61"'ZY Teatru Pow
S"Leohneg<>. 

Sze7.egf!.lowyeh informacji 
u'llziela, Biuro Organi~cji Wi
d&wni, Lódź, ul. Obrońców 
S t:aJion.graodu 21, g-Oodrz, 9-H, 
id. 350-36.· A. 

Fil.m Te'i:y.0erowal Gil1<.-s 
Granger. ze z.na.nyc!h artysl<!w 
występuje m. jin. Jeainne 

Warto równie:i: 7.;iznaczy.'.', 
że inter-e;;.u.i<icy dramat m:
lcsny „Mek{!Yk w ogniu" od 
wtorku przenie-;iony zo;,!aje ·~ 
„Wolno.ś<."i"' do kina „Wista", 

(ln) 

N'Iorea:u. Fil-rn obfituje w s7.c- --------------
reg niezwykle ctramatyC"Z.nych 
sytuacji, O·dznacza s·ię bez
błędinym t-empem i napięC:.em. 

„NOC.\, KIEDY 
PRZYCHOJ>Zl DIABEL", 

Io z dawna oczekiwany, Vl':',
b;.i,ny film pr10<lukc.ii NRr. 
jedyny zachodnio.niemierki 
odznacoZ>Clll.Y w roku 1958 na 
forum rniędzy1nar-0<lowym i to 
sześeioma na.grodami (za n~.i- • 
lepszy frlm, reżyserię i cztery! 
naj.Jep~ze role w roku). 

Akcja filmu rM,gr.vwa s (~ 
w przedwojennych Niemczf'ch 
hitlerowsk:ch, a dotyczy zl.Jo
czet'ica popeln'ająe'ego morrly 
ook.sualne. Po calej serii 

---------------KAR U ZE LA 

KARUZELA 
fr..·-~-.~ l\..iil/' 

,prlle~tępstw ~oW::ek ~en ~:";--'~---'.'-'-••••• 



iękny czyn dzieci 
Z P'ękną, inicjatywą, roz

szei~Jącą naszą akcję 
„Dzieci - dzieciom" wy 

stąpLli ucrniowie Szkoły Pod 
stawowej nr 82. Istniejący 
tu dz:ecięcy zespół artysty
czny, prowadzc·ny przez p. 
BożenA: Gołaszewską, zapo
czątkował cykl występów 

dla dziec\ chorych i upośle
dzonych. W ramach tego cy
klu odbyl 59 więc już jeden 
występ tego ·zespołu dla cho 
rych dzieci w S::ćpitalu im. 
Korczaka, przyjęty z w!d
ką radością i wdzięcznością 
przez małych pacjentów. 

Gdzie§"'°"-·~ 

=tańczymy? 
NIEDZIELA, 14 BM. -

WIECZORIU TANECZNE: 

Ul. Krz;yżowa 5 - o!"gal!lli
zuje Z:MS prey LPBl\I nil" 1. 

GL Tuwima .)6 - O<t',gal!l.irzu
je ZD LPż śród.mieście. 

UL Wróbloerw1.Skego 19 - or 
g.a1rni.z.uj.e L1ga. Kol:l':et przy 
ZPW jm. Gwa'.!1di.:Ji Ludowej. 

Ul. Kci;J0m:ika 62 - c.rganli 
ruje ra·dia zaikl. Wytwórni Pa

• 

!C 
1NŻYNIERÓW-koMtrukterów 

TII OGŁOSZENIA DROBNE ID ków-konstruktorów 

Wytwórnia Urządzeń 

ul. Okopowa 70-106. 

zatrudni n~hmiast 

Komunal.ilych w Lodzi, 

762-K 

NIERUGHOMOSGI 

NAJKORZYSTNIEJ )W
pisz sprzedasz plac. do
mek, wille,. gospocla.rstwo 
w S.p-ni .,Czys,tość 11 , ul. 
Piotrk-0wska 39, tel. 203-75 
gciyż ma::ze biuro udZie·la 
"nfoPmacjl czy nierucho
mość, jaką chcesz kupić 
r.1ie jest zagrożo.na 700 K 

MASZYNĘ dams.ką gabi- ~ netową „Singer" i krawie INz.YNIERA z uprawnieni.ami budowlanymi 
cl<ą kl. 31 sprzedam. Li- i długoletnią praktyką na stanowisku kie
m;;nowskiego 42-#, m. 20 rownika działu inwestycji oraz jednego kino-
ll kia tka 1934 G 
SIATIH techniczne, bu- mechanika również z odpowiednimi upraw-
dowla•!le, hodo·wla.ne, o- nieniami zatrudni Wytwórnia Filmów Fabu
groctzmiowe. bramy kom Jarnych. Zgłoszenia osobiste przyjmuje dzial 
pletne, stu.pki i drut do zatrudnienia Lódź, ul. Lą>kowa 29. 761-K 
obciągania p-0leca Roman 
Smigielski, Armii Luclc- .,..------------------·----"" 
wej l~, tel. 215-52. &klep , 

otwarty godz. 9-
172180 G CHCESZ WYGRAC? 

LISY Wliebieskie (wysoko A 
Klub Studentów 
zaprasza„. 

We wtorek zaś, dnia 16 
bm„ dziecięcy zespól artyst. 
Szkoły nr 82 daje ciekawy 
spektakl dla dzieci ul)ośle
dzonych wzrokowo i :słucho
wo z łó<lz,kich szkól specjal
nych. Występ c<ll:iędzie się 
w sali Domu Rencisty przy 
'1L Narutowicz;; 114. W pro
gramie: tańce ludowe i baj
ka o „Jasiu i Małgosi". 

p.i.e.1'0s&w. 
Ul. A.rtyil€:ryj.SJ!m 4 - Ol'~- I _

1 nl,zuje P'fHW rur 1. KUPUQ 
Ul. za.cho-dnia 77 - orga11i- 11 

zuje Kolo Przyjaciół Har- '----------

warto,śc.iowe samke ho- W GRAJ W ,,ORBISIE" 
clowlane) z klatka.mi oka-
zyjnie sprzedam. Tel 
474-21 (wieczorem) 
-,-,.-,.-~-=-~-cc--2133 G 
MASZYNĘ .,Singer" ga
b·lnetow~ sprzedsm. Al 
K.cściuszki. 24-47 (sute1·e-

sty~.iowym ciągnieniu 

Sek ej a tańca towarzyskiego 
:Klubu StudEotów Ło·d.zi przy Ra 
chie Ctuęgowej ZSP zawiada
mia, że sekretariat RO ZSP, ul. 
Piotrkowska 77 przyjmuje jesz
cze zap:sy na kurs tańca. który 
r-0zpocznie sic; 1 marca br. Pr-zyj 
mowane sa również zgłoazenla 
do turniejów tanecznych. Ponad 
fa sekcja j(izy·ków obcych tegoż 
klubu P'"Zyjmuje zapisy na kur
sy języka angielskiego i francu
skie-go, które rozpoczną się 
16 bm. -

Kolejne ciąg111Jenie „Kukułecz
kP' C>dbęd'.llie się dziś (14 bm.) o 
~oclz. lO, w S-.1:kole PO·dstawQ/wej 
nr 158 Łódź-Stoki. ul. Janosika 
136, Na na.grodę pierwozego 
stopnia za 5 trafnych zakreśleń 
w bieżacej grze przypada kwota 
ponad s;;o.ooo złotych. 

(wy). 

„Maskotłca" 
Cieszący się •·d ki'llku mic

Bi~cy wid'kim p-0wo.dzeniem 
"Bal w Op-erLe" sch-o<Clzi już z 
a.fisza, ust®1t1j11;c miejS<>a 
,,.1\II.ask-o·tce". 

Prem~erra t~j do·wdpnł.'j 
o~tk.i -o·r1bęill1'fo s.i<: w naj
bliż..."7-y mwartek t.j. 18 bm. 
Muzykę „Ma.sko1ki" sk-om11-:i
nowal E. Au·ilraJJl. Lil>t•ett-0 
(wolny 11>1·>:e-kJa.d Z-dxlsława 

SkC>wrońskiego i .Terz.ego Wal
den:i.) na.p'isali Alfred Duru i 
He111ryik Chiv1>t, 

oe:-st.wa. 
UL Kilińskiego .~5 - Kh.:b 

K..aw:arn1a nSez.ąm . 
W<;zy.stk'e w:e~orki roz<t>O

czynają się o godz. 16. 

'" operetce 
W b.a.rwnym ~Ni>d'll'wi&ku zo

Ba,czymy ulubieńc6w publirz.
r..o·~·ci art.vsrtów Operetki 
L6dC1Jkjoej z 1Wandą Eojari.·ka,. 
.Tan1na, Guttmerówną., Janina, 
Ha.mtirntk, Wandą. Szczawiń
Gka. Ka.r•o.Jem K'l!sz.e·la, i .Je
rzy.ro Sid-o•row·!ezem nn. cv.ele. 

Sfrona muzycmla, „Ma.skot
ki" zająl się Kazimierz Skin
der, ch'l!irecgrafiC7llla, - F~liks 
P<J.mell. Reży&erUje .J-eorzy 
WaLden. (j1 

WAŻNE TELEFONY 15.2. 

r.~~~t·. ~;;~r:~~:e ~ COlJ S/dzl,t1J itlf!WP .:aa~~~~i~~awr~ap~~~r~?~ 
St.raż Pożarna os łona 28, Wschodnia 54, Li 
K<>m. Miejska MO 292-22 · manowskiego 37. 
ll:om. Ruchu Dro- WISŁA (Tuwima nr 1) MŁODA GWARDIA (Zie- AS Al. Kościuszki 4S 

gowego ;uo 316-32 „Pechowiec" prod. ar- Jona 2) „1nspeltcja pa- pełni stale dyżm·y nocne 
J>ryw. Pogot. Dziec. 300-00 gentyńsi<ie.j, dozw. od na Anatola" prod. pol
;t>ryw. Pogot. Lek. ~33-33 lat 14, g, 10, 12, 14, 16, sklej, dozw. od lat 16, 

555-55 18, 20; 15.2. program ; g 9.30, 11.45, 14, „Cichy 
359-15 godz. jak wyżej Don" II seria, proc! . lllOI raclz., dozw. ocl lat 16, 

WŁOKNIARZ (I>róchnika g. 16.15, 18.30. 20.45 
16) ,,Marzenie" prod. 15.Z. progriam i godziny 

Dyżury szpitali 
POŁOŻNICTWO 

TEATRY an.g., dozw. ocl lat 7, g, jak wyżej Poles·ie - Szpital im. 
9.30, 11.30, 13 .. 30, 15.30,!PIONIER (Frarwis'llkańska Madurowicza (ul. Krze

'I'EATR NOWY (Więc- ~,Przekl~cl bracia" prod .. 31) „Kote.l~ Nap{otel<" g . mieinieckn 5); Sródmieś-
kowskiego 15) g. 15.30 Japonskiej, dozw. od lat ll. 12 „Usm1ech nocy"lcie _ szpital Im M cu
„Most", g. 19.15 „Smlerć 18, g , 17.30, 20; 15:2· pro- p1'Ód. szwedzl<iej, !lozw. rie-Skłodowskiej ·(ul· Cu
komiwojażera.''; 15.2. n-ie !lr&m i godzirty Jal< wy od _lat 18, g .. 15.45. 18, rie-Sl<lodowskiej 15); Wi
~zynny zej 20.to; 15.2. „Usmiech no dzew - Szpital im H 

'.l."EATR im. J'."-R~CZA WOLNOSC ~rzybyszew- cy" g. 15.45, 18, :!0.15 Jordana (ul. Przyro"dni~ 
l~.2. nl.e.c.z~nybl;~~~·ia~· skiego 16) „Meksyk w POPULARNE (Ogrodowa cza 7); Górna oraz pa-
lo.3~9 JOL~,iwiersz.cz z~ ogniu" prod. meksyk„ 18) „Awantura o Bas·i~" c,ien~ki r;;aieżące do po
'kominem" (W T. Room.) doz.w. o<! lat 16, g. 10. prod. polskieJ, dozw. od rzdm „I<. przy . ul. Sę-

'!'EATR 7.15 (Traugutta l) 12.30, 15, 17.30, 20; 15.2. lat 7, . g. 14, 16, 18, 20; d:z.1-0.wskleJ - Szpital im. 
· g, 

19
.
15 

„Dziewczęta z pro.gram i godziny jaik , 15.;. k1110 ~leezym1e Curie-Skłodowsk~el (~l. 
foto~raiiJ g 14 bajka. wyzej I 01 ... 0J (Kazimierza nr 6) Cune-Sklodowsk1e1 lo); 
• "' • • · . . • „Pięciu li>niuchów" g. 11 Bałuty (pozostała część) 

;,;:;· sfę..19.1~ „Rozw•edz- KINA I KATEGORII „Windą na szafot" prod. Szpital im. H. Jordana 
J'EATR POWSZECHNY franc„ dozw. :;>~ lat ,18, (ul. Przyrodnicza 7). 

(ul Obr st 1·ngradu 21) MUZA (Pa•bia.nicka 179) g. 16, 18, 20; la .•. „Wm" 
g, '11 „Ża sfe~mioma gó „Prizygoda. marynrurza" ~ą na szafot" g. 16, 18, Uwaga! Przypadki pe>ro
rami", g. 15.30 „Błękit- g. 11, „TaJemnice al.ko- -O , , dowe, aż do odwoła.nla z 
ny patrol" g. 19,30 żoł wy" prod. franc., dOZlW. l MAJA (Kilińskiego 173) rejonu Sródmleścle przyj 
nierz t bdha.ter"• 'is 2 od l&t 18, g. 15.45, 18, Por~nek, god"'1na 11, muje Szpital im. Marli 

. • · · 2-0.15; 15.2. „Tajemnice „Ani widu, ani słychu" curie-SkłodowS>kiej, a iz 
~~~~~n~X (Pi t k . k alko.wy" g. 15.45, 18, prod. franc„ ~ozw. od rejcflu Widzewa Szpital 

) 9 
or cYWs a 20.15 lat 12, g. 13.30, lo.30, 17.30 im. Hmryka Jordana 

24.J "~· 1 .15 ?,Bal \V o.pe- 19.30; 15.2. „A,ni widu, • 
, rze , 15.2, nieczyi;ny ODRA (Prz~llllana 68) a.ni słychu" · g. 15.30, l4 2 
ĄRLE~IN (Wólczanska 5) „Leniwy ko•wal" (po,ra- 17.30, 19.30 · · 

g. l~ „Mly,nek do ka- nek) g. 13, „Gorzkie zwy , Chirurgia: Szpifal Im. 
wy"; 15.2. g, 17.30 „Mły- eięstwo" proc!. :f>ranc., ł.E~ORD JRzgowska nr 2l dr Pirogowa, ul. Wólczań-
nel' do kawy" dozw. od lat 14, g. Hi, " r~y~? Y rycerza Sza- ~ka 195 

l'INOKIO (Kopernika 16) 17, 19; 15.2. „Gorztkie la.wiły ~· 11, 12, „Cl-
g, 12, 17 „Diamentowa zwycięstwo" g. 17, 19 chy Don I sel'la, prod. In~ema: Srz.pital i.m. ~· 
r<>sa"; 15.2. nieczynny rad'Z., do:uw. od Ja.t 16, Barlickiego, ul. Kopcln-

OJ:>ER.A (w Teatrze No- PRZEDWIO$NIE (Zerom- g. 15.45, 18, 20.15; l;;.2. skiego 22 III KL 
wyim) g JO 30 Glzella" skiego 74) „Wicehrabia „Cichy Don" g, 15.45, 18. ' 1m 
g, 15 „S.prz~daX::.. narze- de Bragelonne" prod . 20 .15 Laryni;ol?gia Szp. . 
czona" (Operetka); 15.2. franc„ dozw. od lat li>, SOJUSZ (Nowe Złotno) N. ~~r~ic~~ego, ul. Kop-
g. 19.15 „Gizella" {w Tea ~· 12, 1~, _16, 18, 20; 15.2. „Myszka i kotek" g. 11 C!ns ie. 

0 
• 

t1'Ze Nowym) Jak wyzeJ, g. 16, 18, 20 w okopach Stal' _ Okuhstyka. Szpital , Im. 

RASOWE kury 1-2-letnie 
50t• sztuR: kupiq. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Katowice 
pcd „Kuty" 765 K, 
MASZYNĘ .. Husqwarna" 
51 kupię. Łódż, Z.g!ers.ka 
28, m. 5 go•dZ. 10-17 

na z ulicy) 2150 G 
LINOLEUM oraz wózki 
dziecięce w dużym wybo
:'Z<;o poi cca sklep Łódź 
Nowomiejska 7 1974 G 

KOł,NIERZE z lisów -
sprzedaje ho.dowca, Za
chodnia 2-3 b m. 35 blok.i 
fr{:nt II tda·tka, I p. od 

KRAJOWEJ LOTERII PIENIĘŻNEJ 

w kolektur7Je „ORBIS" w ' Lodml 

ul. Piotrkowska 65 padła główna. wygrana 

* 400.000 zł. na nr 74753 * 
723-K 

2083 G 
ż~ .. -A_R_ó_W_E~K--p-rz_e;p_· -a10iiYcii 
każda ilość kupię. Wól
czans.ka 129, tel. 364-04 go 
dzma 13-20 co.c!ziennie 

2173 G 
gocłz. 15 

2.223-1699-17()1 G ------------------·---• 

PRZETARG I Samochody- motocykle Ił ___ LO_KA_LE_...a) 
SAMOCHOD osobowy - Spółdzielnia Pracy Tapicerów i Dckorat-0rów 
„IFA" F. 8 sp1'Zed1"m. - I,OKALU przemysłowegao w Lódzi, ul. Sienkiewi-~ 56 orrlasza. przctar,.. 
n · dz t do 100 m kw. z siłą, św.i ~- " „ 
34~:~~nic od go · i~st e~ tłem 1 wodą poszukuję niccgranic:rony I, II i III na sprzedaż samo-

SAMOCHóD „Ford"-ba.ga Tel. 215-34 goctz. 14;;:;~ G chodu ciężarowego marki Borgward typ H 
7.ówka o,75 t sprzedam ta- 1500, ~.5 t. Pierwszy przetarg odbędzie się w 
nio. UL Tatarakowa fi spółdzielni w dniu 20 lutego 1960 · r. o godz. 

2162 G I PRAGA I lO, cena wywclawcza 49.000 zł. Drugi prze
SAMOCHóD osobowy ....:. mnlolitraiowy, stan ideal targ odbędzie się w dniu 29 lutego 1960 roku 
ny "'!>rzedam. urzędn.ie7.a o godz. 10, cena wywolawcza 29.400 zł, a trzeci 
nr 4 2040 G przetarg w dniu 10 marca 1960 r. o godzinie 
SAMOCHOD „wars„-:awa" POMOC do.mowa samo- 10, cena wywoławcza 12.250 zł. Do pr'!eiargu 
fabrycznie nowy s.prze- dzielna potrzebna. Mo- t . ed . b' t . l 
cłam za 110.000 ·zł. Tel. niuszki 11, m. s 22rn G mcgą s awac prz się 1ors wa pans wowe, 
572-03 2047 G POMOC domowa :pO'trzeb spółdzielcze i osoby prywatne po wpłaceniu 
SAMOCHOD o-sobowy _ na. Warunki d-obre, refe- wadium w wysokości 10 proc. od ceny wy
. Mercedes" v 170 sprze- rcincje. kcniec:z•1e. Więc- wolawczej w kasie spółdzielni najpóźniej w 
dam. Wieś Srebma. 3, Ry- kawskiego 17• m. 7 przeddzień przetargu po u.przednim zleżeniu 
białek (doj~.zcl tramwa- 2065 G 
Jem Lu.!9_:n:iersk) 20~5 G GOSPOS•IA z referen<>ja- dckumenlów wymienionych w § 9 z.arządze-
SAMOCHOD „P-70" sprze mi na:tych.miast potrzeb- nia mi·nistra komuni.kacji z dnia 8 maja 1957 
dam. Wiadomość Kilin- na. L•powa 1, m. 11 roku (M. P. nr 56 p. 353). Wyżej wymienio-
skiego 94-1 w 11iedzie•lę 2176 G ny samochód można oglądać w zakładzie nr 

2095 G. POMOC domowa uca.ci 
s"'A77M=-=o:-c=H=-0""'D---.,0_:.e>tavia" wa potirzebna. Pfo.trkow: 2 przy ul. J. Dąbrowskiego 26 w godzinach 
nowy sprzedam. Łódź, ska 116, m. 20, Slliula od 8 do 13. 764-K 
Now-0tki 80, m. 12 2214 G 2201 G 

~~!1Yo~~o~rz~h'f.,~';.:'z~~o~ I I ;':~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~; 
km sprzedam. Wiadom.ość NAUKA Dnia 13 lutego 1980 roku zmarła naj- I 
M&rysin-Ruda, Wo.:lrruic:z.a nr 7/9 2

221 
G ._ ________ __, ukochańsza teściowa i babcia 

MOTOCYKL „Jawa" - 250 s. t P. 
ma sze~asitikach stan GRY fortep~anowej udzie 
ide.al111y sprze•da.n{, Oglą- la indywliduainie dyipJo- AN NA BALCAR 
dać godz. 8-14, Piotr- mawana nauczycielka. -
·kowska 199-9 1605 G Próchnika 23-28, pa1~~~r G 

I - _SPRZ~ 
AKORDEON nawy „WeJt
meister" 96 basów, 9f.i re 
gis.brów spraedam.. Łom
ży11Jska 6, m. 14 o.d 16 

19lQ G 

PIANINO stan dobry, dy
wan perski 2.,65X3,8•0 s;pr>ze 
dam. Tel. 324-52 godz. 
H-15 2~2.l G 
l\:URCZĘTA siztucznego 
wylęgu rasy leghorny i 
!wrmazyny sprzedaję. Za 
mówienia zgłaszać od iza
raz. Andrzejów k. Ło:dZi 
tel. 45, ul. Spa.cerowa 4, 
Irena Wilczyńska 2015 G 
KROSNO żakardowe na 

NOWE kursy sekretarek Pogrzeb odbędzie się W dniu 15 lu
maszynistek, stenotypi-1

1 

tego br. o godz. 15 z ka.plicy cmenta.r-
stek organizuje i przyjmu .nej na Starym Cmentarzu przy ulicy 
Je zapisy Stowarzyszeoie Ogrodowej, o czym zawiadamiaj<> po-
Stenografów 1 Maszyni- "' 
stek, Pl. Zwycięstwa 2 grążeni w smutku , 

tel. 273-lG 8 k SYNOWA, WNUCZKA i WNUCZEK. 

I LEKARSKIE I 
Dr REICHER specjalista 
chorób wenerycznych, 
skórnych 8-9, 16-19 -
Piotrirnwska 14 1957 G 

Dr NITECltl specjalista 
chorób. skórnych. wene
rycznych 16-18, Kilińskie
go 82 1549 G 

PODZIĘ.KOWANIE 

).>AJi<STWOWY TEATR du" mgra dr Jcns.chs.i:a, ul. M1lio-
ROZMAITOSCI (Moniu- ROMA (R.7>gowska nr 84) prod. radz„ dozw. n.owa 14 l 

. . „Łowcy tygrysów" - od la.t 12, g . lo, 17.15, 
szki 4a) g. 15.30 ,}. 19.30 prod, radz„ doizw. od lat 19 30; ~~-2 . „Sny w szu- Chirurgia I Ia.ryngolo
„Klub kruwaleró-w , 15.2. 10, g, 10, 12, 14 „Biały !ladzie prod. włoskie.i, gia dziecięca Srz.pital PSK 
r11eczynrny nied:i;w·iedz" prod. poJsk. do0w. od liat 14, g. 17, <nr 4, ul. Sporna 36-50. 

-- d-0zw. od lat 14, g. 16, l~.15 __ 
18, 2-0; 15.2, program ; SWIT (Bałucki Rynek) 15,2, 

\)wys A Y' 
god!Z!l!lY jak wy:tej „Zaczarowana studnia" 

kapy koim.plet nowy wzór 

spi'Zedam. Tel. 249-7:$92 G l ZGUBY 1 
MASZYNĘ „Si11gei"'' ga'.:>i ·---------
netową ręczną „Podol-
ska" z motorkiem i no-
wy blo•tnik przed.ni pma- 200 ZŁ NAGRODY teimu, 
Wl' do samochodu „Mo- kto od.pro_wadzl, lub ws~a 
sk~-402" sprze·dam. _ ze gdz1.e Je~t prns ip~k~n-

PeirS<>ne.Jo.wi I Kliniki Chirurgicznej Woj
skowej Aka<lemii Medycznej w Ł<>dzi, a w 
szczególności doc. pik. Pruszyńskiemu, kie
rownl•kowr Kliruiki Chorób We!Wlnętr,.,nych 
prof. pbk. Himlowl I lekarzom: dr dr Ja
nuszewskiemu, Sienkiewiczowi, Kapnewi
czo-wi, Gębickiemu, Sosińslciemu I MaJchrza
k<l>WI oraz S1ios.tr-re B. Kalinowskiej za ser
de<:zną <>piekę w czasie ciężkich zmagań ze 
śmiercią, jak rówm ieź wso:y,;tkim przyjacio
łom I znajomym, a w szczególności ks. ks. 
p.płk. Wojtyło i Spinkowi, inż, T. Bartosz
klewiczowl o.raz mec. Duszyńs,kJe:mu, któ
rzy oddali osita.tmią posługę naszej niez„pom· 
nia,nej żonie, :rna.tce, babusi I sio>otrze 

ś.p. Antoninie Młochowskiej 
skła>daJą seirdeczne podzięko-wa.nJe 
BOLESŁAW, IWONECZKA, WŁADYSŁAW 

I JERZY MŁOCHOWSCY 
\T W ' g. 11• „Wilcza j"'ma" - Chirurgia: S7Jpiital I Kl. · 

S'IYLOWY (Kilińskiego prod. czechosl., d-0zw. ChirurgicZll'la ul. Wigury 
I _ • 123) _ „Sygnały" prod. od lat l~, g. 16, 18, 20; nr 19 ' 
. polskie), cłozw. od lat H .2. „Wilcza Jama" g 
AltCHIWUM ŁODZKIE Hl, g. 11, 16, 18, 20; 15.2. 16 18 20 . Interna: Sz.pital lm. dr 

(Pl. Wolności J). Wysta g. 16, 18, 20 ' ' J·ornscher.a, ul. :MHiOSt<>-
':".a pt. „7 wieków d7Jie- KINA III KATEGORII wa 14. 
~~lDŁ. odzi", czynna g. KINA II KATEGORII Laryngologia: Sa:p. im. 

ŁĄCZNOSC (Józefów 43) dr PlrogX>wa, ul. Wólc!Z.ań 
ADRIA (Pie>trkowska 150) „Op<>wieść atlantycka" ska 195 

_ „Natalia" prod. franc.- prod. po!.skiej, doizw. od OkuJls>tyka: Szpital i•m. 

I~ 
włoskiej, dozw. od lat l.a;t; 7, g, 11.30, „Paryżan- N, Ba•rlickiego, ul. Kop-

- 16, g. 13.30, 15.4.5, 113, ka" pro.d. f,ran.c„ dcxz:w. cinskiego 22 
, · ;::,~~; 15.2. g, 15.45, 18, od lat. 18, g, 15, 17, 19; Chirurgia dziecięca 

1,_ 15.2. rueczynne szpital im. Korczaka, ul. 

"' DWORCOWE (Dw. Kali - STUDIO (Bystrzycka 7-9) Armii Czerwonej 15 
l\tUZEUM SZTUKI (Więc s·ki) „Kron_ika ~od „Tajemnica stare.go zam La.ryngol<>gia d7-ieci"Ca: 

kow~1\ruego 36) g. lł)-16 psem", „Nre mozn.a ku" g. 12, „W samo po- Sz.pHat jm. dr Pirogo~a 
l'.I~·Z2E. UnMicczyAn.nReCHEOLO- wszyst~~m dogodzić", lu<l:nle" prod. USA, - ul Wólczańska 195 ' 

„Dzieci g, 10, 11, 12, 13, dozw. od lat 14, g. 15, ADRESY AMBULATO
G!CZNE ł ETNOGRA- 14,. 15. 16, 17. 18. 19, 20, 17.15, 19.30; 15.2. „Dr Cor RIOW pomocy Wiec7.oro
FJCZNE (Plac Wolno- 21„ 15.2: pro.g.r_a.'!' i go- da a.reszt<>wa1ny" prod. wej dla poszczególnych 
S<:i 14) g. 11-18; 15.2. me ct:u1.ny Jak wyzeJ NRF, dozw. -Od lat 18, g. dzielnic, czynne: 
czynne DKM (N~wrot 27) po·ra- 17.15, 19.30 

"" :>(. :I(. * k Sz 14.2. 
c.Oo - czy.nne g. ,_18 ne g. 11 „ ewczyk Dra- * , :>(. :>(. 

:f. :i;. tewka", g. 15 „Pierwszy „ 
l>ALMIARNIA .::_ start" prod. pe>lsk. od uwaga! Repertuar spo- . GodZina 14-;18 Sro!1"!11ie-

g. 10-18. crzyn11a la·t 7 Folies Bergere" rządzono na podstawie scle (dZH>ci l doros!t) -
prod.' ':franc dozw. o-cl komuinokatu Okręgowe- Piotrkowska 1().2, tel. 271-SO, 
la•t 18, g. 11;' 19; 15.2. go Za.rządu Ki.n Baluty (ciz>ieci J dorośli) -
nieczynone. * ~v. .v. Lag1ewrn.cka 36, tel. 538-79, 

. -.· ... Widzew (dzieci i dorośld) 
GK~a. (Tuwim~ „"r 3~) PRZEDSPRZEDAZ blle- ·- Szpi.taJ,n.a 4, tel. 3:S3-23, 

" nczące mq o pro · tów na 2 dni naprzód Gónn.a (dorosli i dzieci) -
angiś dozw. od lut 14, do k;c: „Bałtyk", „Po- L~·C1Z.11Jicza 6, tel. 427-70, 

KINA PREMIEROWE fs o •• 18 ' 21 le>nia" „Wisła", „Wlól<- Pi·o·trkowska UJ, tel. 406-55 
GDYN~=~rugtJN niarz"', „Wolność" - w Polesie. (doroś1i i d7Jieci) 

BAi;,TYK (Narut-0wicza 20) Wima 2) Progra! Ti~ OŚI"Odku Ushtg Filmo- AL Koscrnszki 29, telefon 
~~~arby króla Salomo- najmłooszych: „Mały wych, ul. Wigury nr 2, 3.?7-37. 

Prod. USA, dozw. wysiłek duża ko- gooz. 12.-lG 15 2 
~ lat 10, .g. 9.30, I_l.45. rzyść", „Bez pracy nie ..- · • 

I ulmperium słonca" tna kołacz " K . 
P•l)<>r„ prod. włoskiej, lew" . Y ' !' oza 1 --·- _Godzina 19-22. Sród· 
dozw. od 1 t 14 g 16 tl 1 • „Nie mo?'na wszy oo PT m1eśc1e Widz w (dzieci 1 
18, 20: 15.2. ~Ska~by, krÓ ~e~tmm·do~odzic":, „Pre- , + A EKI dorośli)• - Piotrkowst<:a 
~a Salomona" g. 10, 12.30 11, 12 ~3dz\~0 '~~ 1~· ii· 102.. tel. 271-80; Bałuty 

J>o5• 17.ao, 20 „J;e>s 'człowieka~/ •rod·~ (dzieci i dorośli) - Ła-
6 LON!A. (Piotrkowska radz„ dozw 

00 1~ 16· 14.2• gi~wmcka 36'. tel.. 53~-79; 
7) „Wspólny pokój" _ g, 18 2 ,' • . Gorna. (dorośll 1 dzieci) -

Proct, poiskie.1. dozw. od czł<>wiek~~3 • 15.2. „L~ pb_r. Stalingradu 15, Pa- L"'cizmcza ~·. tel. 427-70; 
lot 18, g. 10 12 3. 0 15 1. 4 18 20 1.- g. 9.30, 11.40, b1amcka 218, G1. ów. na 50. Gorna (dorosJ1) Piotrkow-
17.SO, 2Q; l:i 2 ~o "ra,rr; n•. • · a. Pr-0g•ram dla Kopernika 26, Piotrkow- ;,ka 269 tel. 406-55; Połc-
i IOd.zlny jak· ~yż~j ..!;lmli•odUy~~: jak ·wy- ska 67, Plac J,$:.o§cl.ęlnY 8. s·ie. (~o;·ośli i dzieci) AL 

- ... ~~· ' • ... .. - _al'~ClZa ~ . OSC!l,l§Zkj z.li, wi. ~1-.~ 

Procnnika 27-8 2106 G czyk bialo-zólty za.gm.o-
. . - ny od miesJąca. Zeligow-

PIANJNA .fortepiany skiego 46 furtka ob-0.k 
S'tr-Oi - naprawia, ek>Srpcr- portierni 'tel. 273-64. Dy
tyza. Gulgc.wsl<;. Zachod- sk.rooja z.apewnicna. 
t1ia 101. tel. 26.'>-48. Uwa- 22:12 G 
gał :klstytuoje przelewem 

21.v,; G 

C--EG_Ł_Ę_w___,do~b-ry-.m- gatun-:_ l ____ ·_· ___ _.11 
ku sprzedam. Tel. 526~15 ROZNE 

2131 G 

AKORDEON „WeHmei
ster" 80 basów sprze
dam. zachadnia 69, m. 21 SUKNIE wytw-o.r.ne ślub-

2112 G' ne, bMOWe Wit;!CZO>l"<>We 
-------~---.;_ oraz rk•a.pkt wypozyc.za.my 
PIANINO .niemieckie - Piotrlww1ska 253 2165 G 
,.Seiler11 SPrzeda.m za1raz. 
Strzelczyka 1, m. 2 
_________ 2174 G 

W CENTRUM Ka,tO'.VdC 
posiadam sklep - pra
ccwnię kaletinl<:zą. Poszu

MASZYNĘ swetrową 4-80 kuję w celu współpracy 
„Overloc.k" trzyonitkowy mistl'Za kaletnika. Oferty 
sprzedam. Bednar~1;:a 38, Biur.o Ogłoszeń, Katowice 
m. 2 2195 G Pod „SOilidny" 760 K 

Ili PRACOWNICY POSZUKIWANI Ili 
KOREKTORA (kę) IPO wyższych studi·ach I 
hru.manisń:ycznych zntirud:ni redakc,la. „Dzien

nika Łódzkiego". Zgłoszenia - selkretaTiat 

redakcji, ul. Piotrikows'ka 96, III p. 

GLÓWNEGO księgowego, kierownika wy
działu pracy i placy, kierownika· wydziału 
zbytu zaangażują natychmiast Lubuskie Za
kłady Garbarskie Les:ino Górne, pow. Szpro
tawa. Reflektuje się na pracowników wyso
ko wykwali:filkowa111y·ch z kilkuletnią prakty
ką. Z.najomość branży skórzanej pożądana. 
MieszkalDię zapewnione. Podania z odpisami 
świ.::tdcctw prosimy przesyłać na adres przed
si~biorstwa. 'J63-K 

ora.z KAROLINA KRZESIŃSKA 
2243 G 

Dnia 12 luteg-0 1960 r. zmarł najuko

.chańsey syn 1 mąt 

S. t P, 

JAN KĄPIELSKI 
Pogrzeb odbędzie się w du.lu 15 lu

.tego br. o gocl7~ 16 z kaplicy na cmen
tarzu rzym..-kat. przy ul. Wojska. Pol
.skiego, o czym zawiadamiają zrozpa
.cwne 

2227-G MATKA 1 ŻONA. 

W dniu 11 lutego 1960 r. zmarł 

Bronisław Kepiński 
były długoletni pracownik .Z..W.A.T. 

Lódzkich Zakładów Radiowych 

w Lodzi. 

Pogrzeb odbędzie się dnia U lutego 

1960 r. o godz. Ił z domu przy ul. 22 
Lipca nr 44 na cmentarz katolicki na 

OGłach. 781-K 

I 

I 
-"'· llZIE~NlK J,.(>DZKI nr 38 (41J.ał ' 
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imprezy 

sportowe 
NIEDZIELA, U LUTEGO 

~~~~~~-~~~~~~~~~~~~~ ... ~~ 

koszem Dziś pierwsza próba piłkarzy LKS Pod li:owym 

Trener Radwański zaniepokofony Porazka poznańskiego Lecha 
bowiem DO ZSA to drużyna I ligi, węgierskiej 

dla Cracovii - Winnicki - 2Q. 

* * * •We Wroclawiu goś.cily :z,~po-

BOKS: Bawełna - Budowlani. 
klasa wydzielona, god:t.. 11, ul. 
Ogrcxio'.•:a 13. WKS Orze! 
Włókniarz (Pabianic-e). klasa A, 
godz. lJ, ul. Tuwima :i4 1 Widz.ew 
- Bwra (Ozorkó\\). klasa A, go- (Tele-l'on własny „Dziennika Łódzkie!!o") - Czy aby plan nie uległ 2m1ia 
dz.ina 11. 111 . Piotrlcowska 29.3. 'J C-J nie? 

WARSZAWA (PAP). Z robot
ni-eh m~'Czów o mistrzostwo I 
Jigi koszykówki mężczyzn naj
więk.~ za•interesowanie wzbu
dzily spotkania w Warszawie. 
Gościły tu kralww.s!<ie drużyny 
·W1.sła i Sparta Nowa Huta. Oby 
dwie do:unaly pocaż·2k . Wi,sla 
prz-egTała z uagią 61:73 (25:37). 
a Sparta ul·egla Polon.ii 62 :80 
(27:43). 

!y AZS Wan~zawa i LKS Lódz. 
Cbydwa doznaly porażek. AZS 
pr:uegral J.J'O dogryw-ce z Gwa.rdią 
80:37 wya.1i.k w normalnym cza
sie brzmiał 72:72 (40:37). Najwię 
oej punktów dla AZS zdQbyli: 

KOSZYKOWKA. Spotem Po " ( L · p · ) t · j ló b d 1 u M. sto to - W Jaśnie chciałem o tym mó WKS Legia lb w-wa. II liga, go- oecs czy a się CJCZ, o n11a w ~ ą w co1n . ia 
dzina lL ul. Pólnccna 3G. sto węg;•8!\Sl~;e, w którym rozbili slynioe z ).J'iękn-ej archlteldury, a wić, Okazuj•e si<), że czas na.$z,e 

SIATKOIVKA: Liga okręgowa, swoj.e namioty ligowi pilka.rze wśród zabytkowych budowli, go obozowania będzie skrócony 
AZS lb - Rudzki KS, LZS Bra· LKS, z zamiar·2'm przeprow<JJclz,2 kló1>e tutaj Si:>otyka się ni0emal do 10 cl.ni. chociaż w Lodzi mó
toszewice - LJnia i Orkan - Wi- nia uzu.pelniając·ego ir·eniJ1au na każdy1n kroku, na p:.erwszy wilo się o dwóch tygodniach. O 
dzc,w ~ godz .. 1,;, ul. Póln.ocna 3(i. pr.z.ed s,zzon•zm ligowym. Naz-.~a plan wysuwa się słynna kat,2dra. ile nasze wysilki zmicrzaj<>.c·e do , 8.ZA~HY. ~istrzostv.~a k.asy A) ta nl'2wi.el·e m6wi . niewtaj.2mni- Pragnąc dowi-i!dzi~;': się jak uzy.sikania z.gody na prz"'dluż.z- * * * 

Nartows.'d - ~i i Nici1i.s.ki - 12, 
a dla Gwardii - Sla'Winoga -
43 i KO!J'CĆ -- 21. 

U nia - Spo .. cm, ul. ::,obolowa 1. • Gd . d k d . d W Gda1'lsl>:u do-szlo do duzej 
Resursa _ Start Ib. ul. Kilrnskie· czonym, y Je na ow1€ zą przeb:.egla dooć uciążliwa po- nie pobytu s.pełzną na niczym. n1B:'.podzianki jaką bylo zwy-cię- Spotkanie Sląsk - LKS Łódź 

bylo bez histodL Wrocławianie 
poko.nali bez trudu drużynę lódz 
ką 78.59 (44:22). Najwięcej pu.nk 
Łów dla S!as.ka zdobyli Frclki<e
wl.cz - l:8 i świat-ek - 17, a dla 
LKS Maciejewski - 14. 

go 123 i LKS Ib _ M~talowiec s:ę, lle w s.tar-ei nomoenklaturz.e dróż, j~K się czują zawodnicy, i już 22 bm„ a wię-c tuż po roz.e-
ul. Zakątna 82 o &odz. 1o. ' no.silo ono nazwę Pięciokooc:o- czy pl.an ich pobytu na •Wę- gra!Iliu drugiego meczu, będzie- stwo znajdującego się na 8 miej 

Ra.di o • 
L 

NIEDZIELA, U LUTEGO 

PROGRAM l 

9.00 Stan pogody i wiadomoścL 
9.05 .1•a1a 56. D .40 Dla dzieci w 
Wicku przedszlrnlnym a"cl. st.-

• mu~. pt. „o Marcysi sp0<l Lo
\vicza·· w opr. Heleny Choclźko z 
cyl<lu: .. Wycinamy·-. 10.00 Radio· 
",.vy Magazyn \Vojskowy. 10.:;o 
1 .Przeglądy i pogl4dy·' - prze
.gl&.d pras~· młodzieżowej. li .OO 
;,fTzckrój muz;vczny 1,ygodnia·· 
- au<i. w opr. Bohdana Losakie· 
v.·icza. 11.23 R::td7Jeckie melodie 
:rumowe. i i..;2 Niedzielne aktual
no~ci nauko\:\·c. 11.57 Sygnat cza
su i hejnał z Wir:ly Marlaci<ie.i. 
12.04 \Viadon1ości. 12.10 Prograrn 
dnin. 12.20 „ W pogoni za sloń
cern·' - gra ork. F . Greena. 12A5 
Fra.:;·n1ent p1JwieRci \Viktora .Hu
go pt. „Nędznicy". 13.1:; Gra Pol
ska Kapela pd. Feliksa D;derża· 
nov. sl<i?go . Pr7.yśpicv. ki \V ·wyk. 
licleny V/arpcchowst:iej i \.\"'jn
centego Nowakoivsl..:iego. 13.4.3 
,.Zielony magazyn··. 13 .00 Z ży· 
<'ia Zwią7.ku Rad1.iccklego. 16.00 
'\ iadomosci. 16.0;; 'l'~·godniow.\' 
przegląd ·wy.rfarz~e1:1 nii~dzynarodo 
\\'Y('h \V opr. Ste-f'.nna Chari.cu. 
16.20 .. Siedem dziewcząt pod 
bronią"' - v•odewil J. N. I~a
m!11sl~iego. l 7 „1:> \\'ynikl ,,Toto
I,otka·r. 17.31 Muzyka taneczna 
nr.a;r, \\'~~nJki regionalnych gićr 

liczbowych. 13.00 Wiadomości. 
Jn .;;o we,oly krnmik. 19.W Recital 
:-;~.:1·z~·pc.owy Yehudi Menuhina. 
w.:;o W kabarecie paryslnm „La
pin - Agile·· ·- aud. sl.-muz. w 
''P'" I. Krzywickle.i. 20.00 Ty
dzień \l,~ kraju i na świecie. 20.26 
\'\i;,domosci sportowe. 20.30 „Ma
iY!:iiak<•\'-'·,;,e·· a 21.00 .,Trz.y miasta 
na pięciolinii"'. 22.GO „Naiwny lo 
kator-' :fragm. pow. Paula 
Gut ha. 22.30 .. Ze światl'! opery·-. 
.auci. w opr. · Józera Kańskiego. 
23.00 Ostatnie ·wiadomośct. 

PROGRAM 11 

R.30 Stan pogody i wiadomosci. 
8,36 Prz<'?głąd prasy. s.;;o .. Radio· 
problemy". 9.00 Koncert - Zagad
ka -- aud. w opr. Jerzego Mo· 
Tawskiego. 9 .25 Kronika stu
<lcn-cka. 9.4Q (L) „Koncert ży
<:zeń" \V oprac·. Lody Antono
·wicz. 11.00 Tr1.y nowele E . Felina . 
11.~0 Slqchamy muzyki ludowej. 
l l.50 Program dnia, ! 1.55 (L) Wy
nik:l l-OSO\\·ania .~Kukuieczl<i"'. 
J 1.57 S;-;<nal czasu i he.inal z Wie 
ż.v Mar lackiej. 12.04 Wiadomości. 
l~.10 Poranek s~·mfonlcz.ny 
L. van Bce!hoven. Haydn, Fau
re. 13.10 ,.Bul~·aria się z.mienia" 
- felieton prof. Ste(ana Zbi;mie
"'=':a Różyckiego. l~.30 .,Radiowa 
Spól<iziclnia Satyrycz„nn". l~L:>a 
Koncert Ż~'Cze.ti. ló.00 Dla dzieci 
:stuch. Michala Toncckiego pt. 
·.,\Vinetou'" v.rg. pow. l~arola 
Maya - cz. IV, 16.00 (L) Koncert 
rozrywkowy w wyk. Ork. LRPR 
p<l. Henryka DebicJia. 15,30 Kon
cert chopino\vski - '"'~'lconawczy· 
ni: Barbara Hesse-Bukowska 
laureatka II nagrody na IV l\Ii<:
dzy1un·odoy,·ym KfJnku1·sie a,m, 
Frydco·ka Chopina w Warsza· 

I wie 19i9 r. 17,00 Wiadomofoi. 17.05 
Korespondencja z zagrallJCy . 17,20 
„Pociwiei:z.01·e.b: przy mll<1-0Ionle" 
z lrnwiarni „Stolica" w Warsza
'''ic. 18.50 Melodie taneczr.c. 19.00 
\Viadomości. 19.05 11Nirn poranek 
s\vita" - słuch. \Vg. PQ\V. Stefa
na Żeromskiego ,,Popioły'·, Sce
nariusz Ed-:;va1·da 1"1szera. Reży

seria Zb'.gniewa Kopal•ki. 20.30 
(L) Koncert Orkiestry Mando
linistów J;,RPR pod ciy>rel<cją E . 
Ciukszy. 21.00 Stan pogody i 
C.z!ennik 'Nieczorny. .21.26 \Viado
mości sportowe. 21.30 „Parnasilc. 
?.1.00 Ogólnopolskie v.<ladomości 
sportowe. z.i.ao (L) Lol<alne wia
ciomości sportowe. 22.10 Gra 
Wroclawski K\.\·intet Rylmiczny. 
W.OO Muzyka różnych narodów 
- Słowacja - Deslder. Kardas. 
Simon Jurowsl«i, Lad1slav Bus

Jas. Słowo wlążąct": Jan Weber. 
23.50 Ostatnie wiadomości. 

'l'ELEWIZJ A 
11.00 Sprawo;:danle :sr><>rtowe z 

międzynarodowego spotkania 
'v boksie Wffcszawa - Bra
tysława (W). 

13.20 Przerwa. 
14.00 .. Rz.ecz o naiwnych" :Celi e

ton Stanislawa Ciecl10m
skiego (W). 

grzech n'.e ul,egl zmianle, łączy- my mus.i.eU. roz;>ocząć ).J'Owrotną s 2 u w tab'.'!!i GKS Wyb!·zeż,e nad 
my s:ę z Poe-es. Na.:>i wycie·cz<w- podróż. A .sz:..oda, zawodnicy bo poznań.s>kim Lech-em 66:62 (26.35). 
wicze jakby wyczuwali, ż,z ktoś w',,.,, wiele sobioe ob:ocują po Najwiqcej pun:<tów dla Wyb:-z.e
się zgł<llSi do nich z rodzinnego wspólnym tr.z.ningu z Węgrami i ża zdobyli: Jezi'2rs.ki - 20 i Wy 
rniasta, bez trudu wię-c udało chcieliby go pr:z.crlłużyć, choci.aż soc:ki - 14, a dla Le-cha - Miy
nam się ich od.s.zukać i p-rnep1·0- dobrze wiedzą, w to ezna-cza narczyk - * 17 i ,_Pudl~wi.cz - 12. 
wadzk rozmowę. Z·e i:•:lą-cz,eni·e dla nieb wielki wysiłek. _____________ "°._ 
otrzymaliśmy w t·Empi·e ni-emal - To dobrze o nich świadczy. ZasJużoaue zwycięstwo odiniós! ' • ' 
blysl<awicznym. mamy to do za- Widocznie są zadowoleni? w Tornniu mi·ej.scowy AZS nad ł 

wdzięcr..ania Uj>f2'Zjmości i goto- - Oczywiście. Humory dopi- Crncovią 82:78 (:37:38). Najwię<:-ej Podz1· Pkowan1"e ł 
woś-ci naszych mUych pa1i z oen- suią. Zre.szlą, czy pan nie zna pu'Il.któw 'dla AZS zdobyli: Ol- 'ł 
trall rozmów międzymia~;towych. ich z tej ·>.trony, czy nie zna ich .s.zewski -24 i Groecki - 15, a ; 
których we.:'.ztą nie omi·esz'rnliś- -c8l~ Lódź? Kręcą .sic: tutaj nie Tą, drogą wyrażam >5erd-e-cz- ł 
my wtajemniczyć. z kim będz1'2 dając mi spokoju i proszą, ż.eby ne pod1ziękowa.nic i;nn ł 
rozmowa i którym za ulalw'·e.nie pr.z,cka.zał pan pozdrowdenia Li·ga ann;elska wmystkim. którzy prxyaz;y-, 
pra-cy tą drngą sldad.amy s.er- w.szy.stkim kibicom i sympaty- !I' nili się <1o 'ZOrgani-z.~-a·nh ł 

deczne podzlę.kowani-e. kom LKS oraz calej sportowej . LONDYN (PAP). Opady ś.ndegu, jubitleusziu 31Hecia. mojej; 
Halo Lódż? Tu Rutowicz. ! odzi. Mam pod ręką i tr.enera Jakie nawiedziły w sobotę Anglię, P•ra~y drfonnikarskiej. ; 

- Czy m•1giby oan {l-Oinformo Radwa1i.skie,';(o. Czy choe pam spowo.dowal.v c·clłożenie k'lku li - D2iiękuję CJrga.ni'Za.c:jmn:; 
wać na.s jak przcbieg·la pGdróż i z nim mówić? Tak, to do widz.,e- gowych spotkan oilkarskich. z LKKF. WKl{F, LPŻ, Start,~ 
jak się czujecie? nia. Oddaję mu islucha.wkę. rozgry,wf:'k w I lidze odroczc.,e zo TKKF, a oZ.wlasrLC'Za Pll. J. 

Pod · · d · · · · 1 · bo To · aka · ,.,,.... l:k stały .dwa SJX>l;Jrnnia: Birmingham 
- roz osc uc1ąz :wa. - J ·· s „~my a - rozpo ci.ty _ Bitrn!e,, i West Brcmwic-h 1'1Iilan-0wskienm, J. Ok-0ń- .i. 

·Uuga, al-e w.szy."CY zni·2ś!iśmy ją 

1

-czyna tre.ner· Rad•.>.·ań.siki. Albion - We3t Ham U'1itecl.. ze ;ik·i~.mu. R. Ba.lcerzak-0wskie- ~ 
:!obrz,e. Przybyli.5m:v do Buda- - O czym pan mówi? spotka.Ii drugoJi,gowych nie odbyły mu w K-0 a.I 0 · ·w '\' · f' 
p·esztu w .sobotę rano, z p.2w- - O naszym pierwszym prz,e- się meca:e Derby Country - Charl · k : ;;s 'Dw

1
'. • • · -0.i;- ł 

nym opóżnieni-em, 1-Ecz na dwor ci.\vni.ku. O dru;C:ynie DOZSA. to,n Athl«t.ic. W pozostalych soot iu.a 0z"''·L · t•ązkicwleze- ł 
' M · ·1 · Lo kan.iach objętych zal<ladami To- Wl, • i•sowi, S. Stru:<;k.ie- Jl 

CL~ O(.·ze,ciwali prz,edslawick~le ow: o s;ę w dl"j, że DOZSA taJ.izatora Sportowego na 13 bm. ma, Michalakowi i red. K.' 
D ZSA. ;vi tając nas &erd-eczni·e. gra w II lidz.e, a to nie odpowia dl s.t · · 1 · R-0rz;myslowLmowi __ jako! 
Byliś-rny wyglodz.mi. choci.aż każ da pra:wt.„le. Będziemy mieli do ~~ack~~~n·~UJr~~~c';';~~~~~·1 ' c . 2:1 członkom k-0mitetu orga.niza-

g}.'.'~~i~~~ z:i:~bśani~1~~ e0;! ~~~n~~~~~t~~L~l~a~,?~1; ~~~:,f0."..'. No;;i~':,,~~:u Forest i~~ cyjnego. 
,,tauracji dworcowej prz,:;d dal- zadowolony . Zbyt wielki wyisilek Chelsea - FuU~am ,4:2 Pragnę serdecznie podzlę· 
szą d:·ogą. jak na po~zą(ek sezonu. Everton - Wolveri1apton 0:2 k-0-wać prasie łód<Zkiej oraz 

- A 1>clem?„. - Ale pie1·wszy mecz gracie Lutcn - Scheffield W. -O:l pismo'm S!XJrtow:ym w \Yar- ł 
- „ .uclali.<my s.ię w dalszą po- z DOZSA? Newcastle _ Leeds 2 ,1 sza.wie, l{rak-01wi·e i Kat~ 

14.1.5 ,:Noc syl~restrowa" 
prod. radzieckiej (W). 
Przerwa. 

Manchester U. - PrestCC'l 1:1 : 

dróż .specjalnym autokar•em, bo- - To się zgadza. Tottenham - Leicester 1:2 wicach, ,ia.k również Tele-
film wiem .Po.e.c.s .iE>st polożone o 150 - Jakie tam są warunki? J'a- Ipsw!c-h - Porstmouth 1:1 w1z.11 Polslli-emu Radio. 

lJ.35 
17.00 „Baśl't o Kalifie Bocianle" 

baj ka WJJhelma Hau ffa w 
tłum, Adam11 Gallisa. Adap
tacja Wand.a Szerewicz. 
Reżyseria Micha! Bogusław
ski (Lódź program ogól
nopolski) . 

17. ló PKF (W). 
18.00 „Wszystko o Chopinie" 

18.30 
18.40 

19.30 
20.20 

O pierwszyn1 Międzynaroclo
v.rym I<ongresie Muzykolo
giczny1n ro7.Jna 1,vjt_1C będą: 

prnf. dr zona Lissa i dyrek
tor Instytufu Muzykologii 
UW Zygmunt Mycielski (WJ. 
Film krótkometrażowy (L1. 
Teleturniej „20 p,·tan" Lodź 
- program ogólnopolski (Ł). 
D7.iennik 1-clewizyjny (W). 
,.Chleb. milość i fantazja" 
:fflm fab. prod. wlosl<iej; 
dozw. od lat 16, (L), 

TELEWIZJA 

PONIEDZIAŁEK, 15 LUTEGO 

17.30 Wszystkie dni tygodnia (Ł) . 
18.10 „Eureka" - magazyn pQp.

naukowy (W). 
18.40 „Listy od sę~iów" - felie

tOf'l telew. (W). 

km na poludni·e od Budapesz(u. ka pogoda? [,eytcin - Aston Villa 0:1 I P-0-dizi.ęk-owanie aktorom, ł 
Nas.za podróż zako.ticzyla się - Niech pan oobie wyobrazi. którzy wzi~li udział w JJ-O-; 
wię-c dopiero okolo godziny 13. ż,e tutaj wiosna w palni. Je.st s 1 • a • ę ra.nku w FiJbarmonH skl:l- ł 
Zakwat€•rowainic w bardzo pr-zy c\eplo, a•nl .śla.du śniegu. Boiska 1zg my SI da.m na ri;oo p. Włoó-:ómie-; 
Jem.nym hotelu, znów odp(}~zy· ob.sy-cha.ją . Ale n:e będzie łatwo 1'7-a Slwczylasa. :· 
noek. a następniie obiad. Na każ- grać. Teren jest na.siąkrnęty ś!izg>awka .w T>a!acu Sportowym Diziękuj<; W5lliysńlkMn = zło-
dy1!1 kro1m .spotykamy się z obj a WH;'.<: cię' k Ob " · · 'I m,yioma będzie dz1s dla publ1czno- i . . : . . , . 
wamt &erd.f'c:z.n-ej gościnności ze b t , r \11 a;-ri~m s.Ję: ze ~Cl Od godz. 9 de> 12, a cxi godz. ZO•lle ID~ -0\S-O>hU("l":, h:S1mVlUe ł 
:<trony go.spodarzy, którzy dokla ~ : cięz >ii a na.sz.e.1 dru.zyny. 15 ~o !8 tren_ować będą ucznnowae \W,głętłme t.elegraf1rzme o·k..,_ ~ 
d Ja~. na pt·erw.sz_Y mecz_. Z1.e~ztą szkól:k.1 lyzwiarskieJ. Jioerzn,<Jśeiowe życ-renia cra1," 
aja .starań, ·żebyśmy się dobrze zooaczymy. More wylrzymaJą... Jednocześnie przypom·namy, że mile Up<lm·inki. ł 

luta.j czułi. - Ą potem do BudapeS'"L-łu? czy1rne sa ślizgawk.i w Parku Po- · • _ ł 
- Jak długo macie zamfar - Tam caJy tydzień pracy, a niato•w.>kiego. AZS przy u·l. By-1 ~ .JAJWSLAJW NfE(,'IECKJI ~ 

tam przebywać? jak się obecni.e sprnwy p1·z.:=dst.a strzyckiej i Włókniarza przy ul. • 
- Zaledwie dwa dni. jak bvło wiają i nasz p.obyt na Węgrz,ech Kilińskiego, _.._ _________ _ 

powi-edziane, gramy w niedziele zakończymy meczem 2.1 bm. z 
pierwszy mecz, I-xz już w poni..? FTC. Pr:z,e.ciwnlk je.szcze silniej
dzialek wracamy do Budap2s.z- szy, no ale mo7,e i LKS poczuje 
tu . W stolicy Węgier poz,o.s,tanie się po tygodniowej .szkole wę
my ju.ż do ko1ka n.asziego pobytu gier.sl'.iej J.ep;ej. Przyjemnie jest 
tutaj. uzyskać dobry wynik, ale to ni·e 

Zapaśnicy 
na 1nac1e 

tak la.two. Zreszlą . do spotkań 
tutej.s.zych nie przywiązuję więk 
szego zna,crenia. To wszystko 
tl'aMu.ię jako za.prawę. Grunt, 
ż.eby w mi.s1trZ101Stwach po.szlo do 
brze. · 

- Zgadzam się, że wynik ma 
w iym wypadku mniejsze zna.cze 

Pierwszy start lekkoatletów 
Często moż.na spotkać za m.'a j i10!Ść punik1;ów otrzyma puC'har 

stem trenujących w C'ZJ.sie zi- ufundowany p.rzez re<lak-c,1ę 
my naszych 1ekkoa,tletów. Do „Dzie•nin!J;::a Lódzk.iego" i SKS 
na<lcihoclzącego sezoin:u przygo- Społem. 
towują &ię lekikoatleci k'Iuhów Zglooze.nia do biegów pnre:a. 
łódzkich. jowycll. pr:zy jrnuje SKS Spo-

Pierwsza faza pr-zygotow21i I-em przy ul. Pólnoc:nej 36 do 
dobiega końca, Otóż. oelem pe<l- 18 bm. 

18.55 Film ·króhkomet1·ażowy 
nika pod p;em" (W). 

Dziś, o godz. 11 w sali prey ul. nie. Chodzi o to, żeby drużyn.a 
„K.ro Zakątnej 82 odbęd'lJie się c!ekawy odni<}sfa iwdczas ix>bytu na i\Vo-

turniej zaipaśn.iczy. Otóż hm ra-. " 

sumowania wy;ników tej pra- Będziemy bard.w d~zyć się 
cy zongami.zlowany zosta·n'.e z t€igo, jo~eli na slarc:e prót·z 
21 bm. bieg prrelajowy. Orga- biegaczy k!u.bów l'ódzki<:h bę
nizatorern jest SKS S1x:·l-em. dziemy m'eli o'.,azję powitać za 
Bi~i w konkurencja·eh dziew- wodników· z terenu wojewód~
cząt, ko1biet, juniorów i sein;o- twa łódzkiego. Apelujemy do 
rów rozegra.ne 7,.o,s1(.a.ną na te- khllbów: Pa·bia.nic, Zgierza, Tt._ 
reni-e Helenowa. W blega.c:h mac>wwa! Piotrko•wa. Sieradz..i, 
pr-zelajowych udział wez.mą n'.e- Kutna i pozo.s•talyc.h mi:ej.s~'O
wąbpliwle zawodnicy :ve w.szy- wc.śc-i o zainlerewwnie elę tą 
.sLkich kluibów Jódzkich. imprezą. a nfowął.µliwie walka 

19 .30 fuicn.nik telcwi.zyjt1y (W). 
19.50 Telereklama (W). 
20.00 Program dokumentalny T'a

dcu!!Za. Kurka i Jana Za
krzews·kiego pt. „Stra-cone 
Qka,z,ie" - cz. II (W). 

Z0.30 TeMir Telewkz.ji: ,.GockzJ:oa 
dwunas-ta" - tragik-0media 
Aleksieja Arbuzowa w tłum. 
Wa>C>Jlawy Komorruickiej i Zie 
mowita Fedeckiego. Adapta
cja i 1·eżyseria Adama Ha
nuszk'.ewicza (W). 

21.31) Ostatnie wiadomośQi (W), 

ze:m na macie spotkają się zawod- grz.ech jak najwięcej korzyści. 
<1Lcy wa.gl pólsredniej. Zgł•oszo- Życzę_ :z.alem pomyślnego kontynu 
nyc·h zo.stałó 16 za.paśników z: Ło- owa.ma pra-.:y przygotowawczej i 
cizi, Pi-0trkowia, Pabianic i Zgie- do szybkiego zobaczenia. w Lo-
rza . dzi. 

Wyrzinac:zony rz.os1ał termin pierw _ Do widz;enia. 
sze,go kro l<u !Lapaśniczego. Z.aw-0-
dy 01cibęclą stlę 7.III. w Warcie, a Temat wy<:ZoeTpany. Kończymy 
mist>"Zostwa okręgtt łódzkoieg,o se- więc rozmowę, a o ·daJ.s;zy-ch cie 
n;orów w Piotrkowie 13 i 11.IIL karwych &z.eZ€"Óla-ch pobvtu na 
w ramach t~'ch zawodów wył·onio Wę rzie.ch " I ilk· • 
ny i nagroctzcny zostan;e najpięk- . g . naszyc 1 P arzy do
niej zbudowauy za1patn:tc Łodzi. ' wi~my .sic z następnych roz-

(n) mow. Kazimierz Rozmysl<>Wicz 

Orga.n;i,z,a1lorzy pn:.ewidują dla na tira.~ó"e bę<:Jz:e tym c'ek.aw
zwydęzc.ów dyplomy, a klub, .sza. im wic;-cej z,gl:'Jfil się za-
kt.óry zdobędzie największą wo:.k1ików. · (n) 

rirażyna Woysznis-Terlikowska 137> prokurator po tym ws.zystkim przysz,edl do nas 
na „obk:wa.nioe" tej willi. 

- Więc rnoż,e pani wie, czy ten artykuł był 
już pr-.oophsai!ly prnez panią Anetę na ma.s.zy
ni·e? 

tywy.„ iW czyim icriter€.sie leżala śmierć Doria
na? Aloe chodziło przec1ez nioe tylko <l 1.ę 
smierć. ale i .szereg innych spraw. Czy dlatzgo 
O·brabowano skrytkę, aby na.s:tępn:e zabić Do
riana, czy t.e.ż kolejność byla odwrotna? Ukra
dz:ono z bLurka pl-eniąc:l.z.e. Ukradziono maszy
no.pi>> naj:no·,vs2'ej szt.uki wielkiego pisarz-1, 
Czyżby tu w.szędzi·e działała j<edna ręka? Zabój
e.two Doria•na - kto na nim korzystał? Skra
b!ak znający ta.jarnni<:ę ,s,Juytki? ArK!la. w wy
padku zagi.nLęcia t.wtam011tu, jedyma .spa.dko
bi•arczyini, kobi•eta, której otwioera się droga do 
milo:ki? Brygida, dla której śmierć Doriana 
oz:nacza. spokój wobec Marka? Ma.rek? DziwnY 
czlowlo:'lk. który odmawia odpowkdzi na pyta
nie. o co poróżni! si.ę z Dorianem, a jednocz,'.'
śnie p.czyznaje się do uderz·Dnia Ludwika Dulc
by, Co Marek robił w pra-cowni na górz.e, w 
c:em.nn-ści, kiedy uderzył Dulębę? Też nK! eh<.-<? 

po''".'iedzieć: Do~tor Halabuda, żywia.-cy od l!t 
za.p1elclą rnechęc do Mauryc.ego Doll'iana o kto
r.2j t.eż nie -ch.c;e mówić, Pot.cm następ{1je n~
prawa sto:sunkow, a po.t.zm - ;vla,śnie dzi.si.e.1-
sz,ego wi.cczora - dowiaduje isię od Dorian<i, 
ż,:: lroni·2c j·ego kariery lekarskiej. Na rączce 
sztyJ.etu - ślady Halabudv ... Monika - moż>a 
i.eż gra~. ile jiej .s.iq po•doba w .sztukach Do
riana, o czym od dawna marzyła. Monika, 
1slwi€rdziająca, że Mor-sk.k~go nie b)~lo w pokoju 
obok jadalni, w której odby-.vała się zabawa w 
pmkuratora ... Morski, który mial być pubt1-cz
nk~ o.s.karżC'Ily przez wl.~lkiego pisarza o wy.oJa
ni1e ilJ.a śmierć niewiJnneg,o człow;eka. Morski.„ 
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- Oni mówili. że mają wielkie zaufanie do 
pana Doriana. Ze.stawili te papiery i pro.sili, 
ż,2by 0:1 ,0 .am ... 

- ZgoJzil .się? 
- ZgojzJ. Al·e wcwraj ra:no prz;ez radio na-

dali. fo Rolb:ccki ni-e żyj-e. że wyrok wykO'l1ali. 

- Czv Maut'YrY Do~ian mówil µrokurnlocowi 
J\fa:·;s:.:,i;mu o tych clowoda·r.:h n;ewinnoś<:l? Wie 
pani co:l o tym? 

- Jak bym nic mi.ala wi,edzieć. kiedy dzwo
n '! do niego, za:-az po wysluchaniu tej wiado
mo::d. Ta!i:i był w~dekly, tak krzyczal: .. Nic
winn.2go si,a.zakś na śmi·erć!" I powi-edzlał 
j.:sz.ez,e, i:-e pi.s:ue nowy artykuł. ż.c oskarży wła
dw śl-eckze i. 1xokuralo·ra Mors.kiego. ż.e ogłosi 
dmkio'.!m te dowody, Caly dzień dzisiaj pis.at, 
clą.gle mu parzyłam kawę. Po południu powi·e
dz1al d(} mn'.e: „Janowa, -choć Mors.k.i j.s;t 
moiln przyjac::·2km1, nic mni.c ni•e po\.\1strrzyma, 
że''Y to wydrukvwać. Musi być pr°l.'0c:eż spra
wi·~dliwośc". Ja się nawet dz.iwilam, ż.e pa111. 

- Nie wie pani, czy mówili dziś w cz.a.sie 
przyjęcia o t.ej e'orawie? 

- Nie wiem. Byłam prz,e:cieź ciągle w kuch
ni. Wi€!ffi tylko, ż,e jale prokuralo~ zJdzwonil, 
ja mu ot,worzylam drzwi. i zaraz zjawi! .się w 
hallu pan Dor·ian. Pan M'>r-.ski powi.ed:z.iill: -
No i co. napadrui-esz znowu pLTb!icznie na swe
go przyjaciela? A pan Dorian'. - Żebyś wie
dział, ż.e tak. Ale nie mówmy o tym toeraz. 

- „Dla-cz.ego - myślał por-ucznik - proku
ralor Morski mówil tyle o swej przyjaźni dla 
Mauryc·2go Dor-iana, a ani .słowem nie wsipo
mnial o tym, co ich ostatnio dzielil-0? Dlaczie
go n:e powi.i;:dziP.la ni.c An·eta. kitó-:-a przeci.eż 
znala te -sprawę"? SkoczyJa.:; mial rr>~mież proe
knsję do .sam:c>go .s.ieb'.·e. z:t to, ż.:; rozpo.czyna
j<~<: śk::d·~two, ni·e s.kojarzyl <:ob!,c >"Orawy Jana 
Ro!b'.·::ckier.o. którą prz.f'cleż doskonale znał 
z pra.~.y i lic-z.nycb dyi>,1>.U.1'.·ji w gronle koloegów. 
z wydarz·z.niarrni dz.Ls;1"?.jsz.ego \Vi·~cz.oru. 

- Czy pani ni·e w:.:?. gdzk: znajdowaly się 
do·wody niew;nno~d Rc•l.b'.ec'.>:i·ego i artykuł, pi
sany dzi.>.iaj przeciw pmlvuiratoro·wi? 

- P·cwnie, 7..e wiem. Pan s.'.2clz'i3ł, obłożony 
pa;iier:ami. w ~·woj·e.i p·racowni na górz.e. Tam 
mu no6Ham kawę. Zawsz,e pracowa.t pPzy tym 
b:ul'ku. To j•?S.L !biurko z poprz,2dno-ego mi·eis:z
lrnnia - dodała w fo~mie wyjaśni·enia. - Pan 
zawsz-e chc•\vał to. co ostatnio napi.s.al do szu
flady z prawe} s.trony. Potem An·2ta mu to 
prllepi...~·wala na maszynie. Dw.adzi.eścia dwa la
ta w domu i je.sz.CT.>e bym illi.C wiedziala? 

Stanowczo pokręciła głową. 
- Na pewno nie! Ja.k weszłam do pra-cowmi, 

po poludniu, to pan mi powiedzial, że śwk~ża 
kawa niepotrz;e-bna, bo-już. skończył ien a.rty
kuł. I przy mni·e włożył go do .szuflady. A kie
dy An.eta miala prZo€·pisać. jak zaraz zaczęli się 
s.cho,dzić gO!Ś<."ie? B~li przecież. zapro6z·enl illa 
piątą. Prwdt·e.m Arieta cały czas pomagała mi 
w gospodanst.wie. 

- Czy pani wie o tym, że Maurycy Dorian 
mial .skrylkę'? Taką .sip.ecjalną? 

- P.awnki. że wiem. W 1amtyrrn mieszkainiu 
w Warsza1wie, .sam mi ją pokazywał. W podlo
dz.e. Mówiłam wl·edy: po co pan mi to mówi? 
A on ,<;ie śmi.at ~;e w razie gdyby go tramwaj 
prz<':j-echął. to choe, żeby poza Anetą ktoś wi.e
dzial. Tylko ni·e mógł m.n.i·e nauczyć, jak lo s:ę 
otw:ier.a. Ani rus.z nie potrafiłam. 

- A w tym mieszkaniu? 
- Powkdzial mi tylko, ż.c j€.st w pólk;:ich 

z ksią0kami. Na,w-ę.t chciał pokazać, al·e ja. by
la.m akurat zajęta, obiad r<>bilam. powioedzia
łam: „ni•e pali .się, kiedy indziej zobaczę". No 
i tyle. 

Ki·edy Janowa wy.szla z pokoju, po•:'1.LC?Jnik 
oparl s;ę wygodmi>e o porPcz fotela i przy:mknąl 
O•czy, Musiał uporządkować .sobie wszy.s.tko, 
czeg-0 się dowi·2dzia1. „Motywy! Motywy!" -
mówił l1'l1J zaw.sz.2 ka.pi.tan Zablocki. - .. Naj
ważni.aj,"21~ są motywy. Jcili się j.e odkryje -
µrz.estępca je.st już latwy do wy1{rycla". Mo- (Dalszy ciąg n.astąpll 
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